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Koło polskie i poseł Walewski.
Koło polskie odbyto wczoraj posiedzenie, na 

którem zajmowało się sprawą posła Walewskie­
go, która, w czasie ostatniego procesu jego w 
Wiedniu w świetle wcale niedwuznacznem się 
ukazała.

Komisya Kołowa, wybrana dla zbadauia spra­
wy Walewskiego, miała obecnie zadanie bardzo 
ułatwione. Poseł Walewski bowiem utrzymywał 
w Kole, jakoby adwokat Otto Frischauer zre­
dagował był skargę cywilną, która tak bardzo 
kompromitowała jego poselską godność, bez jego 
informacyjni i jakoby Walewski nie czytał tej 
skargi w jej ostatecznej redakcyi, w której 
wniesioną została do sądu. Tymczasem adwokat 
Otto F r i s c h a u e r  zeznał w ostatnim procesie 
pod przysięgą, że w Kole polskiem. na prośbę 
swego klienta, złożył korzystne dla niego oświad­
czenie, obecnie atoli przyznać musi, że klient 
jego c z y t a ł  s k a r g ę  przed jej wniesieniem 
do sądu. Czy i o ile zeznanie to kompromituje 
dra Ottona Frischauera, który mial dwie praw­
dy, jednę dla Koła, drugą dla sądn, — to może 
być do pewnego stopnia kwestyą obojętną. —  
atoli rozstrzygniętą została ważna kwestya u- 
działu Walewskiego w inkryminowanej skar­
dze i jego prawdomówności wobec Koła pol­
skiego.

To też po zeznaniach dra Ottona Fiscbanera 
przed sądem wiedeńskim, sprawa posła Walew­
skiego została na jego niekorzyść stanowczo 
rozstrzygniętą. Odstąpienie jego od skargi, z p 0. 
wodu zeznań przedstawiciela ministerstwa rol­
nictwa p. Watzla, chybiło efektu i do niezyiego 
przekonania me przemówiło.

Nic dziwnego tedy, że komisya Kołowa przed­
stawiła obecnie Kułu polskiemu wniosek nastę 
pnjącij osnowy:

„Uchwałą z 7 maja 1904 r. odruczyło Koło pol­
skie swoją ostateczną decyzyę w sprawie pos. W a­
lewskiego aż do rozstrzygnięcia ostatecznego s^ra 
wy przez sądy i postanowiło, że pas. Walewski aż 
do ostatecznego rozstrzygnięcia sprawy przez sądy 
i aż do zupełnego odparcia wszyntkich uczjnion/ch 
mn zarzutów, ma się z Koła polskiego usunąć. —  
W obec tego, że przebieg procesów sądowych n ie  
w y p a d ł  n a  k o r z y ś ć  pos .  W a l e w s k i e g o ,  
a w szczególności, że pos. Walewski w wytoczo­
nym przez siebie procesie karnym n ie  o d p a r ł  
z a r z u t ó w ,  p r z e c i w  n i e m u  p o d n i e s i o ­
n y c h ,  a opierających się na treści, wniesionej przoz 
niego skargi cywilnej i na wyrokach sądowych w 
tym procesie cywilnym zapadłych, Koło polskie 
stwierdza w myśl swej poprzedniej uchwały, że 
p o s e ł  W a l e w s k i  p r z e s t a ł  b y ć  c z ł o n ­
k i e m  K o ł a  p o l s k i e g o " .

Wniusek ten, w y k l u c z a j ą c y  p o  p r o s t u  
p o s ł a  W a l e w s  k i e g o  z K o ł a  p o l s k i e g o ,  
został jednogłośnie uchwalony.

Sprawa na tern się nie skończy. Jeżeli bo­
wiem poseł Walewski swojego mandatu posel­
skiego czemprędzej nie złoży, to czeka go 
p r z y m u s o w a  e k s k l u z y a  z p a r l a m e n ­
t u ,  albowiem komisya parlamentarna, dla jego 
sprawy wybrana, zebrać się ma zaraz w przy­
szłym tygodniu i z pewnością także go potępi.

Ze postępowanie posła Walewskiego, obliczo­
ne na wyzyskiwanie mandatu poselskiego w ce­
lach osobistych korzyści, niczem usprawiedliwić 
się nie da, o tem dwóch zdań być nie może. 
Ale wprost wydziwić się nie można jegu tak­

tyce „chwytania się brzytwy" w tej topieli, 
którą sam sobie zgotował. Wiedział on przecież 
sam najlepiej, co zrobił, i powinien był na­
tychmiast, po ogłoszeniu swojej skargi cywilnej, 
złożyć mandat poselski, a dalsze procesy pro­
wadzić, jako osoba prywatna. On jednak i w tym 
wypadku zasłamał się jeszcze powagą mandatu 
poselskiego, a pośrednio powagą Koła polskiego. 
Tej przykrości powinien Dył oszczędzić i parla­
mentowi i Kołu, a nawet mi"ł moralny obowią­
zek to uczynić, oszczęuziłby bowiem przez to 
przedstawicielstwu polskiemu zarzutów, opar­
tych na generalizowania poszczególnego wy­
padku, których nie poskąpią mn zapewnie stron­
nictwa opozycyjne.

Wypadek ten powinien być wskazówką dla 
posłów w ogólności, że godność ich i zadanie 
nie da się pogodzić z przedsiębiorstwami, dla 
których szukaćby zechcieli nunktu oparcia z ty­
tułu swojego posłowania. Przedstawiciel społe­
czeństwa powinien mieć wolną rękę wobec rzą­
du, jeżeli skutecznie ma bronić spraw publicz­
nych, spraw ogółu. W  przeciwnym razie wywo­
łuje nzasaunione podejrzenie, że zaprzepaszcza 
je za cenę osobistych korzyści.

[trpulmn Jiel Reformy".
P o z n a il ,  16 czerwca.

 ̂Nałożenie .„Straży". — Pierwszy jej wieo ogólny. — 
Wybory w okręgu toruńskim. — Kompromis w okręgif 

opolskim).

Już przed dziesięcin laty, bezpośrednio po 
założeniu bojowej orgauizacyi niemieckiej, zwa­
nej ogólnie „hakatą“ , powstała po stronie pol­
skiej myśl odwzajemnienia się Niemcom pię­
knem za nadobne i utworzenia podobnej orga- 
nizacy: p o l s k i e j .  Były to atoli jeszcze czasy 
„polityk; ugodowej “ , ówcześni przywódcy naro­
dowi żywili nadzieję, że rząd WFhelma U  z e- 
t y c z n y c h  względów nie poprze usiłowań no­
wego antipolskiego związku, że przeto nie na-l 
leży go prowokować jakąkolwiek z naszej stro-' 
ny zaczepną względem Niemców polityką lub 
taktyką. Z tej też przyczyny odradzali stano­
wczo zorganizowania podobnego stowarzyszenia 
polskiego. Istniała tn wówczas po stronie pol­
skiej wogóle niechęć do zakładania stowarzy­
szeń politycznych, prócz tych, które już nieod­
zownie byiy poiizebue. Pruska ustawa c sto­
warzyszeniach przyznaje policyi prawo bezpo­
średniego nadzoru tylko nad takiemi organiza- 
cyami; sądzono więc, że gdy się ze statutów 
stowarzyszeń wykluczy politykę, będjf się mo­
gły swobodnie rozwijać bez zbytniej „opieki“ 
policyi. W szystko to było złudzeniem Rząd 
wkrórce już zaczął się wprost solidaryzować 
z hakatą, a polieya uznała wszystkie Towarzy­
stwa polskie za polityczne i dziś dozoruje i 
prześladuje nawet f a c h o w e  polskie organiza­
c je  przemysłowe, rolnicze, ba! nawet bractwa 
kościelne. —  Społeczeństwo polskie tymczasem 
przez to zaniedbanie dobrego środka odpornego 
niejedną poniosło szkodę.

Dopiero przed kilku miesiącami zabrano się 
do wypełnienia tej Inki w naszych organiza- 
cyach. Założono, jak jnż donosiłem, stowarzy­
szenie o krótkich statutach, lecz szerokim za­
kresie Jsiałania, pod nazwą: „ S t r a ż " .  Zbieg 
rozmaitych okoliczności, który nazw ać by można

nawet ironią losn, sprawił, że organizacya ta 
powstała dziś z inieyatywy i pod kierowni­
ctwem tego właśnie polityka naszego, który 
przed dziesięciu laty stał na czele ugodowców, 
Józefa K o ś c i e l s k i e g o .

W  niedzielę, ania 18 b. m., nowe to stowa­
rzyszenie rozpoczyna publiczną swoją działal­
ność. Zwołało ono na ten dzień p erwszy pol­
ski w i e c  o g ó l n y  d o  P o z n a n . a  Pod ode­
zwą podpisani są przedstawiciele wszystkich 
istniejących n nas kierunków politycznych, a 
także wśród mówców programowych spotyka­
my ludzi z rozmaitych obozów. —  -Piec zpgai 
Józef K o ś c i e l s k i ,  o naszem położeniu eko- 
nomicznem mówić będzie dr G. R y d l e w s k i ;  
o położeniu kultnralnem adwokat i poseł Ber­
nard C h r z a n o w s k i ;  nasze stosunki prawno­
polityczne omawiać bęozie adwokat dr S e y d a  
ze Śląska, a stanowisko „Straży4* wobec tych 
tizech stron naszego bytu wyjaśri- poseł dr 
D z i e m b o w s k i .

Jaki będzie owoc tego wiecu, trudno dziś 
przewidzieć, lecz jnż sam fakt, że nareszcie za­
brano się dc szerszego organizowania akcyi 
obronnej, należy powitać z radością.

Rzecz wierne znamienna, że podczas gdy w 
społeczeństwie naszem wytwarzać się zaczyna 
coraz większa siła i energia odporna, gdy z 
dnia na dzień mnoży się liczba jednostek, sta­
wiających skutecznie czoło wszelkiego rodzaju 
bojkotom ze strony niemieckiej, w zbiorowej 
naszej akcyi brakuje jeszcze takiej energii. — 
Obecnie np. jesteśmy na najlepszej drodze do 
utraty dwóch okręgów wyborczych, zdobytych 
z niemałym trudem podczas ostatnich ogólnych 
wyborów' do parlamentu niemieckiego: w K a ­
t o w i c k i  e m na Śląsku i w T c - r u ń s k i e m  
w Prusach Zachodnich. O pierwszym jnż pisa­
liście obszernie, tam grozi znów secesya „Ka­
tolika"; w drugim niepotrzebny zamęt wywołał 
dotychczasowy poseł, redaktor „Gazety Toruń­
skiej", p. B r e j s k '  Oświadczył on, że jego 
środki materyaine nie pozwalają mn nadal po­
słować do parlamentu, którego członkowie —  
jak wiadomo —  nie pobierają dyet, —  ani pono­
sić kosztów agitacyi wyborczej. Gdy Dy był po­
przestał na tem, zapewne wszystko byłoby się 
ułożyło zgodnie i pomyślnie, lecz p. Brejski 
podniósł nadto przeciwko lozmaitym sferom spo­
łecznym i obywatelskim zarzut, że są mn nie­
chętne, że i tak odmówiłyby mu poparcia przy 
nowycb ^ b o r a c h . * B vłv poseł11-* rd is^i zapo­
mina snąć o tem, że Każdy polityk mb taknn 
nieprzyjaciół, że jednakże to nie powinno go 
zra-iać do służby dla sprawy naród wej. Tym­
czasem omągnąt oh ten sKuten, żeb Tw OK.ęgu 
toruńskim powstała mała wojna donmwa, która 
doprowadziła już do rozbicia się jednego ze­
brania przedwyborczego. I jeśli w  ostatniej je­
szcze chwili nie zapanuje tam zgoda, otręg  ten 
napewno przy wyburach będzie dla nas s t r a ­
c o n y ,  Polacy posiadają w nim bowiem tylko 
słabą większość.

Niepomyślny zwrot wzięła także sprawa wy­
borów uzupełniających w okręgu o p o l s k i m  
na Śląsku. Tam wprawdzie nie mieliśmy je­
szcze polskiego posła ani do parlamentu ani do 
Sejmu, a i teraz trudnoby było przeprowadzić 
kandydata polskiego, ponieważ wybierać będą 
posła do Sejmu jeszcze ci sami wyborcy, któ­
rych wybrano przy prawyborach przed dwoma 
laty pod h a s ł e m  c e n t r o w e m . 1 Jednakże

i tam należało nareszcie sprowadzić wyborców 
polskich na d r o g ę  n a r o d o w ą ,  zerwać do 
reszty c e n t r o w e  p ę t a .  Tymczasem redaktor 
„Gazety Opolskiej" p. K o r a s z e w s k i  wdał 
się znów w kompromisy, których rezultatem 
jest postawienie kandydatury ks. A b r a m -  
s k i e g o ,  centrowca. Ubolewać trzeba, że ko­
mitet prowmcyonalny dla Śląska „dla miłego 
spokoju" zgodził się na to. Jeśli tak dalej dzia­
łać tam będziemy, dzielnica ta jeszcze i za 20 
lat będzie dla nas „ n i e p e w n a " .

Pokłosie chełmskie.
(Koresp. „N. Reformy").

Chełm. 14 czerwca.
(W  cerki"! prawosławnej. — Łemina-ynm prawosła­
wne. — Podpis cara i KJajewa. — Konsystorz pra­

wosławny).

Jeszcze tylko małe pokłosie z Chełma, nie 
nniknione wobec tylu wrażeń i spostrzeżeń, 
szczególnie z zakresu agitacyi prawosławnej 
w  trzech je j tutaj siedzibach: w cerkwi sobo­
ru, w olbrzymim n stóp góry gmachu semma- 
rynm o zielonych dachach i w  koLsystorzo pra­
wosławnym.

Do cerkwi zaążał°m w niedzielę po południa, 
zatem w ich „prażdmk", kiedy spodziewałem 
się zastać co najmniej pełną, jeśli nie oblężoną 
cerkiew w czasie popołudniowych nabożeństw 
świątecznych. Tymczasem jaaże się przyjemnie 
zaw odłem. Drogą pod górę dążył mało kto, a 
jnż dróżkami ze wsi okolicznych nikt nie je ­
chał. —  Cerkiew sama wewnąfrz prawie pasta, 
skoro na znacznym jej obszarze mogłem poli­
czyć 27, w y r a ź n i e  d w a d z i e ś c i a  s i e d m  
wiernych, nie licząi dwu palamarów i dwu dja- 
ków, śpiewających psalmy przy głównym ołta­
rzu, gdzie u góry za szkłem widnieje „Czndie- 
snaja matjer bożaja", spuszczana na rzemie­
niach na dół dla lepszego nabożeństwa. W nę­
trze tak jest podobne do wszystkich cerkwi 
klasztorów lazyliańskich, jak np. w Buczaczu, 
tylko większe. Istotnie zaDrało je  prawosławie 
unickim Bazylianom. W  bocznych ścianach wi 
szą za wielkie, gdyż zajmujące dolne części 
okien, dwa o Draży olbrzymie, czysto włoskiej 
szKoły i charakteru, odpowiadającego kościołom 
katolickim, z których gdzieś dawniej zostały 
zrabowane. W  dwu innych nyżach naprzeciw 
siebie Wiszą z jednej strony średnich rnzmia 
rów obraz naszej Matki BosKiej, czy Sokol­
skiej, czy Leżajskiej — dobrze nie rozróżniam—  
zaś naprzeciw Matka Boska Częstochowska.

Pod górą położone semmarynm duchowne, 
obok mieszkania archireja Enloginsza, mieści 
rodzaj „muzeum prawosławia", a raczej skład 
pokradzionych. porabowanycb po cerkwiach u- 
nickich i kościołach przeróżnych, cennych pa­
miątek, ksiąg aparatów i przyrządów kościel­
nych, obrazów, przedmiotów ze złota i srebra —  
skarby prawdziwe. Lecz najcenniejszym może 
skarbem tego muzeum jest księga pamiątkowa, 
w której zapisują swoje nazwisk; osoby zwie­
dzające.

Dwa z tych nazwisk, tak krańcowo sprzeczne, 
sprzęgły się tu nierozerwalnie ze sobą: c a r a  
M i k o j a j a  II i... K a l a j  e w a !

Ostatni z nich za swego tu zeszłorocznego 
krótkiego pobytu, pamiętnego dotąd wszystkim, 
zwiedzając muzeum i doznawszy uczuć najgłęb­

szego na tę grabież oburzenia, postanowił 
w księdze pamiątkowej uwiecznić swój podpis 
tak, aby go nie można było zniszczyć inaczej, 
jak wraz podpisem cara Mikołaja. Podpisał się 
zatem na odwrotnej stronie karty, noszącej 
szumny podpis carski tak, iż kryje go najzu­
pełniej, nietylku w wierszu liniowym, ale nie- 
mai litera na literze. Pamiątka oryginama i 
zaiste trwała!

Gmach a raczej gmaszek trzeci, to parterowy 
znowu pud zielonym dachem dom, dalej od góry 
a bliżej poczty położony, z oryginalnym nietyle 
napisem, co godłem. Jestto rosyjski d w n g ł o -  
w y  o r z e ł  nad napisem k o n s y s t o r z a  d u ­
c h o w n e g o  „Chołmskoje dnehownuje uprawie­
nie", zamiast czego, raczej krzyża każdyby się 
tn powinien spodziewać.

Ten duchowny dwugłowy orzeł rosyjski przy 
powyższym napisie symbolizuje najlepiej cechę, 
wartość i doniosłość prawosławia w jarzmie 
carskiego czynownictwa, służącego do agitacyj 
i podbojów rosyjskich. Crrot.

Listy słcfti&ńsioe.
'Z a jrze b  15 czerw ca.

fGeograficzno-wyznaniowe położenie Chorwatów. — W al­
ka o głagolicę - Lusya przeciw cyrylicy. — Towarzy­

stwo św. Cyryl* i Metodego w istry i)

Znaczenie i przeznaczenie Chorwatów w Eu­
ropie zrozumiał i odgadł pierwszy Strossmayer. 
Dostrzegł jasno, że katolicka Chorwacya, uie- 
gająca Rzymowi i jego biskupowi, a równocze­
śnie unikająca łaciny i pełniąca służbę bożą 
w języku starocerkiewnym, jest niejako pomo­
stem i pośrednikiem pomiędzy wschodem a za­
chodem. Nie są Chorwaci prawosławnymi, ale też 
nie są i „łacinmkami". Różnią się od jednych 
i drugich, a zarazem obydwa te światy łączą. 
Rzym zawsze się obawiał, aby Ohurwaci nie 
nakłonili się ku  kościołowi wschodniemu i, o ile 
mógł, opierał się liturgi* słowiańskiej. Chorwaci 
„religiosissimi" nie byli nigdy i duchowieństwo 
politycznej siły tn nigdy stworzyć nie zdołało, 
ale też i tem sobie tłomaczą fakt, że nie było 
tn krwawych prześladowań religijnych, jaaie 
wybuchać zwykły, gdzie się dwa wyznania bar­
dzo oammnne zetkną ze sobą. Tego stanowiska 
chorwackiego n?, Szachownicy wyznaniowej bio- 
nił całe życie biskup Strossmayer, a wyraz 
swei ide; złożył —  jak powiadają — w budo­
wie .katedry diakowskiej, w Której harmonijnie 
złączył styl romański z bizantyńskim.

Tcszeze sa pontyfikatu :L eu ntL-X IH  udżyła 
niechęć „łacinuików " do liturgii siowdańsKiej, 
zaszły  naw et w ypadki gw ałtow nego usuwania 
g łago licy  z kościołów chorw ackich ’  i słowień. 
skieb. T rzy  lata  jnż praw ie trw a w alka pomię­
dzy gminą riem ańską w G urycyi, stojącą w y­
trw ale przy starej liturgii, a biskupem trye- 
stensKim, który jej księdza dawnego zabrał, a 
nowego, łacińskiego, przemocą chciał narzucić. 
A b y  sprawę ję zy k a  słowiańskiego w  nabożeń­
stw ie rzym sko-katoiickiem  załatw ić, zw ołał z koń­
cem m aja ODecny napież biskupów chorw ackich 
i słowiańskich do Rzymu.

W  obronie głagolicy stanął silnie biskup 
M e b n i c z  z wyspy Krku (Y eglir) i arcybi­
skup Zadarn D v o r n i k. Najenergiczniej bronił 
praw głagoljcy duszpasterz mostarski B n c o n -  
j i c z ,  którego jednak rychło od obrad usumę-

Z uwag pesymisty.
(PoDyt szacłu we Lwowie, czyli czarna iDtryga Wszuch- 
polaków — Aplik iwanie wszechpolsk^ści w obiad'- oh 
dla azacna. — ozach o kwestyi polskiej — Szach a ko­
biety — Szach bez programu, organ wszechpoLf i z Dro-

gramami. -  Postępy polskości. — Brak orderów.)

Najważniejszym bez wątpienia wypadkiem 
dnia i nocy w Galicy i był w ubiegłym tygo­
dniu pobyt szacha Mnsaffer-Ed-Dina we Lw o­
wie i przejazd jego Dra z Kraków. Dlaczego 
nie przejechał przez Lwów, a rezydencji swo- 
j*j nie obrał w Krakowie J Mam podejrzenie, 
które będę się starał uzasadnić, że to przełoże­
nie Lwiego grodu nad Kraków było dziełem 
czarnej intrygi Wszecbpolaków, którzy przy tej 
sposobności pragnęli wobec władcy perskiego 
przedstawić się, jako jedyne stronnictwo naro­
dowe polskie. Poiicya nie miała zresztą nic 
przeciwko temu wobec wielce poprawnego za­
chowania się narodowych demokratów w kryty­
cznej chwili, grożącej przejściem stu Sokołów 
przez granicę rosyjską, aby tam zrobić po­
wstanie.

To insynnacya! —  zawołać ktoś gotów. Za 
pozwoleniem, proszę tylko posłuchać równie po­
litycznych, jak demokratycznych sprawozdań 
„Słowa Polskiego" z pobytu ,-szacba-szachów" 
we Lwowie, a rzecz wyjaśni się natychmiast. 
Oto pobieżne ich streszczenie.

A  więc najpierw przjjazd „syna słońca" do 
Lwowa. Pozyskani już nie od wczorai dla wiel­
kiej idei wszechpolskiej: wiceprezydent Michal­
ski i radny Riedl, ubrali się w kontnsze, przy- 
pasali karabele, zawdziali kołpaki z kitami i 
tak narodowo przystrojeni wprowadzali szacha 
do Lwowa. Kluczów miasta mu nie oddawali, 
bo tego nie było w programie. Zaledwo „syn 
słońca" zajechał do hocela Georgea, nie miał 
nic pilniniszego do zrobienia, jak wykąpać się 
i zjeść kilka kwaśnych ogórków. Było to do­
piero wstęDem do wybitme narodowo-wszech- 
polskiego charakteru wszystkich dań, jakiemi 
go kariwmo. Bo ze w uKładzie „menu" dla 
szacha była czynna ręka wszechpolska, o tem

dwóch zdań bvć nie może. Proszę tylko posłu­
chać.

Zaraz drugiego dnia w składzie menu obia­
dowego —  wedle intentycznej niewątpliwie re- 
lacyi „Słowa Polskiego" —  znajdujemy aż dwie 
polskie potrawv- „barszcz po polsku" i „kur­
częta po polsk u". Zdaje s i ę , że zbyt obcesowo 
zaczęto ^św iętem u i wzniosłemu monarsze, 
właucy nieograniczonemu i cesarzowi wszech 
państw perskich" (taki, wedle źródłowych ba­
dań „Słowa Polskiego", jest ppłny tytuł sza­
cha) aplikować wszechpolskość w obiadach, bo 
w następnych dniach nabierają one, niestety, 
więcej austryackiego charakteru. Najwidoczniej 
czuwał nad tą kwestyą zastępca dyrektora 
lwowskiej policyi, p Wenc, i wielki marszałek 
szacha, pan Movassagh-el-Doolegh. Pomimo tej 
czujności, do śniadaniowego „menu" wkradają 
się „pstrągi po polsku", a w jednym z nastę­
pnych obiadów spotykamy „krupnik polski" i 
js jka  „Vive le roi". Co do tej ostatniej potra­
wy, dowiaduję się poufnie, że dzięki wnływom 
..Słowa Polskiego", wszystko było jnż na naj­
lepszej drodze (kucharz z hotelu Georgea jest 
zaciekłym Wszechpolakiem), aby szach zjadł 
jajka „vive la Pologne". Niestety, podkomorzy 
szacha, Hossam-el-SaltaDcch, nie znający tej po­
trawy, zasięgnął o zdanie Eksc. namiestnika 
hr. Potockiego, który natychmiast wystąpił 
przeciw częstowaniu gościa perskiego aż dwo­
ma naraz potrawami polskiemi przy jednym o- 
biedzie. Kuchar* atoli użył podstępu i postawił 
na swojem: jajka nazwał „vive le roi", a przy­
rządził je  zupełnie na sposób „vive la Pologne" 
i... szach je  zjadł.

To ciągłe aplikowanie polskich dań zwróciło 
wreszcie uwagę „króla-królów" na... kwestyę 
polską. —  Najwidoczniej „ad boc" pozyskany 
przez Wszecnpolaków zarządca hotelu, p. Brze­
zicki, czekał tylko na tę chwilę. Bo oto —  jak 
„Słowo Polskie" donosi —  po jednym z takich 
„polskich" obiadów zapyta! szach p. Brzezi­
ckiego o datę rozbioru Polski, na ile części zo­
stała rozdzieloną i „czy istnieje nadzieja od­
zyskania jej niepodległości". Wtedy p. Brzezi­
cki w barwnych słowach dawszy wyczerpującą 
odpowiedź na dwa pierwsze pnnkta, dodał:

—  Synu słońca! Pytasz, ażali mamy nadzieję 
odzyskania niepodległości? Był zaiste ciężki w 
naszych dziejach moment, gdyśmy jnż wszyscy 
o niepodległości Polski przestali myśleć i ma­
rzyć. I byłby zmarniał cały nasz naród, gdyby 
nie to, że Wszechpolacy objęli redakcyę „Sło­
wa Polskiego" i przypomnieli nam niepodle­
głość ojczyzny. Od tego czasu datuje się epo 
ka odrodzenia naszego w Daszej austryackiej 
ojczyźnie. W ybieramy posłów wszechpolskich, 
radnych wszechpolskich, gotowiśmy wybrać bur­
mistrza wszechpolskiego, mamy nawet skarb 
wszechpolski...

I kto wie, czy p. Brzezicki nie byłbj nawet 
samego szacha pozyskał dla Wszechpolaków, 
gdyby czuwający dyskretnie za portyerą mini­
ster perskich finansów, Nasser-ol-Molk, usły­
szawszy wzmiankę o skarbie, nie był przerwał 
dalszej rozmowy, ukazując się nagle przed swoim 
władcą. Pomimo tego. jak „Słowo Polskie" za­
pewnia, następnego dnia kazał sobie szach do­
starczyć „wszystkich pism" —  z których atoli 
przetłomaczonu mu jedynie to, co o-nim pisał 
organ wszechpolski.

A  były w jego sprawozdaniach szczegóły 
bardzo budujące. N. p. zaraz pozy opisie tryum­
falnego wjazdu „szacha-szachów" na dworzec 
lwowski, zauważył sprawozdawca „Słowa Pol­
skiego", że kobiet na peronie wcale nie było i 
to, jak twierdzą, „na wyraźne życzenie szacha". 
Ascetyzm szacha wy.łomaczył tensam sprrwo- 
zdawca w delikatny sposób dopiero w jednym 
z następnych numerów „Słowa Polskiego", do­
nosząc, —  bez wątpienia na podstawie informa- 
cyj, zaczerpniętych od ministra robót publicz­
nych Mohpnder-el-Menaleka, —■ że „syn słońca" 
ma w swoim haremie ni mniej, ni więcej, tylko 
300 żon, które się dzielą na trzy klasy. Pierw­
szą tworzą „faworytki" i są „nieraz bardzo 
brzydkie", ponieważ pochodzą z rodu książę­
cego. Za to jednak ich synow:e mają prawo do 
tronu. Z  tej kategor i przywiózł szach dwóch 
chłopczyków, którymi organ wszechpolski bar­
dzo szczegółowo się zajmował. Natomiast ła­
dniejsze od tamtych są „żony zwykłe", tworzące 
drugą klasę, a najładniejsze są niewolnice z trze­
ciej klasy.

To tłomaczy powściągliwość szacha, a raczej 
abnegacyę na punkcie kobiet w Europie. Zwa­
żyć bowiem należy, że przyjeżdża or tutai prze- 
dewszystkiem dla wypoczynku, po męczących 
zajęciach państwowych, a potem także dla ku- 
racyi. G tym celn podróży „świętego i wznio­
słego monarchy" świadczy mimochodem przez 
uieduscignionego w swej dokładności sprawo­
zdawcę „Słowa" uczyniona wzmianl a, że szach 
15 b. m., wstawszy z raua nieco później, nie 
jadł śniadan.a, lecz napił się wody karlsbadz- 
kiej i kilkakrotnie wychodził z pokoju, nie za­
łatwiając ponadto żadnych ii nych spraw urzę­
dowych.

Sprawozdawca organu wszechpolskiego do 
tego stopnia czuwał nad szachem, że z widocz­
ną, aczbolwieK bardzo subtelną, wymówką zwró 
cił się do jego dworu w n-rze 276, pisząc, że 
„programu dalszego pobytu szachu niema i nie­
wiadomo, co szach będzie robił po południu". 
W  tem powiedzenia znać zaraz wszechpolskie­
go męża stano. Jak można żyć, choćby pół dnia. 
bez programu! „Słowo Polskie" parę razy na 
tydzień pisze programy: to dla Galicyi, to dla 
Królestwa, to dla Litwy, to dla Poznańskiego, 
to w obronie stańczyków, to przeciw nienaro- 
dowym demokratom, to przeciw ludowcom, to 
przeciw socjalistom  i t. d., bez odpoczynku i 
bez końca. Nikt sobie wprawdzie z tych pro­
gramów nic nie robi, nikt według nich nie po­
stępuje, ale programy są i zostaną dokumen­
tem żywotności wszechpolskiej, którego znaczną 
część, po przemytej kurary. karlsbadzkiej, uwie­
zie z pewnością ze sobą Massafer-Ed-Din do 
Tehe-ann.

Nie podnoszę tego faktu z zazdrości ale 
stwierdzam go z równą, skrupulatnością, z jaką, 
wzmiankowany już sprawozdawca „Słowa Pol­
skiego" zapisywał z pobytu szacha znacznie 
mniej doniosłe dziejowe wydarzenia, donosząc 
np. że jednemu z członków świty szacha „zda­
rzył się oKoło godziny pół do dwunastej niemi­
ły przypadek" („Słow o Polskie" Ni 277), aloo 
że „najbardziej ulubioną zabawą książątek by­
ła jazda liftem, którym kazali się wciąż wozić". 
Demokratyczny zmysł wszechnarodowego orga 
nu święcił przy tej sposobności tryumfy nie-

mniejsze od tych, jakiemi znaczyć on zwykł 
calą swoją polityczną robotę. Temu też bez 
wątpienia zaaranżowaniu opisów pooytu „syna 
słońca" w Lwim grodzie zawdzięczać bedzie 
Polska, że, wedle zapewnień „Słowa" niektórzy 
członkowie świty szacha, kazali sobie dostar­
czyć widoKÓwek z „Krzyżaków" i z „Qno va- 
dis" i że pieczywo spożywał sam szach z pie­
karni „pod Sokołem".

f *I *  *

i Nie z zazdrości tedy, ale stwierdzając nie­
jako dokonany iakt, pomyślałem sobie wczo- 
raj

j —  Jakie ci Indzie (niby W szechpolacy) ma­
ją szczęście! Kogi. się dotkną, zaraz z niego 
rpbi się patryota. Nasi konserwatyści mieli jnż 
sft.rasznie zamazana hipotekę patryotyczną. a oni 
wynieśl ich znowu na wyżyny narodu. Nawet 
z Persów byliby zrobili Polaków, a kto wie, 
czyby icn nawet do swojego obozu nie byli 
wciągnęli, gdyby tylko dłużej zecncieii jeść 
polskie „menu" w hotelu Georgea, przeciwko 
czemu p. Brzezicki zapewnb nieby był nie 
miai j

Postanowiłem tedy spróbować szczęścia i wy­
brałem się wczoraj wieczór na dworzec kolejo­
wy, aby przecież i dla Krakowa wywalczyć 
bogdaj resztki sympatyj n dworu Mussafer-Ed- 
Dina. Nie będę tutaj opisywał przybycia po­
ciągu, Wiozącego władcę Persyi od strony Pod­
górza. Szczegóły znajuą czytelnicy w dziale 
kroniki. Nadmienię tylko, że cały dwór szacha 
wydawał mi się zupełnie lwowskim pobytem 
wyczerpany. Tyiao dzięk* protekcji p. komisa­
rza Rostrzewskiegn zdołałem dotrzeć do podko­
morzego Massera-el-Momaleka. Zaledwie jednak 
mnie przedstawiono, zawołał nerwowo:

—  Mie marny jnż ani jednego orde^n Ostat­
nie ordery „Zielonego słonia" rozdaliśmy na 
dworcu kolejowym we Lwowie. Do Wiednia 
mc nadejść nowy transport. W ięc chyba z po­
wrotem.

Ale że szach nie lubi wracać tą samą drogą, 
więc nie dostanę już nawet orderu „Zielonego 
słonia", s
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to. Najpowolniejszym dla łaciny okazał się 
przedstawiciel dyecezyi pobrzeskiej. I lublański 
biskup J  e g 1 i c z nie zbyt się opiera wprowa­
dzeniu łaciny w miejsce głagolicy, skoro ze 
sfer duchownych, jemu bliskich nawet, wyszedł 
lnemoryał, wzywający gu, aby liturgię słowiań­
ską rozszerzył na swą dyecezyę i aby stwo­
rzył katedrę języka starocerkiewnego w semi- 
narynm lnblańskiem, gdyż w myśl przywilejów 
Hadiyana, II i Jana V III wszyscy Słowianie 
mają prawo odprawiać nabożeństwo w języku 
słowiańskim. Prasa rzymska i wogóle włoska 
jest nieprzychylną liturgii słowiańskiej, ale snać 
i obrońcom głagolicy nie brakło potęgi w sło­
wie i argumentach, skoro sprawy jeszcze nie 
załatw iono i ma ona wejść jeszcze pod nowe 
obiady, którym przewodniczyć będzie sama gło­
wa Kościoła.

Kiedy w Rzymie toczy się walka o prawa 
głagolicy, a w ziemiach chorwacko-serbskich 
wrze bój przeciw madziaryzmowi i Włochom 
na polu politycznem, Serbowie podsuwają myśl 
aby Chorwaci w nabożeństwie katolickiem za­
prowadzili n siebie pismo cyrylickie, używane 
przez Serbów, w miejsce trudnej głagolicy; 
forma pisma zmieniłaby się na łatwiejszą, treść 
zosrałaby ta sama. Ser Dowie widzą w tem mo­
że krok ku prawosławiu. Inaczej sądzi Peters­
burg. W  prasie rosyjskiej, n»wet urzędowej, 
pojawmy się zaraz uwagi, iż księgi teologiczne 
katolickie, drukowane cyrylicą, staćby się mo­
gły czynnikiem przeprowadzającym prawosła­
wnych Serbów w podwoje wyznania rzym­
skiego.

Gwałtowne zapasy wiodą obecnie Słowianie 
z Włochami o szkoły w Istryi. „Lega Nazio- 
nale", wspierana przez rząd istryjski i zasilana 
minonam z W ioch, ciągnie przemocą dziatwę 
słowiańską i chorwacką w piękne sale szkoły 
włoskiej. Prywatna ofiarność włoska czyni też 
swoje. Zm aiły niedawno kupiec tryesteński Co- 
n i g  h i zapisał „Lidze*1 54.000 koron na zakła­
danie szkół w miastach czysto chorwackich 
szkół, z językiem naukowym włoskim. Napór 
włoski zDudził odpór słowiański. „Drużba sv. 
Cirile i Metoda za Istn i" w  kilku latach osta­
tnich stworzyło 17 szkół chorwackich w miej­
scowościach narodowo zagrożonych, a w roku 
obecnym pracuje niemal gorączkowo, bo p;ęć 
szkół jaraz zakłada. I cieszy się Towarzystwo 
że już trzy tysiące dziatek słowiańskich uchro­
niło przed wynarodowieniem. Smnci się zaś, że 
skarboną swoją nie zdoła sprostać przeciwni­
kom. I

)
Ul

Zlot Śokołnw w Nowym Sączu.
(Sprawozdanie w 1. „N. Reformy").

Nowy Sącz, 15 czerwca.
W  18 roku istnienia Sokoła odbył się w Zielo­

ne Święta drugi ziot okręgu tarnowskiego, a po 
raz pierwszy w Now ym Sączu. Ze zlotem połączo­
no poświęcenie sztandaru i gmachu nowosądeckiej 
drużyny

W  niedzielę z rana zaczął się ruch gorąrzkowj 
na ulicach miasta, przystrojonego odświętnie flaga­
mi naroduweml. O godz. 8 rano drużyna sądecka, 
oraz prezesi 10 gniazd i delegaci, jak poseł Bojko, 
delegat klubu cyklistów z W arszawj, ruszyli przy 
dźwiękach r Harmonii" na uroczyste nabożeństwo 
do kościoła parafialnego Podniośle przemówił tutaj 
ks. infułat Góralik nośwlęcając sztandar sokoli, po- 
czem njął młotek i pierwszy w drzewce wbił złoty 
gwóźdź, a za nhn przesunął jdę cały szereg ojców 
chrzeitnycf' Chracet sztanu-ro przynióBł dochodu 
około 1360 koron O godz. 10 ruszono do gmachu; 
tam odbyło się poświęcenie gmachu, wreszcie ugo­
szczenie delegacyi. Prezes gniazda druh Flis wniósł 
toast na cześć duchowieństwa w ręce ks. Góralika, 
nadto w niesiono toast na cześć prezesa ( kręgu dra 
Tertila. b jły  prezes notaryusz Lipiński powitał w 
serdecznych słowach delegata Warszawy i wniósł 
toast łączności z Królestwem. Rozrzewniona druży­
na pochwyciła Królewiąt i na ramiona i trzy kr u 
tnie, śpiewając .  leszcze nie zginęła", obnloBła go 
po sali przy dźwiękach muzyki i huku moździerzy. 
Ze wzruszeniem odpowiedział nasz druh z Warsza­
wy, że po cieDło, po miłość przyjechał do nas, bo 
tam nie zefiry łagodne, ale syberyjskie wieją wia­
try, szaleją bora i tajfuny Ks. Góralik I prezes 
Tertil toastowali na pomyślność Sokolstwa, wresz­
cie poseł Jakób B o j k o ,  który w liczbie 41 dru 
how dąbrowskich dostawił 12 umundurowanych chło­
pów, nawiązując do przemówienia ks. Infułata wy­
kazał, że Sokół to w PoIbco bardzo s*ara rzecz. 
Dawnemi szasy panowie szlachta używała do polo­
wania sokołów Chłop musiał wyszukiwać jastrzę­
bie gniazda i czuwać, aby pisklęta zawcześuie nie 
wyleciały z gniazda. Pilnował dawniej chłop soko­
ła. A  dziś czasy inne. Nawołując SoKclstwo do 
pracy, kazał wytężyć siły 1 Bkierować je do ludu. 
Niech teraz Sokół pilnuje chłopów. Bo lud, .to gą 
ci legendarni śpiący rycerze zaklęci w Tatrach 
ZtKończył życzeniem, aby Sokół był tą różdżką 
czarodziejską, która zbudzi gotowych do boju śpią­
cych rycerzy Notaryusz O b m i ń s k i  ze Starego

Sącza toastował na zgodę i harmonię Sokolstwa ze 
Szkołą Ludową, a obszedłszy salę na rzecz T  S. L. 
zebrał 38 kor. 60 bal.

O godz. 4 po południu na stacyi głównej, przy 
dźwiękach muzyki kolejowej i miejskiej, powitano 
zjeżdżające się jeszcze drużyny z trzech stron zie­
mi sądeckiej. Po próbach, Które skrupulatnie prze­
prowadzili naczelnicy: Dubeiski, Langier i Branm, 
ndano się na przyjęcie do ratusza, gdzie imieniem 
miasta dr Barbacki powitał Sokolstwo. Po przemó­
wieniu burmistrza zabierali głos prezesi: FUb Ter­
til, delegat Związku W itwicki, Młodzią i Ganter z 
Jarosławia. Po przyjęciu, jakie zgotowało miasto 
Sokolstwu, o godzinie 10 na rozkaz naczelników 
wszystko musiało być na kw°terach, aby o 4 rano 
by* już na nogach do prób gimnastycznych.

W poniedziałek po nnżących próbach udano się 
na nabożeństwo. W  pochodzie na ogólną liczbę 400 
uczestników, stanęło w mundurach 284 druhów. Ze 
ntosownem kazaniem wystąpił ks. P i e k a r z e w- 
s k i, znany z patryotycznych kazań. O godzinie 10 
udano się na rynek, gdzie dr Tertil imieniem So­
kolstwo złoży] hołd miaBtu, na co odpowiedział bur­
mistrz Barbacki. Udano się stąd kolumnami szóst- 
kowemi w pięciu drużynach pod pomnik Mickiewi­
cza Po przemówieniu druha Lipińskiego, ziożono 
u stop posągu wieniec z marek T. S. L. i z bile­
tów sokolich. Dochód z wieńca na rzecz T. S. L. 
wynosi około 160 koron

W  dalszym pochodzie ul. Jagiellońską, Zieloną i 
Długosza, ruszono do gmachu Sokoła i defilowanu 
przed popiersiem Kościuszki n? gmachu bursy. Po 
złożeniu sztandarów nastąpiły dalsze próby ćwiczeń 
i reje kolarzy na boisku zlotowem. O godz. 1 obiad 
w Sokole, a o goiz. u ćwiczenia pabliczne.

Do ćwiczeń stanęły gniazda: Nowy Sącz, Tar­
nów, Dąbrowa, Limanowa, Brzesko, Grybów, Pil­
znu, Tuchów, Stary Sącz, Muszyna, ZaLliczyn, W oj­
nicz, razem 197 druhów Ćwiczenia rozpoczęto pun­
ktualnie o godz. 4  przy dźwiękach muzyki i huku 
moździerzy w obecności olbrzymich tłumów puDli- 
czności.

Popis sokoli odbył się według następującego pro­
gramu: Ćwiczenia wolne (186 druhów), ćwiczenia 
w zastępach 1 na przyrządach, ćwiczenia maczuga­
mi. ćwiczenia laskami, ćwiczenia lancami, wreszcie 
rej kolarzy w stroju sokolim.

Zlot wypadł znakomicie, Nowy Sącz wyszedł z 
chwałą, guście rozeszli się pud najlepszem wraże­
niem. Sokolstwo zyskało wiele na sympatyl.

W y s t a w a

nowożytnych tkanin i ceramiki.
Ruch)’ we Towarzystwo „Polska sztuka sto­

sowana" nie ustaje w useowaniach populary­
zowania najróżnorodniejszych dziedzin 'polskie­
go artystycznego przemvsłu Po całym cyklu 
wystaw retrospektywnych oraz współczesnych, 
które, jak wiadomo, tak żywe obudzały zajęcie, 
podwoje pałacu Czapskich w Krakowie otwarły 
się na przyjęcie wystawy niemniej zajmującej 
i mającej tytuł do gorącego poparcia ze strony 
ogółu.

Tym razem dano nam przegląd dzisiejszego 
stanu artystycznego tkactwa w Galicyi oraz 
ceramiki

Tkactwo artystyczne w Galicyi ma sw«-j< 
piękne tradycye Zrodziło się ono na Rusi Czei*- 
wonej, gdzie z dawien dawna kwitł wśród Indu 
wyrób kilimu w o wzorzys ih oryginalnych mo­
tywach rysunkowych, na których wpływ wscho­
du wybitne odcisnął piętno. Przemysł ten po 
różnych wahaniach i flnktuacyach w ostatnich 
latach dźwignął sie na nowo, dzięki usiłowa­
niom ludzi, którzy przyszłość tej wydatne}_ ga­
łęzi dobrobytu ludowego wzięli sobie do jerca. 
Wydatna pomoc W ydziału krajowego subwen- 
cyonowanit drobnych W8”sztatów, dźwignęli 
ten przemysł, który krzewić się i rozkwitać za­
czyna zasilany dopływem elementu artystyczne­
go. Pod wpływem działalności artystów pol­
skich. Którzy zajęli się tą dziedziną wytwór­
czości pomnożyła się i urozmaiciła ilość wzo­
rów o charakterze swojskim i artystycznym, o- 
partych na motywach ornamentacyjnych i ro­
ślinnych, co pociągnęło za sobą większy zbyt 
i ożywienie produkcyj Obecnie istnieje już 
znaczna liczba wielkich warsztatów i fabryk, 
które coraz SKuteczniejszą i racyonalniejszą 
rozwijają w tym kierunku działalność.

W ystawa obecna daje przegląd wysoce inte­
resujący. Na ścianach, od klatki schodowej po­
cząwszy, rozwieszono kilimy i dywany z fa­
bryki akcyjnej w Ł a ń c u c i e .  W yroby te za­
lecają się Hdnym doborem barw i wzórów i bar­
dzo soli dnem wykonaniem.

Kilimy z warsztatów br Lipowskiej w  No­
wym Sączu zalecają się wielkim gustem w ry­
sunku.

Artystyczne piętno posiadają wyroby war­
sztatów dziewczęcych p. Sikorskiej z C z e r n i ­
c h o w a ,  wykonywane według wzorów, dostar­
czonych przez artystów malarzy pp. Dąbrowę, 
Truj ano wskiego, Procajłowicza i innych.

W  dziale makat zwracają uwagę wysoce ar­

tystyczne wyroby z pracowni Oska-a hr. Poto­
ckiego w Bnczaczu, przypominające stare pol­
skie pa»y. Makaty te są arcydziełami w swoim 
rodzaju i cieszą się ogroranem uznaniem znaw­
ców i miłośników.

Do przemysłu tkack ego pośrednio zalicza się 
wyrób k o r o n e k  i h a f e i a r s t w o .  Koron­
karstwo zeprezentowane jLst przez szkoły w 
w K a ń c z u d z e ,  B o b o w e j ,  Z a k o p a n e m .  
W yroby te, a zwłaszcza wyroby z a k  o p a ń ­
s k i e ,  są bardzo ładne.

Han larstwo reprezentują wyroby szkoły i 
Towarzystw! w Makowie, oraz prywatna pra­
cownia p. P i ę t k i  w C z e r n i c h o w i e  a nad­
to dwa k r a k o w s k i e  zakłady artystycznych 
haftów liturgicznych pań: Korbelowej i Pydyn- 
kowskiej, które wystawiły prace mogące sta­
wać do współzawodnictwa z najcelniejszemi te­
go rodzaju zagranicznem i wyrobami. Szczegól­
niej znana i renomowana pracownia p. Pydyn- 
kowskiej wykazuje w wyrobach wielki artyzm 
i smak niepospolity. Hafty tego zakładt należą 
do tych artystycznych wyrobów, które po wie­
kach budzić będą zachwyt znawców, jako pro­
dukt niepospolitej wartości i trwałości.

Wystawę tkanin zaokrągla interesujący ze 
stanowiska etnograficznego zb.ór modeli s t r o ­
j ó w  I n d u  p o l s k i e g o  z zachodniej Galicyi, 
wykonany przez p. Leonię Bierkowską w Suchej. 
Zbiór ten jest dziełem wielkiej pracy i posiada 
wartość zarówno artystyczną lak etnograficzną, 
i zasługuje na to, aby stał się ozdobą jakiegoś 
krajowego muzeum.

Ceramika nasza swojska jest dosyć zaniedba­
ną, pomimo że nas stać na to, abyśmy w tym 
kierunku uczynili żywszy krok naprzód. W yso­
ce artystyczne wyroby szkoły ga-ncarskiej w 
Kołomyi są pod rym względem chluhnem świa­
dectwem zdolności, zamiłowania i postępu kraju 
w tej dziedzinie. W azy, dzbany, urny i misy, 
wykonano przez szkołę w Kołom yi, mogą się 
ubiegać o palmę pierwszeństwa z renomowane 
mi wyrobami fabryk zagranicznych Z  wyrobu 
innych tabryk zwraca nwagę dział p r z e m y -  
s ł o w o - k a f l a r s k i .  Tn prym dzierży ze swe- 
mi wyrobami fabryka Józefa N i e d ź w i e c k i e -  
g c  i Sp. w Dębnikach, oraz zakłady D z i e ­
w u l s k i e g o  i L a n g i e g o  w Opocznie i Sła- 
wiańsku, które wystawiły mnóstwo wzorów płyt 
posadzkowych o wysoce artystycznych dese­
niach. Malarnie porcelany p. L e w i c k i e g o  
ze Lwowa wystawiły plon obuty, któremn je ­
dnak przydałaby się ostatnia korekta artysty­
czna. x

Warsztat polerowani* marmuru w D ę b n i k u  
pod Krzeszowicami wystawił kilkanaście okazów 
drobnych przedmiotów, wykonanych z tamecz­
nego marmarn.

Pośrednio do aziałn ceramiki zaliczyć należy 
wyroby zakładu witrażów pp. E k j . p l s k i e g o  
i T n c h a ,  który w ciągu dwuletniego swego 
istnienia zdobył sobie już zasłużony rozgłos i 
uznanie. Mozaikowe wyroby szklane tego za­
kłada mogą śmiaiO stanąd do konkurencyi z wy­
robami zagranicznemu 
   _______________________

Kronika paryska.
P a r y s ,  14 czerwca.

(Alii . a * U j Trgp .V low s  ne Aft. — Obie­
cujący . 'ui-Lat. -  jtniuiy w Akaćer.li. — L ii..., 
Berger* B*nA». — Wątpliwcic. ortogr..ciozje ksieoia- 
rkadenik* Tegoroczny .Salon". — Pulscy areyśoi.)

[= » r X III jeż dr yć dawno opuścił Ta- 
i .  ż, a »lfc>  to ludzie zajmują się jeszcze jeero oso­
bą. Obocn1 a —  pif^e jeden z kronikarzy paryskich — 
widziałem Alfonsa po latach pięcia poraź drugi 
i ranszę powiedzieć, że rozwinął się nadspodziewa­
nie Ten młody kroi nie jest wprawdzie aaoniLen 
posiada blado-żółtą cerę, usta zbyt wielkie i obwi­
słą dolną wargę, ale wyrósł, jak młude drzewo, 
a postać jego mimo chudości i nieco pochylonych 
pleców czyni dobre wrażenie. Widzieliśmy w Pa­
ryżu dosyć monarchów —  pisze inny kronikarz —  
ale byli to Indzie zblazowani, Którzy, jak automa­
ty za poKręcenlem przyrządu, spełniali swoje fnn- 
keye. Alfons X III z ogromnem zajęciem i wielkim 
zapałem starał się wyzyskać krótki czas pobytu 
swojego w Paryżu. Mimo klasztornego wychowanie 
pośród surnwego I sztywnego ceremoniału dwor­
skiego umiał zachować młodzieńczą świeżość. Uści­
skał i ucałował w „balach" pcwabną przedstawi­
cielkę przekupek, a byłby z pewnością cały świat 
uścisnął. W  Ławrze żartował z podsekretarzem sta­
ną Dujardiu-Beanmetzem, znanym malarzem, który 
o dwóch wazach opowiadał królowi żartem, ze je­
dna jako echo podaje słowa któTe ktoś szeptem po­
wierzy drugiej. Podczas ćwiczeń w Chalons nazwał 
prezydenta republiki, Lonbeta, swoim dziadkiem, 
w Wersaln oglądał wszystkie pokoje, nawet te, 
które dla królów mają bardzo przykre wspomnienia

Opowiadają, że matka Alfonsa, pobożna Marya 
Krystyna, wyraziła życzenie, ażeby syna jej ochra­
niano przed pokosami i niebezpieczeństwami wie! 
kiego miasta. Otóż nie zdołano go wprawdzie ochro­
nić przed bombą, ale zato w „Teatrze francuskim"

zagrano dla niegc niewinną komedyę staiego Mari- 
vanx i jeszcze ją należycie przykrojono. Podczas 
jedynego znpełnie wolnego popołudnia Alfons nie 
zabawiał się po parysko, lecz pojechał do laskn 
Bnlońskiego i tam na łące klubowej strzelał do go­
łębi. Gołąbkom dał spokój. Alfons XIII, jak orze­
kła prasa paryska, jest debiutantem królewskim, 
rokującym wielkie nadzieje. Vederemo.

W  Akademii, w gronie 40 nieśmiertelnych (licz­
ba ta dzisiaj nie jest pełną), debintował Etienne 
Lamy, który zajął fotel po zmarłym rzeźbiarzu 
Gnlllanme’ie. Zaraz podczas pierwBzegu głosowania 
otrzymał Lamy 21 głosów, konkmenci zaś jego: 
Maurycy Barćs 12 głosów, zaś Emil Bergerat tyl­
ko 2. Bergerat, kandydat lewicy, ubiegał się o fo­
tel pod kopułą Mazarlna tylko dlatego, ażeby mieć 
przedmiot do kilku aowcipnych pogadanek w „F i­
garze", wiedział bowiem, że przepadnie. W  ciągn 
40 lat napisał mnóstwo powieści, nowel i sztok 
teatralnych, ale niestety nie uczęszcza do salonów, 
gdzie damy wpływowe zapoznają kandydatów z po­
ważnymi członkami Akademii. A  co najgorsze w 
oczach akademików, syn Bbrgerata występuje pod 
własnem nazwiskiem jazo śpiewak operetkowy. —  
Paryż jest stolicą republiki, ale Akademia nie jest 
repnblikańską.

Gdyby było cnodziło tylko o względy literackie, 
to Barrćs powinien był wejść do AKademii zwycię­
żając Lamy’ego, ale rozstrzygały także względy to­
warzyskie, no i... wiek Obaj są wprawdzie ofiara­
mi polityki liberalnej, ale Barr&s jest męczenni­
kiem dopiero od lat 12, Lamy już od 24. To jest 
ważną rzeczą. Trzeba jednakże przyznać, że w obo­
zie konserwatywnym należy Lamy do... postępo­
wych. Napisał cały Bzereg poważnych rzeczy, a po 
Bmiercl Leoni. Layedana przed dwoma laty powie­
rzono mu redakcyę czasopisma „Correspoudant".—  
Nie była to wcale synekura, gdyż Lamy miał sil­
nego konknrenta w osobie Brnnetlćre’a, redaktora 
„Reyue des denx Mondes", która z pisma liberal­
nego stała tię organem konserwatywnym Niełatwą 
było rzeczą przewyższyć Brnnetiśre’a w klerykali­
zmie. Podobno w Akademii nie tylko Brnnetióre, 
lecz także i Layisse, redaktor liburamej „Reyne 
de Parts", głosował za Lamym, ażeby okazać, że 
się nie kiernje względami na konknrencyę publicy­
styczną.

Odbędzie się wkrótce ponowny wybór w Akade­
mii, umarł Dow.em jej członek ks Audiffret-Pas- 
ąaier. Zasmncił się złośliwy Rochefort, który zaw­
sze napadał na zmarłego, ile razy mówił o Aka­
demii i jej wielkościach. P.ochefort twierdził, że 
ks. Andiffret-Pasąuier, pisząc wyraz „Academie", 
nigdy nie wiedział, czy ma napisać podwójne „ c 11, 
czy podwójne „m " i podwajał to jednę, to drugą 
z tych liter. W  ten sposób chciał Rochefort udo­
wodnić, że „nieśmiertelni", zasiadający w Akad unii. 
nie są nieśmiertelnymi, a często nawet nie zasłn- 
gnją wcale na literackie ostrogi, ale to jest rzeczą 
wiadomą i zresztą czemś zwyczajnem także w im 
nycb Akademiach.

Tegoroczny „Salon" zawiódł najskromniejsze na­
wet oczekiwania i nikt się też nie dziwi, że sę­
dziowie nie przyznali nikomn pierwszego medaln. 
Straszna, szara przeciętność rozpanoszyła się na 
dobre, chociaż przyznać trzeba, że dnżo jest obra­
zów poprawnych, bardzo nawet dobrych, ale bez 
cech wybitnej indywidualności.

. Z  pośród polskich artystów zwrócili na siebie 
nwagę Z. Stefanicz swoją „W iosną", pełną barw i 
światłs; Boznański „portretem dumy", który nale­
ży do niuwielo płócien o cechach indywidualnych, 
tudzież Stykowle, ojciec -1 syn, również portretami.

śmierć i życie, ona nieugięta w swej woli i dnmie 
stawia na Kartę szczęścia swoje i Juliusza i w pod­
stępny sposób doprowadza ukochanego do popełnie­
nia zbrodni sfałszowania weksli na imię ojca. Ma­
jąc dowód winy Juliusza w ręka, Lanra pragnie 
upokorzyć starego księcia i skłonić go do tego. a ly  
się zniżył wodoc niej do prośby. Ale misternie ob­
myślona intryga chybia celu. Książę odtrąca i prze­
klina syna i ją, Juliusz popełnia samobójstwo, 
a Lanra wpada w obłęd. Ten nadmiar rag.zma 
nagromadzony w akcie piątym jest jnż niewątpli­
wie anachronizmem we współczesnym teatrze, ner­
wy widzów nie przy gotowane na tego rodzaj a eks­
peryment, nie są w stanie strawić taki°j Ilości 
katastrof i całuść chybia przez to artystycznego 
efektn. A szkoda, bo młodzieńczy temperament au­
tora mógł znaleźć uspokojenie w piękniejszem roz­
wiązaniu tego sunego tematu, na czem zyskałaby 
sztoki i teatr.

„Zbrnkaną" odegrali artyści poznańscy z tą sa­
mą starannością w szczegółach i ani ambln, jaka 
cechowała wszystkie ich dotychczasowe występy. 
Najcelniejszym momentem przedstawienia była arty­
styczna w całem tego słowa znaczenia gra p Pod­
górskiej w roli Laury Talent tej sympatycznej ar­
tystki znalazł tn rozległe pole do rozwinięcia efek­
townego popisu w klerankn akcentów dramatycz­
ny ch i Darwnej dyaiektyki słowa, nacechowanej 
zrozumieniem incencyj autora. P Rygier z wielką 
aitystycznij miarą odtworzył postać starego księcia. 
Wiele młodzieńczego zapała i uczucie, wlał w . sza- 
blonowo-Konwencyonalną figurę Jnlinsza p. Proha- 
ska. Rola lichwiarza Łapaiskiego znalazłc doskuna- 
łearo przeostawiciela w p. Czerniaku Publiczność 
nie szczędziła wykonawcom zasłużonego nznania 
w gorących pożegnalnych okkskach, wyróżniając p. 
Podgórską i pp. Rygiera i Czerniaka. W. Pr.

Z
,,Zbrukana“  Iircmat współczesny w 5 „ktach Józeta £o- 
SoielBkiegc. (Pożegna ne przedstawienie teatra poznań­

skiego.)
Ostatni gościnny występ teatru poznańskiego 

przyniósł nam wczoraj oryginalną sztukę współ­
czesną wielkopolskiego antora, który w literaturze 
dramatycznej zapisał sie kilku wartościowemi utwo­
rami. Nazwisko p. Kościelsidego upoważnia niewąt­
pliwie ao stawiania otworowi jego wyższych lite­
rackich wymagań. Tej wyŻBzej skali literackiej 
oceny, jaką mamy prawo stosować do działalności 
p. Rośclelsklego, dramat jego, stojący na pograni­
cza tragedyi i melodramatu, nie wytrzymuje. W  te 
chnice wykazuje on wpływ szkoły frarcuskiej zmo­
dernizowany tchnieniem prądów nowych, w ogćl- 
nem wrażeniu i szczegółach przedstawia się jako 
sztuka tendencyjna przejaskrawiona. Autor posiada 
Bilny nerw i temperament dramatyczny, posiada ży­
wą i błyskotliwą dyalekcykę, ale brak mn zrówno­
ważenia środków artystycznych, brak harmonii 
w przeprowadzenia akcyl dramatycznej, która zdra­
dza błyski porywów młodzieńczego temperamentu, 
a dydaktyezno-moralizatowanie tonem daje świade­
ctwo młodzieńczego swego pochodzenia. Treść sztnki 
da się opowiedzieć krotko. Młody potomek arysto­
kratycznego rodu książę Juliusz kocha się w pięk­
nej aKt.orce Laurze. Wybrana jego z przymiotami 
zewnętrznemi łączy niezwykłe zalety serca i rozu­
mu, to też gdy względy światowe zaczynają krzy­
żować plany młodego ks'ęcia, gdy stary książę Mi­
kołaj dla ratowania syna wypowiada jej walkę na

Prenumeratę tygodniową
zaprowadza Administracja „Nowej Reformy" dla 
osób, bawiących w miejscowościach kąpielowych i 
klimatycznych. Czas prenumeraty liczy się od nie­
dzieli do niedzieli. Tygodniowa, prenumerata wynosi:

W Austro-Węgrzech 70 h.
W cesarstw ie niemieckiem 80 h
W innych państwach Europy . 1 K 20 h. 

Za zmianę adresu wogtits dopłaca się 40  hal.
Administracya prosi usilnie P. T. prenumerato­

rów, aby przy zmianie adresa, podawali koniecznie 
także miejscowość i pocztę w k t ó r e j  d o t ą d  
o d b i e r a l i  „Nową Reformę". Najdogodniejsze za­
wiadomienie o zmianie adresu jest w tej formie: 
„Proszę posyłać „N. Reformę" me do N., lecz 
do X " .

i .£ p o n ik u .
K r a k ó i  - 17 cze-wca.

Wczorajszy numer „Nowej Refo-m y“  z powo­
du zepsucia się motorn gazowego w drutami opu­
ścił prasę ze znacznem opóźnieniem, statkiem cze 
go część abonentów prowincjonalnych nie otrzy­
mała go wcale. Przepraszając ich za tę zwiokę —  
wydawnictwo donosi, że numer wczorajszy wysłany 
im został dzisiejszą pocztą ranną

Przy tej sposobności wydawnictwo składa po­
dziękowanie zarządowi diukami p A nożyca, któr«go 
uprzejmość umożliwiła nam wczoraj wydanie dzien­
nika.

Z glmnazyum Żeńskiego. Otrzymujemy pismo 
następujące:

Dyrekcye w glmnazyum żeńskiem przy ul. W ol­
skiej 1. 13, w miejsce ustępującego p. radcy Bro­
nisława T r z a s k o w s k i e g o ,  Zarząd Towarzy­
stwa gimnazyainej szKoły żeńsKiej w Krazowie u- 
chwalił powierzyć p. radcy Tomaszowi S o ł t y s i ­
k o w i ,  dyrektorowi gimnazyum Sobieskiego.

Za zaizad: prof. N. C y b u l s k i .
W Kole artystyczno-literackiem we środę d. 

21 b. m. odbędzie się uczta pożegnalna na cześć 
ustępującego dyrektora teatru miejskiego, p. Józefo 
Kotarbińskiego. Zapisywać można się n kursora da 
wtorku wieczorem.

Wędrówki drużyn teatralnych. Artyści teatm 
poznańskiego, po ukończeniu gościnnych występów 
w Krakowie, opuścili dziś nasze miasto, udając się 
na kilka przedstawień do Nowego Sącza, a następ­
nie do Krynicy.

Dziś rano przyjeciiał do Krakowa persoral ope­
retki lwowskiej z sekretarzem teatru p. M. SacLo- 
rowskim

Część artystów teatru miejskiego opuszcza w tych 
dniach Kraków, udając się na letni odpoczynek.

Towarzystwo Wzaj. Pom ocy U. U Jag poleca
na czas feryj wakacyjnych uzdolnionych i zawodo­
wych guwernerów, korepetytorów i t  d. i t. d. —  
Bliższycu wyjaśnień ndziela, tudzież zgłoszenia 
przyjmuje Zarząd Tow. W zaj. Pomocy uczn. uniw 
Jag., Dom Akademicki (ni. Jabłonowskich 1. 8 — 10), 
sala 1. 24 w godzinach urzędowych (codziennie od 
godz, 2— 3;.

Z powodu w yścigów  jutrzejszych ODłata akcy­
zowa od pojazdów pobieraną będzie ze względu na

Z naddunajskiej stolicy.
(Uwagi przejezdnego.)

Wiedeń, w czerwca. 
(Kilka słów w formie wstępu. Ruchliwość wiećeńska.— 
Obraz Polaka w .Kilnstlerbanzie1 — Arena w Frate- 
rze. — Premu-ra francuska w „Volkstheater“ . — Teatr 

in der Wien" i goście berlińscy -  Z op*ry.)
Jeśli kto, podróżując, wybiera Wiedeń, jako 

punkt wypoczynku w dalszej drodze, czyni wy­
bór bardzo niefortunny. Jeden dzień tylko, spę­
dzony tutaj, nuży przejezdnego więcej, aniżeli 
monotonna jazda w zamkmętem „coonó" po- 

, ciagn PodoDno jednak Wiedeń, jako cel wy 
)cieczki, ma działać na przybysza doskonale. 
Pochłania uwagę z jednej strony swym pra- 

1 wdziwie europejskim Dlichtrem, z drugiej wybi­
tnie mieszczańską małostkowością, która zacie­
kawia w tak wysokim stopniu, w jakim impo- 

inuje wspaniałość fasad kamienieznycli przy 
Kingstrasse, misterna struktura Prareru, rzeź- 
tionego w miudej obecnie zieleni drzew wio- 

, ennych, lub też bezmyślny tłum na Grabenie, 
i nawet dzieła sztuki w „Kunstlerhanzie11.

! Ta dziwna kolorowosć bezładna i chaos wra­
żeń, nasuwający Bię przejezdnemu, daje do pe­
wnego stopnia duże zadowolenie wewnętrzni 
Kto na przykład bezpośrednio przj oywa do 
Wiednia z W łoch północnych, aderza go wprost 
oślepiający nadmiar rachu, jakaś hulaszcza roż-

lewność i pęd życia, czego nie dostrzegał ani 
w melancholijnej W enecyi, ani w pobożnej Pa­
dwie, grobowej Weronie, czy kwitnącej Flo- 
rency'

Wiedeń przodewszystkiem „ży je". Mniejszt 
o to, że życie r :asta jest w większej części 
wartkim biegiem po fali płytkiej, a z powierz­
chni życia dostrzega się jego dno niedalekie. 
Lecz jeśli kto jest chwilowym mieszkańcem 
lub przelotnym na kilks godzin ptakiem, temu 
nawet przysłuchanie się szablonowej piosence 
wiedeńskiego życia może sprawić przyjemność 
niemałą.

I  izedewszystkiem wykluczonym jest tutaj 
wszelki odcień melancholii. Nawet te śpiewki i 
walce, których setki wyrzuca co roku wiedeń­
ska fabryka muzyczna, szukając pewnych sub­
telniejszych tonów liryzmu, stają się jeaynie 
cznłostkowe. Czułostkowosć, oto idealny podkład, 
na, którym dusza W iedeńczyka zbudowała swoje 
królestwo. N.e dziw więc, że rozczulone oczy 
naddunajski.h mieszkańców spoglądają codzień 
ćhc’ wie na wystawiony obecnie w  „Kiinstler- 
hauzie“ obraz Kos jak a.

Krwawy epizod rewolucyi petersburskiej sta­
nął w całej swej okropnej nagości przed w y­
godną duszą mieszczańską, budząc w niej wła­
sny jej sentymentalizm, zastępujący zupełny 
brak wrażliwości I  oto, dlaczego płótno Kos­
saka przemawia su mej, aniżeli tyle „wspania­
łości11, powystawianych tu z „urzędu". Autor 
dał swemn obrazowi życie, gdy na dziełach

czysto niemieckich podobnugu typu dostrzega­
my tylko zimną dekoracyę. Ci kozacy, pędzący 
na koniach w galopie-, z twarzami dzikiem' o 
błjszczących oczach, z chęcią mordu, przy bły­
sku stalowych szablic, są prawdziwie groźni, 
poirafią wstrząsnąć i zelektryzować w istocie. 
Całość dzieła jest —  o ile wiadomo —  wspól­
ną pracą Kossaka i Hansa Templego. Ten dru­
gi (o czem poinformowano mnie na miejscu) 
był przedewszystł iem autorem tła i postaci, 
pozostających chwilowo w spoczynku, bądź też 
w momentalnie uchwyconej pozie Spojrzawszy 
zresztą na płótno, pierwszy rzut oka mówi w i­
dzowi, których miejsc dotknął pendzel polskie­
go artysty.

Poza przystanią rozcznlefi na temat Peters- 
Duiga ma rów.ueż W iedeń obecnie i przystań 
bezDrzeżnej wesołości, a tą est dopiero co o- 
twarta wielka arena w Praterze, w miejscu da­
wnej „W enecyi". Na ann ie odbywa się „v 
dniach 80 podróż naokoło świata". W iedeńczyk 
po całodziennych zajęciach spieszy ukąpać się 
w zieloności oceanów, spojrzeć na odpływ lab 
przypływ m orza, odetchnąć górskiem powie­
trzem w otoczeniu niebotycznych skał —  a to 
wszystko za cenę bardzo umiarkowaną, w nie­
wielkiej odległości od własnego domu... pośród 
„olimpijskiej" areny zielonego Prateru, na gru­
zach niezapomnianej „Venedig“ .

Nie tracą jednak wcale na tern kasy teatral­
ne. Pomimo nawet ponęt, jakie maju w ciepły 
wieczór dla miasta wycioczki w najbliższą pię­

kną okolicę, wś;ód której Dunaj rozsnuł sze­
roką taśmę szafirową, teatry wiedeńskie zapeł­
niają się woale pokaźnie. '

Ostatma premiera w „VolKstheater" przynió­
sł* krotochwi.ę Capusa: „Brignol i jego córka". 
Ta „wesoia" sztuka, jak ją  nazwał autor, nie 
jest jednak wcale wesołą. Dowcip, włożony w 
teks1' utworu, wystarczyłby na felieton dla pa­
ryskiego „F igara", nie wystarcza jednak na 
przeciąg długich trzech aktów. Publiczność nu­
dzi się, pomimo doskonałej gry aktoiów, usiłu­
jących koniecznie pobudzić ją  do śmiechu.

Nie próżnują również goście berlińscy w tea­
trzyku „an der W ien", a staraniem ich jest 
zapoznać W iedeńczyków z utworami dramaty- 
cznenr młodej literatuiy wiedeńskiej. Dzięki 
tej okoliczności, wystawiono po raz pierwszy 
dramat Hermana Bahra „Zanua"' Motywu do 
swego utworu zaczerpnął Bahr z najnowszych 
dzieł psychopatycznycn, bujnie szafując atmo­
sferą szpitalną. Pisarzowi sprawia największą 
przyjemność przekonać publiczność rafinowa- 
nem dręczeniem nerwów i wybujałą męczarnią 
serca, jak nieubłaganą jest władza ponad du- 
szarn , płynąca w życie. Sama bohaterka na­
leży do kategoryi ludzi przewrotnych, chorych 
i niezdolnych do życia. Zanra zabija się, nie 
mogąc znieść pierwszego rozczarowania, że 
młody człowiek, któremu serce przeznaczyła, 
miasl podjąć „walkę miłości", usuwa się w ci­
chej rezygnacyi. Wątek akcyi dziaia na wido­
wnię ozięble, jak niemniej przedziwna scena,

w której Zanna wyznaje miłość z wyszukaną 
prostotą... marvonetce. R^ecz wyreżyserowano 
i grano wybornie, zwłaszcza panna Hófiich wy­
borna była w roli tytułowej.

Na koniec nowość —  z opery. Na odtworze­
nie „Normy" odważyły się w W 'edm u od lat 
dziesiąteK tylko dwie śpiewaczki: Marya Wilt. 
i LiUa Lehman. W ilt robiła ze s*ebie straszną, 
jakąś nadkobieco silną naturę z czasów bardzo 
dawnych, Lehman zarysował? w niej najsilniej­
sze cechy charakteru, opanowując całą nartyę 
siłą jednolitej interpretacyi. Jeżeli więc, jak 
się to stało obecnie, artystaa tak początkująca, 
jaką jest Szarlotta Seebóck, odważyia się wy­
stąpić w dziele Beliiniego. jako bohaterka, nie­
wiadomo rzeczywiście, -co jest dziw niej szerr 
czy odwaga młodej śpiewaczki czy ekspery­
ment dyrekcyi, która zezwoliła na próbę. Panna 
Seehftck, tc niezaprzeczenie talent wielki, lecz 
nie posiadający doskonałości. Sopran jej dale- 
konośny, z wysokością zwłaszcza śpiewu rośnie 
w pełnij i świetność, ale teraz jeszcze opano­
wuje śpiewaczkę organ więcej, niź śpiewaczka 
organ. Wyższe legiony teatru zdawały się być 
wprawdzie przejęte śpiewem i jnż na samym 
wstępie uczciły artystkę, jako prima donnę.. 
był to jednak wyraz radości, godzącej się na 
produkeye szkoły muzycznej w gmachu wiel­
kiej opery dworskiej.

Jan Piełrzytk\ ■



wygodę publiczności przy wjaździe na błonia Za­
leca się przeto interesowanym, aby się ze względu 
na spodziewany natłok zaopatrzyli w drobną mo 
netę.

Strejk murarzy przy przebudowie starego 
teatru. Z 57 murarzy, pracujących przy przebudo­
wie starego teatru, zastrejkowało 50 i postawiło 
architekcie p. Stryjeńskieinu żądanie podwyższenia 
płacy o 20 °/#, zniesienie wszelkich kar pieniężnych, 
14-dniowego wypowiedzenia i niewydalania nikogo 
za strejk. Strejknjący opracowali memoryał i wy­
brali delegatów, którzy są upoważnieni do przepro­
wadzenia ugody z p. Stryjeńsk*m Strejknjący po­
bierali płacę, poczynając od 4 koron dziennie; po­
niżej 3 koion pobierało tylko 5 ludzi. Przy prze­
budowie starego teatru w dalszym ciągu pracują 
prócz garstki murarzy, cieśle, Btolarze, malarze, ślu­
sarze i zwyczajni robotnicy i robotnice, zajęci przy 
usuwaniu gruzów i rumowiska. Z robót, będących 
jnż na ukończeniu, wymienić należy małą salę, 
główną klatkę schodową, trzecie i drngio piętro, 
górną salę i boczne klatki schodowe.. We wszyst­
kich wymienionych nbikacyach roboty murarsKie 
mogłyby być ukończone w ciągu tygodnia. Najmniej 
posuniętemi są prace około sali głów nej, której 
wykończenie wymagać będzie około 4 miesięcy 
czasu.

Strejknjący zwołali ogólne zgromadzenie mura­
rzy, na którem powzięto uchwałę solidarności i pro­
klamowania ogólnego strbjkn budowlanego w razie, 
gdyby nie doprowadzono do zgody ze strejknjącymi 
przy przebudowie starego teatru. P. Stryjeński od­
rzucił żądania delegatów, jako zbytnio go krępu­
jące i zamierza , o ile robotnicy nie powrócą do 
pracy w poniedziałek, zastąpić strejkujących nowymi.

Szach perski W Krakowie. Wczoraj wieczorem 
przejechał przez Kiaków szach perski, po pobycie 
kilkodniowym we Lwowie, udając się do Wiednia. 
Na dworcu krakowskim zebrani przedstawiciele władz 
Oczekiwali na pociąg dworski, który złożooy z 19 
wagonów i 2 lokomotyw, prowadzony przez radcę 
dworu HoroBzkiewicza, inspektorów Adamskiego i 
Zborowskiego i kontrolora rnchn Alfrbda Sallera, 
zajechał o godz. 8 m. 45. Z okien wagonu przypa­
trywali się zebranym na dworcu Persowie w czar­
nych strojach, z czarnemi stożkowatemi czapkami 
na głowie. Z jednego wagonu wyglądali syn i wnuk 
szacha. Tam też siedział szach. Zaledwie pociąg 
stanął, szamoeian szacha pozapnszczał firanki, któ­
re jednakowoż szach wkrótce rozsunął i oparł się 
o ramę okna. W tedy zbliżył się do okna dolegał 
Fedorowicz. Szach rozmawiał z nim dłuższa chwilę 
po francusku i wypytywał, jak daleko z Krakowa 
do rosyjskiej granicy, ile Kraków liczy ludności, 
ile tu Btoi wojska, ile szczególnie artyleryi. Po 
rozmowie szach cofnął się od okna, /i pociąg ru­
szył w dalszą drogę do Wiednia. Poa^ąg objęli in­
spektorowie kolei północnej Majer i'Telitschka.

Kilku komisarzy policyjnych ntrzymywało porzą­
dek na dworem

Na oasionięcie pomnika Kościuszki w Mil
wauke przesłał kranowski wydział Towarzystwa 
lm. Kościuszki pismo następujące:

Do świetnegj) prezyrlynm komitetu budowy pomni­
ka Tadeusza Kościuszki w m. Milwanke.

W  dniu uroczystym, kiedy dwa narody składają 
hołdy uznania, uczczenia i wdzięczności u stóp po­
mnika wielkiego- duszą i sercem Tadeusza Kościu­
szki, podpisani członkowie wydziału Towarzystwa 
imienia Tadeusza Kościuszki, oraz komitetu budo­
wy pomnika T. Kościuszki w Krakowie, jako przed­
stawiciele Polaków i wielbicieli v ielkiego wodza i 
bohatera narodu polskiego z ziem polskich, przesy­
łamy wyrazy nołdn naszego na uczczenie doniosłej 
chwili, a dla szlachetnych uczestników najszczer­
sze Życzenia, aby pamięć dzisiejszej uroczystości 
była nierozerwalnym węzłem, łączącym serca Pola­
ków, rozproszonych na dwóch półknlach świata, a 
miejsca uczczenia Tadeusza Kościuszki były środo­
wiskami łączność* narodowej, w szlachetnej sprawie 
odrodzenia i lepszej przyszłości narodn polskiego.

przypominamy, że w y c i e c z k a  g a l a r e m  
n a  B i e l a n y ,  którą urządza „Resursa urzędni­
cza odoędzie się jutro w niedzielę. Punkt zborny 
na placu Groble o godzinie 1 2 1/,.

Z uniwersytetu. Dziekanem wydziału prawa 
wybrano pro! Krzymnskiego, —  wydziału filozofi­
cznego prof. Żórawskiego.

P, Jan Wiśnicki, auskulrant sądowy, rodem z 
Kęt w Galicyi, otrzymał dziś w tntejszymnniwer- 
Bytecie stopień doktora praw.

Pomnik Taoeusza Rejtana. Komisy a drogowa 
Rady miasta uchwaliła przedstawić wniosek komi- 
syi plantacyjnej i R H zie miasta, aby pomnik Ta­
deusza Rejtana, znajdujący się obecnie naprzeciw 
botelu Krakowskiegu na ulicy Basztowej, przenieść 
na inne. odpowiedniejsze miejsce na plantacyach, 
a plac przy ulicy Basztowej odpowiednio uporząd­
kować Inb na skwer zamienić.

Bu<1owa raźni ludowej w realności pod 1. 49 
przy ulicy Karmelickiej, odstąpionej na ten cel 
przez gminę miasta Krakowa, rozpoczętą zostanie 
niebay em. Odnośna komisya bndowniczo-przemj sło­
wa odbyła się już na miejscu w ubiegłym tygo­
dniu.

Slub. W  dniu wczorajszym pobłogosławiony zo­
stał w kościele N. P. Maryi związek małżeński 
pomięazy p. Antonim Kruszewskim a panną Ha- 
rJ4 Zakrzewską, współpracownikami znanej mle­
czarni p. Kweliny Dobrzyńskiej.

W dziesiątą rocznicę matury. Zjazd koleżeń­
ski dawnych uczniów szkoły realnej tutejszej, od­
był się w czasie Świąt Zielonych, w dziesiątą ro­
cznicę matury w Kiakowie. Dawni koledzy przy­
byli z roznycn stron Polski, a niektórzy z zagra­
nicy. Po nabożeństwie w kościele Pijarów, gdzie 
dawniej nabożeństwa szkolne się odbywały, zwie- 
azali uczestnicy gmacny obu szkół realnych, foto­
grafowali się wspólnie, a około godz. 1 w połu­
dnie zasiedli w hotelu Saskim do śniadania. Zapro­
sili na tę uroczystość dawnych profesorów, ale 
tylko trzech przybyć mogło, a to: dyrektor Bidziń- 
ski, dawny gospodarz klasy, radca szkolny Pienią­
żek i katecheta ks dr Świderski. Radca szkolny 
Spitzer przybyć nie mógł, prof Jasiński jest teraz 
w Sączu, a dawny dyrektor dr Zathey i profeso­
rowie Dembowski, Kunz i Tomaszbwicz zmarli 
w '■'.ągu tych lat dziesięciu. Nastrój u zgromadzo­
nych był iaK serdeczny, szczery, że doznawało się 
wrażenia, jakoby najbliższa zeszła się rodzina. —  
Wzajemna miłość uczniów i profesorów wyrażała 
się w gorących, entuzyastycznych toastach. W raże­
niu wywarł toast izraelity na cześć katechety ks. 
Świderskiego. Piękny to był epizod.

Zakład dla osieroconych chłopców  pod we­
zwaniem św. Jozefa, mieszczący się od czasu zało 
żenią go przbz filantropa Piotra Michałowskiego w 
roku 1848, w realności pod 1. or 66 przy ulicy 
Karmelickiej, w którym corocznie znajduje pomie­
szczenie kilkudziesięciu osierociałych chłopców, o- 
trzymujących tu zawodowe wykształcenie prakty­
czne na oerodnlków, przeniesiony zostanie w naj­
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bliższej przyszłości za rogatkę Łobzowską, gdzie 
kuratorya tego zakladn nabyła już na ten cel ob­
szar gruntn 5 mergów. Dotychczasowy ogród przy 
ulicy Karmelickiej zostanie rozparcelowany, a obe­
cnie rozpoczęto jnż na narożnej parceli, przy ulicy 
Karmelickiej i Ambrożego Grabowskiego, budowę 
pierwszego dwupiętrowego domu. Tak więc zniknie 
niobawem z widowni i ten sympatyczny ogród, 
znany przez długi szereg lat wszystkim Krakowia­
nom, w którym o każdej porze dnia można było 
zastać młodych pracowników, zajętych pracą pod 
kierunkiem dyrektora zakładu p. Knrzyckiego.

Nowa monstraneya dla kościoła Ń. M. Panny 
W Krakowie. Cenną, srebrną, grubo pozłacaną mon- 
strancyę wykonał zakład p. Piotra SeiDa dla ko­
ścioła N. P. Maryi. Na podstawie zaokrąglonej 
umieszczono czterech Ewangelistów „en relief", nad 
którymi unosi się trzon z widniejącemi na okuło 
Btrzelistemi promieniami, wybiegająccmi z centrum, 
na którego kole błyszczy mnóstwo brylantów i szma­
ragdów. W  środka umieszczono szczerozłoty pół­
księżyc, ozdobiony drogiemi kamieniami; n szczytu 
monsf-ancyi umieszczono krzyż brylantowy. Udeko­
rowania monstrancyi drogiemi kamieniami dokonał 
jubiler p. Władysław Wojciechowski. Cenny ten dar 
dla kościoła MuryacKiego, przynoszący także za­
szczyt. pracowni p. Seipa, ofiarował archipresbyter 
kościoła ks. Józef Krzemiński.

„Meningitis-*. Ministerstwo wojny, po stwierdze­
niu, że zapalenie opon mózgowych w Galicyi i na 
Śląsku wygasło, cofnęło zakaz ur*opowania żołnie­
rzy do tych krajów.

Posieazenie przemysłowców i rękodzielników 
miasta Krakowa. Dz*siaj o godzinie 8 wieczorem 
odbędzie się w Kole mieszczańskiem nadzwyczajne 
posiedzenie rękodzielników i przemysłowców w Bpra- 
wie dostaw i robót dla gminy miasta Krassowa.

Sprzedaż cukierków i ciastek, odbywająca się 
przez przekupniów, przy wszystkich drogach wio­
dących za miasto, urąga wszelkim przepisom sani­
tarnym. Cukierki te bowiem i ciastka rozkładane 
bywają na wierzchu zwykłych stołów, często nawet 
nieprzykrytych obrusem i wystawiane są na kurz, 
deszcz i t. d. Prócz tego publiczność dotyka ten 
lab ów ktwaiek palcami. Czyż magistrat nie mógł­
by zarządzić, aby przektpnie ci posprawiali sobie 
odpowiednie gablotki oszklone i w nich swoje to­
wary przetrzymywali?

O kubki przy cysternach. Z nastaniem pory 
gorące, o każdej godzinie dnia można w Krakowie 
w idzieć, jak przechodzący, przykładając bezpośre­
dnio usta do rurki wypływowej pnolicznych cystern 
wodociągowych, zaspokajają swoje pragnienie. Czy 
ten sposób picia wody jest hygieniczny? Czy nie 
może być przyczyną rozwleczenia wszelkiego rodza­
ju chorób zakaźnych? Czyżby miasto nie zdobyło 
się ns wydatek inwestycyjny sprawienia kilkudzie­
sięciu Kubków blaszanych, emaliowanych, przytwier­
dzonych na łańcuszkach, które każdy, chcący za­
czerpnąć wody, mógłby sobie popłakać i oczyścić.

Kradzieże na poczcie. Po ukończeniu śledztwa 
odstawiono wczoraj aresztowanych pomocników wo­
źnych pocztowych, Piotra Bielę, jego syna Zygmun­
ta i Jana Mżykę do sądn karnego.

Zaoójstwo W bojce. Oskarżony o zabójstwo w 
bójce Franciszek Sarna 1 towarzysz jego Józef 
Grzywa, o którego rozprawie wczoraj pisaliśmy, 
został skazany na podstawie werdyktu przysięgłych, 
pierwszy na 4 lata ciężkiego więzienia, drugi zaś 
na półtora roku. Ooaj zasądzeni wyrok przyjęli.

Podpalenie przez zemstę. Przed trybunałem 
przysięgłych stanął dzisiaj 25-letni Wojciech Ma- 
rzyn ze wsi Węglowce, oskarżony o podpalenie 
przez zemstę stodoły, stajni i Bzopj należącej do 
wójta tejże wsi Stanisława Kuchni.

Pożar ów zdarzył się w unia 23 marca o godz 
9 wieczór. Wartość spalonych budynków obliczoną 
była na 600 koron wartości. Podejrzenia skiero­
wały się w pierwszej chwili przeciw Wojciechowi 
Murzynowi, który kilkakrotnie był jnż karany z po­
woda kłótni z wójtem Kuchnią kilkudniowym are­
sztem 1 ostatnio za obrazę tegoż przesiedział trzy 
dni w kozie. W dnin tym wieczorem nowracał Mu­
rzyn gościńcem z Dobczyc i dla ukojenia żalu swe­
go do wójta pocieszał się w przydrożnych kar­
czmach. W  pobliżu wsi Węglówki Murzyn napo­
tkał na gościńcu Grabika, przysiężnego gminy, któ­
ry wyszedł w stronę Wieliczki dla dopilnowania 
zwożonej soli. Marzyn rozpoczął z nim sprzeczkę, 
pobił go mocno w bójce i poszedł dalej gościńcem, 
pomimo, że najbliższa droga do zabudowań Murzy­
na szła boczną ścieżyną. Następnego dnia po poża­
rze udali się Walenty Jacek i Mauiej Łabędź na 
miejsce spaleń o k a  i tam na śniegu odkryli ślady, 
które prowadził; do ścieżki, wiodącej do zabudo­
wań Murzyna. Na podstawie owych śladów i gnie­
wu i złości Murzjna do wójta Kuchni, oskarżono 
go o zbrodnię podpalenia.

Z Podgórza piszą nam: Roboty około urządze­
nia zakłada siarczano - kąpielowego p. Matecznego 
koło Podgórza są już na ukończeniu. Wzorowo u- 
rządzonj zakład kąpielowy siarczany, odpowiadający 
wszelkim wymogom hygieny, a nawet komfortu, 
będzie miał olbrzymie znaczenie dla uboższej lu­
dności, cierpiącej ns gościec, reumatyzm i t. p. cho­
roby. Łatwo bowiem pojąć, że rękodzielnik, robot­
nik, lab biedny urzędnik nie ma ni pieniędzy, ni 
czasu na to, aby sobie pozwolić na wyjazd do 
Trenczyna lub Piszczan. I  dlatego to zakład p, Ma­
tecznego ma tak wielkie znaczenie, bo urzędnik 
czy robotnik w czasie wolnym od pracy z łatwo­
ścią będzie mógł w zakładzie, tuż pod miastem po­
łożonym, wziąć kąpiel, a potem znowu, do zajęcia 
powrócić. To też te właśnie sfery uboższe —  jak 
się dowiadujemy —  z niecierpliwością oczekują 
otwarcia nowego zakładu kąpielowego, które ma 
nastąpić z końcem lipca b. r.

W  niedzielę dnia 2 lipca b. r. odbędzie się 
w Parku miej;ks ua Krzemionkach wielki festyn 
Indowy. Czysty dochód przeznaczony na ofiary ca­
ratu.

Stowarzyszenie żydowskie „Achus" w Krakowie 
urządza dnia 2 lipca b r. w Swoszowicach festyn, 
połączonz z reunionem

Zjazd koleżeński byłych Uczniów gimnazynm 
w Wadowicach, którzj w roku 1880 złożyli :am 
egzamin dojrzałości, ono idzie się w dnin 5 i 6 lipca 
b. r. we Lwowie w pai acn arcybiskupa ks. Józefa 
Bilczewskiego, który również w Wadowicach gimna- 
zyum ukończył. Klasa VIII liczyła wówczas 14 
abitnryeniów, a z ówczesnych profesorów pozostał 
jeszcze przy życiu tylko profesor dr Władysław 
Kosiński, emerytowany już obecnie profesor gimna- 
zyum Sobieskiego. Własnoręczne zaproszenia roze­
słał ks. arcybiskup Bilczewski do wszystkich swych 
kolegów i profesorów, w których zaprasza ich ser­
decznie, aby ao Lwowa przybyli na zjazd jako je ­
go goście.

Starosta ropczyckl skarży, z  Tarnowa dono­
szą: Dnia 15 b. m. rozpoczęła się przed tutej“zvm 
trybunałem karnym rozprawa o oszczerstwo. Oskar­
życielem jest starosta ropczycki, p. J a g o s z e w -
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ski ,  oskarżonym p, Józef S z a j d e k ,  b. sekretarz 
gminny w Sędziszowie, Którj wniósł w swoim cza­
sie doniesienie do ministerstwa wojny, że starosta 
Jagoszewski przy pomocy sędziszowskiego burm.- 
strza, Low a, który staroście składa podarunki, do­
puszcza się nadużycia władzy urzędowej na korzyść 
popisowych w Sędziszowie. W  sprawie tej toczyła 
się inż w październikn 1904 r. rozprawa, przy 
której Szajdek został uwolniony od kiiKu faktów, 
a za jeden zasądzony na 6 tygodni więzienia. —  
Z puwodu obustronnych zażaleń trybunał kasacyjny 
rozpisał ponowny rozprawę. Trybunałowi przewodni­
czy radca Richter, oskarża zastępca prokuratora, 
Rychlik, broni adwokat Reiter, Z ramienia namie­
stnictwa obecny jest starosta Rawski.

Po odczytaniu aktu oskarżenia, nastąpiło przesłu­
chanie oskarżonego, następnie starosty Jagoszew 
skiego i Lówa.

Z Krynic} piszą nam: Niezwykle ożywionym 
zapowiada się Dyć tegoroczny sezon w Krynicy. 
Zaledwo bowiem 15 z. m. nastąpiło otwarcie za­
kładów, a do dziś dnia bawi tu z górą 1000 osób 
z różnych stron krajn, przeważnie oczywiście, jat 
zwykle, z Królestwa i Litwy.

Krynica, jak zwykle, tak 1 w roku bieżącym, 
przystroiła się na przyjęcie gości, a dzięki zapo­
biegliwości komisarza zdrojowego, p. Grabowskiego, 
przybyło jej wiele inwestycyj, jak telefony, ule­
pszenia w łazienkach, kanalizacya, a wreszcie od­
malowanie sal w domn zdrojowym, które się obe­
cnie wspaniale prezentują, a w Których z uprzej­
mym, nigdy nie schodzącym z twarzy uśmiechem, 
wita swych guśui p. Fleischmann.

Znakomita orkiestra, wkrótce i teatr pod riero- 
wnictwem p. E. Rygiera, a wreszcie wiele zapowie­
dzianych zabaw, rennionów, festynów dla aorosłycb 
i dla dzieci, o Których też nie zapomniano, skła­
dają się na to, że pobyt tegoroczny w Krynicy za­
powiada się bardzo dobrze.

W  jesieni tegu roku przystępuj0 zarząd Krynicy 
do budowy elektrowni i iustalacyi światła elektry­
cznego, co będzie również zasługą p. Grabowskiego.

T S. L. na ŚltjSku. W  poniedziałek 12 b. m. 
zawiązało się Koło T. S. L. w Piotrowicach. Istnie­
jąca tu od kilku lat bezpłatna wypożyczalnia ksią­
żek T. S. L. wywarła niezmiernie doniosły wpływ 
ns rozwój bamowiedzy narodoiwej mieszkańców tej 
gminy, i to, co było przed klkn laty zupełnie nie- 
możliwem, dziś stało się faktem Jest też nadzieja, 
że to nowe ognisko oświatowe przyczyni się i na­
dal do wzmocnienia rozbudzonej jnż świadomości 
narodowej. Tymczasem w innych Kołach rozpoczął 
się ruch odczytowy. I taK w Marklowicach odbyt 
się w poniedziałek inauguracyjny wykład pod tyt. 
„Z  dziejów stosunku Śląska do Polski", a 18 b. m. 
odbędzie się w ;'Pad w Zawadzie na temat: „Ruchy 
wolnościowe w Polsce w X IX  wieku".

2 politechniki. P. Ignacy Liban, rodem z Pod­
górza, otrsymał w .politechnice w Brunszwikn sto­
pień inżyniera chemii.

2£e śuiaia.
Z Warszawy.
—  W sprawie znanego zatargu pracowników ko­

lei warszawsko-wiedeńskich z zarządem w sprawie 
kasy emerytalnej, nadeszła odpowiedź ministra ko- 
munikacyi, że rząd nie zezwala na zwrot wpłaco­
nych sum uczestnikom, t. j. na likwidacyę kasy 
emerytalnej, i że jedynie ugodzi się na rozpatrze­
nie żądań zmierzających do zmiany typu kasy. 
Gapowiedź ta, rozwiewająca 'łudzenia, jaKie jesźcze 
żywił? większość praoownlków po wizycie deiegata 
petersburskiego p. Jastrzęi.sitegu. iwPa rozgo­
ryczenie i zmobilizowała napowrót zastępy nieza­
dowolonych, agitujące za ogólnym strejkiem na tej 
kolei.

—  Termin roztrząsania sprawy Ksawerego Du­
nikowskiego, oskarżonego o zabójstwo malarza W a­
cława Pawliszaka, wyznaczono na dzień 22 listo­
pada b. r.

—  Sądy doraźne w pewnych warstwach naszego 
społeczeństwa znajdują coraz częstsze zastosowanie. 
Tak znów wczoraj wtargnięto do mieszkania pań­
stwa R. na ulicy Orlej 1. 7 i zaczęto wyrzucać 
sprzęty przez okno. PostępeŁ ten tłumu wywołało 
podobno nienregnlo wanie rachnnkn państwa R. ze 
służącą Rózią, która sprowadziła sobie obrońców i 
ci zarządzili sąd doraźny. Straty wynoszą 16U0 
rubli w meblach wyrzuconych na bruk.

Przejście na katolicyzm. W  gubernii kieleckiej 
450 prawosławnych oświadczyło chęć przejścia na 
katolicyzm.

Strejk dorożkarzy panuje w Wilnie. Położenie 
osób, przyjeżdżający ch i odjeżdżających z miasta, 
trudne. Żądania doróżkarzy są nie do uwzględnie­
nia. Prowadzone są układy z Rad? miejską i poli- 
cyą.

0 zabiciu żandarma rosyjskiego w Łagiewni-' 
kach, donosi łódzki „Rozw ój" szczegóły następu­
jące:

„W  położonej o ośm wiorst od Łodzi wsi Ła­
giewnikach znajduje się dawny klasztor, który od 
kilka lat zamieniono na kościół parafialny, W  ko-' 
ścielą tym przypada doroczny odpust św. Antonie­
go, na który przybywa olbrzymia liczba pątników. 
W  tym roku pielgrzymKa z powodu trzeciego dnia 
Z'elonych Świąt była liczniejsza, niż w innych la­
rach: zebrało się więcej, niż 12.000 pielgrzymów. 
Po nabożeństwie do będącego na służbie żandarma, 
Jana Primoczenki, dano znać, że od strony lasu 
zgierskiego, nieopodal wsi Modrzejowice, i d z i e  
t ł u m .  złożony z kilkuset lodzi. Żandarm zwrócił 
się do polieyantów, stojących przed kościołem, z 
żądaniem, aby wyszli na spotkanie zbliżających się. 
Strażnicy odpowiedzieli, że nie mogą opuszczać 
swego stanowiska, gdyż i tu mają do pilnowania 
przeszło 12.000 ludzi.

„Wtedy Primoczenko udał Bię sam i na drodze 
z Łagiewnik do Modrzejewic njrzał t ł u m  ż y d ó w  
z e  s z t a n d a r e m  c z e r w o n y m  Tłum spieszył 
w stronę Łagiewnik Primoczenko zażadał, aby tłnm 
się rozszedł, natomiast tłnm wołał na żandarma, 
żeby przed c z e r w o n y m  s z t a n d a r e m  u c h y ­
l i )  c z a p k i ,  a kiedy żandarm odmówił, p o s y ­
p a ł  s i ę  n a  n i e g o  g r a d  k a m i e n i .  Żandarm 
padł raniony; t ł u m  d o b y ł  s z a b l i  i z a d a ł  
mu c i ę ż k i e  r a n y ,  w y p r ó w a j ą c  mu  k i ­
s z k i .

„Jan Primoczenko nie mógł strzelać do ludu, 
ponieważ znalezionu przy nim pnstą pochwę od 
rewolweru, rewolwer zaś zostawił w domu n żony, 
gdzie go też znaleziono. Żandarm zmarł wkrótce".

Śmierć profesora Mikulicza. Jak donosi „Z en ", 
profesor Mikulicz już na początku grudnia ubiegłe­
go roku stwierdził, że jest chory na raka, ale ro­
dzinie swojej nie powiedział o tem, ażeby nie po­
psuć jej świąt Bożego Narodzenia, Przez kilka ty­
godni nosił się z tą tajemnicą i dopiero w pierw­
szych dniach stycznia przyjechał do Wiednia, gdzie 
profesorowi EiBelsbergowi wyjawił swoją dy „gnozę, 
orzekającą, że ma raka w żołąlkn. Dnia 6 stycznia

b. r. udał się profesor Eiselsberg z dwoma asysten­
tami do Wrocławia i dokonał na ś. p. Mikuliczu 
operacji próbnej, która rzeczywiście wykazała istnie­
nie w żołądku raka, nie dającego się jnż ani wy­
ciąć an* zmniejszyć. Następnie ś. p Mikulicz, gdy 
stan jego zdrowia polepszył się nieco, bawił w Aba- 
zyi. Jnż po trzech tygodniach oddał się w zupeł­
ności swoim najęciom, co trwało następnie przez 
cztery tygodnie. Z początkiem kwietnia bawił w Can­
nes dla poarzepienia sil. Wracając do Wrocławia, 
spotkał się w Metanie z profesorami Eiselsbergiem 
i Lichtneimem. Tam dostał w kawiarni tak silnego 
krwotoku, że zaledwie zdołano go utrzymać przy 
życiu. Przyszedłszy do siebie, udał Bię na Wiedeń 
do Wrocławia. Przez ostatnie cztery tygodnie jnż 
nie opuszczał łóżka. Przed 10 dniam* był n niego 
porai ostatni profesor Eiselsberg, Profesor Mikulicz 
zachował zupełną świeżość umysłu i poddał Bię z re- 
zygnacyą nieuniknionemu losowi. (Informacye „Cza­
su" zatem, jakoby ś. p. Mikulicz nmarł na tyfns, 
pozbawione są podstawy. Przyp. red.).

Zderzeni* pociągów. Z Pragi donoszą: Wczoraj 
rano nastąpiło na stacyi R 1 n b o c o p zderzenie po­
ciągu towarowego z pociągiem służbowym, w któ­
rym jechało 13 urzędników ministerstwa kolei. 
D z i e s i ę c i n  z n i c h  o d n i o s ł o  l e k k i e  r a ­
ny ;  j e d e n  d o z n a ł  w s t r z ą ś n i e n i a m ó z g n .

Hermann Wissmann. Jak jnż wiadomo z de­
pesz wczorajszych, zginął na polowaniu w Weis- 
senbach w Styryi były gubernator niemieckiej wscho­
dniej Afryki, major Wissmann. Ciało jego znale­
ziono w lesle z przestrzeloną głową, kula sztućco- 
wa ugodziła go w lewe oko i dostawszy się do 
mózgu spowodowała śmierć natychmiastową. Zarżą 
dzone przez władze śleaztwo wyKazało, że W iss- 
niaun zginąć mógł tylko z w ł a s n e j  ręki, albo 
przez n i e o s t r o ż n o ś ć ,  albo s a m o b ó j s t w o .  
Hermann Wissmann posiadał w świecie naukowym 
dobre imię jaKo jeden z wybitniejszycn badaczów 
i znawców wnętrza Afryki. Urodzony w r. 1853, 
jnż w r. 1880 po krótkiej kart erze oficerskiej wy­
ruszył w głąD „czarnego kontyngentu" i wraz z 
Poggem zbadał głównie porzecze rzeki Kongo i 
jej dopływów. Później dwukrotnie przebył Afrykę 
od wschodu do zachodu i przyczynił się niemało 
do wyjaśnienia wieln zagaanień geogiadcznych. —  
Owoce swoich badań i odaryć złożył w kilku ob­
szernych dziełach, posiadających wartość nankowa. 
Gdy w r. 1888 wybuchło w Afryce wschodniej po­
wstanie Arabów przeciwko Niemcom pod dowódz­
twem B n s z i r e g o ,  rząd niemiecki zamianował 
gc dowódzcą wojsk, a potem gubernatorem tej ko­
lonii. jako taki stłumił rychło powstanie i przy­
wrócił spukój w kolonii, lecz jnż po kiiku latach 
wziął dymisyę, a od r. 1899 żył w zaciszu dumo- 
wem głównie na swej posiadłości w Styryi. Ze 
wszystkich gubernatorów i działaczy niemieckich 
w Afryce, Wissmann najmniej okazywał dzikiej 
krzyżackiej natury wobec krajowców.

Fryderyk Martens, który jako doradca delega­
tów rosyjskich ms wziąć udział w rokowaniach o 
pokój pomiędzy Rosyą a Japonią, należy do ntjwy- 
Ditniejszych znawców prawa międzynarodowego i 
państwowego. Martens, urodzony w roku 1845, po­
chodzi z Inflant i jest uczniem petersburskiego uni­
wersytetu. Był profesorem w petersburskiej Akade­
mii prawniczej, następnie na wydziale prawa tam- 
tejszegu uniwersytetu, a od r. 1868 jest doradcą 
ministerstwa spraw zagranicznych. W  r. 1874 jakc 
delegat Rosyi brał udział w konferancyi, która ob­
radowała w Brukseli nad kondyfiK&cyą prawa o 
wojnie; w r. 1884 i 1887 w konferencyach Czer­
wonego Krzyża, a w r. 1889 w brukselskiej kon- 
ferencyi d',a kodjhkacyi międzynarodowego prawa 
handlowego i morskiego. Zajmował się równie ży­
we sprawami konferencyi, która w latach 1893 i 
1894 obradowała w Hadze nad międzynarodowem 
prawem prywatnem. W  literaturze naukowej zajął 
Martens wybitne Btanowisko

Uratowanie pogrzebanego żywcem W e  w to­
rek zeszłego tygodnia zawaliła się z ie i ia w  szybie 
„JaK ob", kopalni w ęgli w W erne. Dwóch robotni 
ków postradało przez to życie, jeden odniósł rany 
ciężkie, a jeden, pomocnik maszynisty Scuckenholz, 
został żywcem pogrzeDany w komorze, do której 
w ejście zasypały grubą warstwą kamienie 1 ziemia. 
Ponieważ jednak słychać było krzyki jego i pnaa- 
nia, zabrane się więc energicznie do ratunku. Prze- 
dewszystkiem usPowano w yw iercić w warstwie zie­
mi tani otwór, aby można było  dostarczyć nieszczę­
śliwemu pożywienia. Udało się to w reszcie po czte­
rech dniach i nocach w ysiłków  nadzwyczajnych —  
W  niedzielę rano spuszczono Stuckenboizowi, stoso­
wnie do przepisu lekarza, syfon w ody Balcerskiej i 
butelkę mleka. W  poniedziałek rano rozszerzono 
wreszcie otwór do tego stopnia, że można było do­
trzeć do pogrzebanego. Leżał bez przytomności, bla­
dy i wychudzony, rychło jednak odzyskał zmysły i 
wybuchnął nerwowym Dłaczem z radości, że znów 
widzi światło dzienne. Przez cztery dni żyw ił się 
tylkc wodą, ściekającą po ścianach Komory. Rachu 
bę czasn stracił zupełnie. Zdawało mu Bię, że upły­
nęło już dni kilKanaście od chwili zaw aleria  się 
ziemi.

Rspertoar operetki lwowskiej w Krakowie.
W  niedzielę: „Rzeczpospolita babińska".
W  poniedziałek. „Posłaniec".
We wtorek: „Rzeczpospolita babińska".
W e środę: „Taksator".
W e czwartek z powodu uroczystego święta Bożego 

Ciała teatr zamknięty.
W  piątek. .Taksator".
W sobotę: „Druciarz".
Z kalendarzu W  niedzielę 18 czerwce: Trójcy Prze- 

nrjśw.; w poniedziałek 19 czerwca: Jnliany Felkoner., 
Gerwazego i Protazego; we wtorek 20 czerwca: Sylwe- 
rego p m. i Florentyny.

Wsobft * słoJca 18 czerwca o godz 3 m. 32, zachód 
o godz. /  m 50; długość dnia godzin 16 m. 18.

Z kre! WKflegt "hsiirwateryum. Dnia 16 czerwca termo­
metr do rdt od 120 do 23'o C.; barom et ' opadał.

Dnia 17 czerwca o gadzinie 7 rano stan baron etre 
734'u K.n., termomeiin 162 C.; wiatr połndniowo-za 
cbodni.

Przepowiednia dla Galicyi zaohodniej na 16 czerwca: 
deszcz i chmurne.

SkudKi. Dla K. rieolikowej złożyli Tadeusz i Kazi 
mierz Stapinski 2 K, N N. 1 K.

(u łn l> p y a iJ Ł * ]K i  v K m A k ó ' B r )  tn-
puje, eprzadaje i najmuje —  fortspisn j, piani 
na, aarmonie i planole —  krr.jowb i zagra­
niczne —  nowo i p rze g in a  —  z ł  otówke i 
iplaty —  Bet zaliczki-

Dział ekonomiczny
x  Wystawa w Zakopanem. N? czwartkowem 

posiedzeniu ściślejszego komitetu szkolnego krajo­
wej komisyi dla spraw przemysłowych uchwalone 
zaproponować W ydziałowi krajowemu udzielenie 
snbwencyi na cele urządzenia wystawy i jarmarku 
wvrobów krajowych w Zakopanem w Kwocie 3000
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kor. z tern zastrzeżeniem, że szkoły krajowe otrzy­
mają ns wystawie bezpłatne miejsce dla w ystaw ie­
nia swych wyrobów.

Z targów zbożowych. Kraków, 16 czerwca. Płacono za 
100 klg. netto: Pszenica bi»ła od 17-80 do 18-20. Psze­
nica czerwona i żółta od 17-80 do 18 20. Pszenica wę- 
gierskr id —•— do — •— . Zvto krajowe od 13 60 do 
i4'40. Zyto węgierski ud — do — . Jęczmień na 
krupy od 14'— do 14 70. Jęczmień browarny od — '— 
do —•— . Jęczmień n > paszę od 13 60 do 14'—. OwiuS 
z opłatą akcyzową od 14'6 do 15'20. Proso od — do 
—■— Tatarki od 16'?.0 do 17'50 Kukuryuia od 15' — 
do 17 6 ). Gruch od 18'50 do 22 60 Fasoli ud 26'— do 
44'— Wyka od —'— do — —. Rzepak zimowy od —'—
do — •— . Komczynr nasi u. i czerwona o d  do
— . Koniczyna nasienna biała —•— do — . Ty­
motka od —'— do — . Esparsetta od — do — .— . 
Soczewice od 32'— do 36'—. Słomr- od 4'40 do 4'80. 
Siano od 8'— de 10'— . Koniczyna prrtewna od 10'— do 
10 80 Ziemninki od 6 '— do 6'50. Jagły od 28'— do 
32'—, Jaja za kopę od 3'— do 3'60. Masła za 1 klg. od 
1'80 do 2'2l). Masła zagarnięć od 6'50 do 8'— . Spirytus 
na 95% Tralesa za hektolitr od —'— do 200'—. Oko- 
w ta na 75% Tralesa od — •— dr 160'—.

Wiedeń, 17 czerwca. Pszenica 9T5 do » ’6U Zyto 7'35 
do 7'75, jęczmień — '— do •— , kukurydza 7'95 do 8'35. 
owies 8'45 do 6*65, rzepak — — di — , korieryn: 
—•— do—'— .

Pochmurno.
Budapeszt, 17 "zerwca. Pazenloa na maj—'— d o  ,

pszenica na piżdzi irnlk 15 82 do 15 84. żyto na maj 
— ■— do — żyto na październik 12'80 dr 1£'82; 
owies na maj — '— do — •— ; owies na październik 
11'06 do 1108; kukurydza na maj 1508 do 15'1U; ki 
knrydza na ezerwieo ll'C 6 do 11'08; rzepak na rierpień 
24'3b do 24 50.

CLerty mierne, ohęć knęna mierna, usposobienie pew­
ne, deszcz

Ostatnie wiadomości.
—  W  I z b i e  p o s e l s k i e j  R a d y  p a ń ­

s t w a  przemawiali wczoraj w sprawie ustawy, 
dotyczącej budowy szeregu kolei lokalnych po­
słowie K a f t a n  i E l l e n b o g e n ;  pierwszy za­
lecał przyjęcie ustawy, drugi ubolewał, ze bu­
dowa kolei lokalnych oabywa się bez należy 
tego plant i że koleje tamę uważa się ponie­
kąd za podarunki polityczne. Nr teir obrady 
przerwano. Poseł S t r a n s k y  zapytał następnie 
przewodniczącego komisyi prasowej hr. Wodzic- 
kiego, dla czego me odbywają się posiedzenie 
tej komisyi, na co odebrał odpowiedź, że kilka­
krotnie brakowało kompletu i ze następne po­
siedzenie zwołane jest na wtorek. W  odpowie­
dzi na zapytanie posła F  a n c k a oświadczył 
hr D z i e d u s z y c k i ,  że posiedzenie komisyi 
d*a ugody węgierskiej odbędzie się w najbliż­
szych dniacL Poseł D a s z y ń s k i  interpelował 
następnie przewodniczącego komisyi dla sprawy 
Walewskiego posła D e r s c h a t t ę ,  kiedy ta ko­
misya zajmie stanowisko względem wyniku pro­
cesu p. Walewskiego i radził z załatwieniem 
tej sprawy, a także sprawy posła S z a j e r a 
pospieszyć się. aby zmkły z widowni, zanim nie 
pojawi się t r z e c i a  jaka podobua „afera“ . —  
Poseł Derschatta przyrzekł zająć się ten  jeszcze 
przed wakacyami letnienn.

Prezydent Izby Vetter ogłosił potem wynik 
wyborów do deputacyi kwotowej. —  Z  Galicyi 
wybrani zostali pp. D z i e d u s z y c k i  i  A b r a ­
h a m o w i e  z.

Na tem posiedzenie zamknięto. —  Nasfcępne 
odbędzie się w poniedziałek, o godz. 3 po po- 
łudniu.

Poseł S t w i e r t n i a  otrzyma1 od kierownika 
ministerstwa kolejowego zapewnienie, że prze­
budowa dworca kolejowego w Stanisławowie 
kosztem pół miliona ko^on rozDoeznie się je ­
szcze w bieżącym sezonie.

^roisika Iwomika.
Lwów, 17 czerwca.

Nowr Rada rn. Lwowa. Rada miejska w do­
tychczasowym składzie zbierze się na ostatnie swe 
posiedzenie w przyszłą środę, na którem pre- 
zydyum złoży sprawozdanie z trzechletnie; działal­
ności Rady. Zaraz następnego dnia zbierze się 
Rad? w Nowym Komplecie i dokona wyboru komi­
syi weryfikacyjnej, która w czasie oko*o dziesię­
ciodniowym wygotuje sprawozdanie weryfikacyjne. 
Gdy Rada podług tego sprawozdania wybory zwe­
ryfikuje, zwołane zostanie natychmiast (a więc 12 
lub 14 lipca) posiedzenie dia ukonstytuowania Ra 
dy i wyborn prezydenta.

Odjazd szacna perskiego ze Lwowa nastąpił
jak donieśliśmy —  wczoraj przea południem. Szach 
wsiadł do wagonu, ŻBguany przez przedstawicieli, 
władz. Za chwilę wyszedł z wagonu szacna Izaak 
Khan, poseł perski w Wiednia, i wręczył namiest­
nikowi Potockiemu w kasecie wielką wstęgę orderu 
Lwa i Słońca z brylantami. Taki sam' order wrę­
czył naBtępnie generałowi Fiedlerowi. Hr. Potocki 
i gen Fiedler, włoży WBzy w poczekalni otrzymane 
odznaczenie, udali się natychmiast du szacha, aby 
mu zań złożyć podziękowanie: Oider Lwa i Słońca 
składa się z wielkiej gwiazdy srebrnej, wysadza 
nej bryiantami, i szerokiej, zielonej wstęgi, którą 
się przewiesza przez piersi. U dołu szarfy zwisa 
mniejsza srebrna gwiazda, również cała wysadzana 
brylantami. Order ten jest najwyższem Odznacze­
niem perskiam. Nazwa jego brzmi po persku „Ni- 
chane Chir vś Khonrchid". Ustanowiony on został 
w r. 1808 nrzez szacna Fatn Aiego.

Za pobyi w noteiu Georgea zapłacił szach koron 
4n.000. —  Jeden z dzienników donosi, że szach, 
będąc na Wysokim Zamku. kaza* sobie podać her­
batę, za Którą płatniczemu dat prawdziwi0 królew­
ski napiwek, bo 60 koron.

Promocya technicka. Dzisiaj w południe odby­
ła się w auli szkoły politechnicznej promocya in- 
zzniera Jana Bogackiego, profesura państwowej 
szkoły przemysłowej i docenta szkoły politechni­
cznej we Lwowie, na doKtora nauk tecbmcznycn. 
P. Bogucki uzyskał powyższy tytuł na podstawie 
pracy naukowej „O dwócb nowszych układach ko­
puł żelaznych", złożonjgo egzaminn scisługo ze sto­
pniem znamienitym, oraz dziesięcioletniej dziatalro 
ści zawodowej na poln konBtrnkcyj żelaznych-

Pomnik Grottgera na cmentarzu Łyczakowskim 
we Lwowie nadwerężony znacznie skutkiem wpły­
wów atuosierycznych domaga się ja t najszybszej 
naprawy. W  uznaniu tej konieczności magistrau po­
stanowił przystąpić niezwłocznie do niezbędnej re- 
Btanracyi pomniku, ODliczonej przez biuro tecnni- 
czne na 480 koron. Sekcya finansowa, aproonjąc 
ten wniosek, postanowiła ponadto, że cały nag-o- 
bek ma być gruntownie odczyszczony. Sekcya oprócz 
tego wydała polecenie, ażeDy alegoryczna postać 
kobiety w pomniku, która jako wykonanr z mar 
muru białego ulega łatwiej wpływom atmosferycz­
nym, była , zawsze na zimę należycie osłonięta 
i oszalowana dla ochrony przed śniegiem : mrozem.

WyOUCh gazu. Wczoraj rano o gedz. 7 nastą­
piła w hotelu Belle-vne eksplozya gazu, której nu-
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stępstw* są oardzo smutne. W podwórza tego ho­
telu urowadzone Bą praue około ułożenia kanału 
i —  zdaje się —  przy pracach tych uszkodzono je- 
dnę z rur gazowych, wskutek czego następnie gaz 
dostał się do hali maszyn, leżącej w pobliżu. Dziś 
rano poczu’  maszynista Karol Dyszkowski ndór ga­
zu w tej nali, odór, wydobywający się widocznie 
przez ścianę nali. Chcąc zaradzi: złemu, przywołał 
dwóch robotników, pracujących na podwórzu, W a­
syla Seniuha i Jana Bednarza, aby cementem za­
lepili dziurę, którą Bię gaz przedostawał. Wszedł 
nadto do nali pomocnik maszynisty Michał Swię- 
tocki. Celem odszukania miejsca uszkodzonego, za­
świecił Dyszkowski zapałkę, w tej chwili jednak 
nastąpił wybuch, a wskutek niego padli wszyscy 
czterej robotnicy na ziemię mocno poparzeni. Mieli 
Jeszcze na tyle sił, by się podnieść i opuścić halę. 
W  hall tymczasem spaliły aię deski, tan. leżące, 
oraz inne przedmioty, a pożar ugasiła dopiero we­
zwana straż ogniowa. Pogotowie ratunkowe opa­
trzyło ciężkie rany poparzonych 1 odwiozło ich do 
szpitala. Prócz wymienionych robotników poparzoną 
została Agata Płntowa, żona dozorcy domn.

Ulewa i powódź. Wcauraj około godz. 6 wie­
czór pnścił się deszcz rzęsisty, Który wkrótce za • 
mienił się w ogromną ulewę 1 trwał z przerwami 
całą nuc. W śródmieściu woda poczęła gwałtownie 
zalewać piwnice i sutereny. W  innych nlicach, jak 
Pełczyńska, Krasickich, Gródecka, Zyhilkiewicza, ka 
nały, nie mogąc pomieścić napływającej z dalszych 
nile wody, zmieniały się w studnie artezyjskie. Pod 
ciśnieniem wody otwierały się klapy, a słupy wody 
tryskały do wysokości 2 metrów, zalewając ulice 
i piwnice domów W całem mieście ruch ustał zu­
pełnie, stanęły na zamulonych torach wozy kolei 
elektrycznej i konnej, konie dorożek nie chciały 
ruszać z miejsca, brocząc po brznchy w wodzie, 
W  nl. Jagiellońskiej woda zalewu i dorożki aż po 
siedzenia. W  hoteln Georgea zalała woda składy 
Bazaru krajowego. Największe rozmiary przybrała 
powódź około 8 godz. wieczór. Z całego miasta 
wzywano telefonami na pomoc policyę i straż ognio­
wą miejską 1 dyrekcję wodociągów.

W  ulicy Błotnej woda załata zupełnie dom p. 
Bronisławy Kiihmajerowej; dziewięć osób wraz z 
właścicielką dumn schroniło się na dach, skąd spro­
wadziła je dopiero policy a, gdyż dom groził zawa­
leniem się. W ulicy Krasickich woda za'ała sute- 
ryny 1 piwnice, tak samo w szkole Indowej św. 
Anny, w nlicy Szpitalnej pod 1. 30 parterowe m!e- 

ikanie. W  nlicy Ścieżkowej wymuliła woda brzeg 
Pettwi. W  nl Zyhilkiewicza podmuliłs realność pod 
1. 8, tak, iż grozi zawaleniem się i mnsiano wydać 
rozporządzenie nsnnięcla mieszkańców. W  ulicy Be­
ma wtargnęła woda przez kanał na podwórze do­
mn pod 1. 22 i w przeciągu kilkn minut za'ała 
trzy mieszkania suterynowe. Zalew nastąpił tak 
nagle, że a trudem zdołano uratować pięcioro znaj­
dujących Bię lamże dzieci.

W  ulicy PieKarsaiej pod i 40  zaiała woda su 
teryny, mieszkancy ich t  umtowanemi meblami bi- 
w ikowali na ulicy wraz i  dziećmi póki je litości­
wi sąsiedzi nie porozDlerali do swych domów. —  
Ulica Na Błonie i Cłowi stały zupełnie pod wodą 
prawie po okr o parterowe.

Ulen.o zrobiła znaczną szkodę w zakładach me­
dycyny teoretycznej przy nlicy Piekarskiej. Sute 
reny i mieszkania służby z&kładow cnemii i hygle- 
ny zostały zalane; część zwierząt, przeznaczonych 

-na doświadczenia, zginęła; szkody wyrządzone słu­
żbie są znaezne. Podczas nlewy nlica Łyczakow­
ska zamieniła nię w rwący brudną wodą potok. 
Tramwaje stanęły około szpitala wojskowego, woda 
zalała wiele piwnic i sntrren.

Magistrat podczas tej katastrofy odznaczył się 
zupełną bezradnością i tylko pollcya spieszyła lu­
dności z pomoc j.

Z teatru wojny.
Rokowania, dotyczące zebrania się rosyjsko-' 

japońskiej konferencji pokojowej, znajdują się 
dziś w tem samem stadyum, w jakiem były 
wczoraj W  Londynie powstała nawet wątpli­
wość, czy decyzja  co do Waszyngtonu, jako 
mieisca układów, jest już rzeczywiście o s t a ­
t e c z n a ?  Rosya zdaje się odwlekać decyzyę, 
starając się przedewszystkiem dowiedzieć, jakie 
rząd japoński stawić zamierza warnnki; Japo­
nia natomiast obstaje przytem, że wyjawi je 
dopiero rzeczywistym pełnomocnikom Rosyi.

Rząd japoński utrzymuje warunki swoje 
w ścisłej tajemnicy; to, co piszą o nich nie­
które dzienniki, polega wyłącznie na domy­
słach. Na uwagę zasługuje jedynie uwaga po­
sła japońskiego w Berlinie, że k w e s t y a  k o ­
r e a ń s k a  w o g ó l e  n i e  m o ż e  s t a n o w i ć  
p r z e d m i o t u  r o k o  w a ń ,  p o n i e w a ż  K o ­
r e a  j e s t  p a ń s t w e m  n i e z a l e ż n e m i ,  R o ­
s y a  n i e  ma  p r a w a  d e c y d o w a ć  o j e j  
l o s i e .

Coraz prawdopodobniejszą staje się też mo­
żliwość, że przed rozpoczęciem rokowań poko­
jow ych między obu armiam’ p r z y j d z i e  d o  
w i e l k i e j  b i t w y .  Dziś wprawdzie nadeszła 
wiadomość, że obaj wodzowie mają się spotkać 
w celu ułożenia warunków zawieszenia Droni, 
tymczasem inne doniesienia zdają się zapowia­
dać coś zupełnie przeciwnego, bo dalszą walkę 
i nowy, a zupełny pogrom Rosyan.

Z depesz nadchodzących z Tokio wnosicby 
można, że Japonia, widząc po stronie rosyjskiej 
wyraźny zamiar przewlekania rokowań, będzie 
się s t a r a ł a  z m u s i ć  rząd rosyjski nowym 
ciosem do zmiany tej taktyki.

Sytuacya gen. Liniewicza m& być bardzo 
groźna.

W onegdajszej depeszy o stratach japońskich 
na morzu biuro korespondencyjne popeimio po­
myłkę. Straty w rannych wynoszą nie 14.900 
lecz 1490 ludzi.

(Telegramy „N rteform y z 17 czerwca.)

Odpowiedź Japonii.
Londyn. Odpowiedź Japonii na notę Roose- 

yelta, dotyczącą nawiązania rokowań Dokojo- 
wych, z o s t a ł a  w c z o r a j  o g ł o s z o n a  w 
W a s z y n g t o n i e  Zaznacza ona, że propozy- 
cya Roosevelta była przedmiotem szczegółowych 
narad rząda japońskiego i że została przyjęta 
w zasaazis nletyllco ze wzalęau na treść swoją, 
lecz także ze względu na stronę, z której po­
chodzi.

Rokowania pokojowe.
Paryż. Doniesienie Biura Reutera. Konferen­

c ja  posła japońskiego Mntono z Rouvierem po­
święconą była sprawom rokowań pokojowych, 
Ministerstwo spraw zagranicznych zachowuje 
o tem ścisłą tajemnicę

Kwestya pełnomocnictwa.
Berlin. Jeden z współredaktorów „Localan- 

zeigera“ rozmawiał wczoraj z j a p o ń s k i m  
posłem w Berlinie. Poseł oświadczył mu, że na 
'■azie n ie  m a ż a d n y c h  m f o r m a c y j  o 
w a r u n k a c h  p o k o j o w y c h  s w o j e g o  rzą- 
dn. Wyjawienia tych warunków na razie nie 
należy się spodziewać Widoki przyjścia do 
skutku nietylko pokoju, lecz nawet konferencji 
pokojowej zależne są od tego, czy rząd rosyj­
ski wyznaczy z e  s w e j  s t r o n y  r z e c z y w i ­
s t y c h  p e ł n o m o c n i k ó w ,  upoważnionych do 
zawarcia pokoju, czy też tylko d y p l o m a t ó w ,  
posiadających jedynie polecenie wysłuchania żą ­
dań i warunków Japonii.

Paryż. Prezydent gaDinetc R o u v i e r  natych­
miast po odbyciu Rady gabinetowej, miał dłuż­
szą rozmowę z posłem j a p o ń s k i m ,  który już 
go oczekiwał. W toku rozmowy poseł oznajmi? 
Rouvierowi, że Japonia obstaje przy tem, ażeby 
rząd rosyjski wydelegował do rokowań r z e ­
c z y w i s t y c h  p e ł n o m o c n i k ó w .

Nowe wątpliwości.
Londyn, „btanaard- dowiaduje się, jakoby 

w y b ó r  W a s z y n g t o n u  :akc miejsca roko­
wań pokojowych nie był jeszcze ostateczny 
Słychać znów, że obie strony zgodzą się w 
końcu na H a g ę .

Petersburg. N a d z i e j e  p o k o j o w e  zmniej­
szają się tu z dnia na dzień. Opinia publiczna 
n ie  w i e r z y ,  iżby rząd carski na seryo już 
pragnął pokoju.

O zawieszenie broni.
Waszyngton. (Telegraficzne Biarc Reutera). 

Między rządami w Tokio i w Petersburgu zs 
pośrednictwem W aszyngtona odbywa się żywa 
wymiana zdań cu do konferencyi między Linie- 
wiczem i Ojamą. Celem spotkania obu wodzów 
ma być zawarcie zawieszenia broni, które 
przygotuje grunt dla konferencyi pokojowej w 
Waszyngtonie. Początkowo zamyślano spisać 
odnośne protokoły o zawieszenie b ron  w W a­
szyngtonie, teraz sądzą, że najlepiej to powie­
rzyć obu naczelnym wodzom. Kiedy nastąpi 
zawieszenie broni, nie jest pewnem, stać się to 
ma jednak w krótkim czasie. B ieg rokowań po­
kojowych będzie przyspieszony.

Londyn. „Morning Post** donosi z W aszyng­
tona: Obecnie nie przyjdzie do zawieszenia 
broni. W ojskowi doradcy mikada oświadczają, 
że Llniewicz jest otoczony i nie będzie się 
mógł przebić przez zastępy japońskie, byłoby 
więc niedorzecznością teraz zarzadzać zawie­
szenie broni.

Ofeiuywa japońska.
Londyn. Według doniesień, jakie tn nadeszły, 

J a p o ń c z y c y  rozpoczęli mimo pory deszczo­
wej ofenzywę na całej linii. Główna kwatera 
rosyjska znajduje się w K u n g t u l i n .  40 mil 
na południe od C h a n g c h u n .  Rosjanie zbu­
dowali na swoich tyłach L i l k a  k o l e b e k  
p o l n y c h ,  aby w razie nowego pogromu ry- 
cnło cofnąc się mogli.

Osaczenie gen. Liniewicza.
Londyn. Z  Tokio donosi korespondent „Daily 

Telegrgphn", że armie japońskie w  promieniu 
100 mil angielskich tak osaczyły armie gen. 
Liniewicza, iż goy przyjdzie ao bitwy, czeka 
Rosyan zupełny pogrom. Będzie to zapewne 
jedna z największych bitew w dziejach światu

Chcą oddać obcą własność.
Paryż. Petersbursk’ korespondent „Matina“ 

rozmawiał z pewnym m i n i s t r e m  r o s y j ­
s k i m ,  który oświadczył; „Żadnego nie będzie 
rozstrzygnięcia, zanim nie oabęazie się najbliż­
sza bitwa Przypuśćmy, że Liniuwicz będzie po­
bity. wtedy Rosyanie oddadzą Japonii L i a o -  
t u n g ,  P o r t  A r t u r a  i k o l e j  c n a r b l ń -  
s k ą, zapłacą także odszkodowenib, ale za ża­
dną cenę nie dadzą Władywostuku i Sacha- 
ilnu.

Los admirałów rosyjskich.
Petersburg. Podłag wiadomości „Naszej Żi- 

źm “ , admirałowi Rożdiestwienskiemu amputo­
wano prawą rękę i nogę, admirał Nebogatow 
ob aw ia  pomieszanie zmysłów

Petersburg. Wiadomość o dymisvi ministra 
marynarki A v e l l a n a  potwierdza sic*. Sły­
chać, że nastąpi wkrótce zupełna reorganiza- 
cya  tego ministerstwa z wielkiom: zmianami 
w składzie osobistym

Nie ukradli!
Petersburg. (Telegraficzna Agencya rosyj­

ska). Ministerstwo skarbu ogłasza, że niepraw- 
dziwem jest twierdzenie jednego z dzienników 
w Władywostoku, jakoby na przedsiębiorstwa 
nad rzeką Jalu użyto 10 milionów rubli ze 
s k ł a d e k  znajdujących się w przechowaniu 
państwowej Kasy oszczędności. Rząd za składki 
te przyjmuje zupełną odpowiedzialność.

Oszustwa i łapowKi.
Paryż. „E ciair" podaje szczegóły zarządu ma 

rynarki rosyjskiej i stwierdza, że przyczyny 
bezprzykładnej klęski floty bałtyckiej Dyły na- 
stępuiące; pancerzowe płyty okrętów były za 
s ł a b e  i ze z ł e g o  m a t e r y ł n ;  kaliber dział 
okrętowych nie odpowiadał kalibrowi kul; ma- 
szyoy okrętowe znajdowały się w o p ł a k a n y m  
s t a n i e  i n i e  o d p o w i a d a ł y  w a r u n k o m  
d o s t a w y .  Stwierdzono również, że i wyżsi 
urzędnicy pobierali olbrzymie łapówki.

I Rosyi i zaboru r o s p i o .
(Tetegmmy „N. Reformy1* z 17 czerw ca).

Petersburg. Cenzura nie przepuszcza depesz 
o rozruchach antiżvdowskich w B r z e ś c i u
l i t e w s k i m .

Wrzenie w Rosyi.
Londyn. Donoszą tu z Petersburga W ewnę­

trzna sytuacya w Rosyi jest bardzo groźna, 
groźniejsza nawet, niż była podczas zaburzeń 
styczniowych Znamiennym objawem ogólnej 
paniki jest znaczne a ciągłe obniżanie się kur­
sów  papierów rosyjskich, bony loteryi pań­
stwowej spadły Świeżo z 415 na 397 rubli 
W śród i oborników przemysłowych wre i kipi;

r o b o t n i c y  f a b r y k  p u t i ł o w s k i c h  zn ów  
r o z p o c z ę l i  s t r e j k .

Moskwa. Dziś na stacyi kolei moskiewsko-ar- 
changielskiej nie przyjmowano, ani nie wyda­
wano przesyłek. Rankiem woźnice towarów za­
tarasowali bramę, wiodącą na stacyę towaro­
wą, i nikogo nie wpuszczali na linię. W oźnice 
wnieśli żądanie o wypoczynek świąteczny, 
zmniejszenie liczby godzin roboczych i powię­
kszenie zarobków. W  niektórych punktach gu- 
bernii moskiewskiej objawił się żywy ruch ro­
botniczy. Dla ustiużności do wielu miejsc wy­
słano wojsko.

Car chwiejny.
Petersburg. Przyjęcie deputowanych ziemstw 

znów o d r o c z o n o .  Cai wzbrania się przyjąć 
ich ofieyalnie, oni zaś nie godzą się na udzie­
lenie im audyencyi prywatne;,. Teden z deputo­
wanych oświadczył korespondentowi „Timesa'*, 
że leżeli car nawet w tak krytycznej chwili, 
jak obecna, nie dopuści do rady narodu, wła­
ściciele ziemscy i chłopi p r z e s t a n ą  p ł a c i ć  
p o d a t k i .

Rada narodowa.
Petersburg. „Nowoje W remia“ donosi, że pro­

jekt ministra Bułygina będzie przedstawiony 
przez Raut; ministrów bezpośrednio do zatwier­
dzenia cara. Rada państwa nie będzie powoły­
wana do rozważenia tego projektu, a to w celu 
jak najprędszego zwołania przeasiawicieli na­
rodowych. —  Rada narodowa powinna zacząć 
swoje czynności we wrzbśniu roku bieżącego 
Jak donoszą, w projekcie tym zydzi są pozba­
wieni prawa zarówno wybieralności na stano­
wiska przedstav.icieli, jak również prawa gło­
sowania w tej kwestyi. Obcuplemieńcy zaś nie 
są ograniczeni ani pod względem wyborów, 
ani głosowania. Armia, marynarka, policya, pro- 
kuraiorya, jako mstytucye ograniczone w swo­
ich prawach i rozstrzyganiu sądowem nie będą 
brały udziału w wyborach.

Minister policyi.
Petersburg. Z  powodu powołania wicemini­

stra spraw wewnętrznych Trepowa do Rady 
ministrów, dzienniki petersburskie zaznaczają, 
i ż  j e s t  t o  f a k t  n i e b y w a ł y ,  dający się 
tem chyba objisnić, że T r e p ó w  j e s t  f a ­
k t y c z n i e  m i n i s t r e m  p o l i c y i .  Urząd ten 
istniał za cesarza Aleksandra I i o przywróce­
niu go przed kilku miesiącami pisano.

Petersburg. „Ruś** donosi, że istnieje projekt 
zorganizowania kancelaryi wiceministra spraw 
wewnętrznych, zarządzającego p o lic ją , gdzie 
ześrodkowane będą najważniejsze sprawy, do­
tyczące naruszenia porządku państwowego. De­
partament poiicy: otrzyma nowe etaty.

Zmiany osobiste.
Petersburg. „Nasza Żizń“ notuje pogłoskę, 

ze prezes rady ministrów, S o l s k i ,  minister 
sprawiedliwości, M a n u c h i n , generał-gnberna- 
toi moskiewski i gubernator moskiewski opu­
szczą n i e b a w e m  s w o j e  s t a n o w i s k a .

Lnndyti. Do „Timesu** donoszą z Petersbur­
ga: Naczelnik oddziału prasowego, B e l  l e g  a r ­
ii e , otrzymał a y  m i s y  ę , ponieważ urzęaowe 
jego postępowanie względem opozycyjnych dzien­
ników uznano za z o y t  ł a g o d n e .  Dalej krą­
żą pugłoski, iż &Łam wieko gen. Trepowa ma 
być silnie zachwiane i że następcą jego będzie 
mianowany gen K a n  1 b a r s. f—L .

Pobożne życzenia.
Petersburg. Do Carskiego Sioła nadenodzą 

ciągle a n o n i m o w e  l i s t y  domagające się 
powieszenia Aleksiejewa, ministrów Lamus 
dorfa, F r e d e r i c h s a ,  S a c u a i o w a  i K ra ­
k ó w  e e w a , gen. K u r o p a t k i n a ,  A  v e 1 a- 
na ,  B e z o b r a z o w a ,  ambasadora M n r a -  
w r e w a ,  T r e p o w a  i naczelnika wschoamo- 
azyatyckiego wydziam w ministerstwie spraw 
zagranicznych A  p a r o w a. Tym wszystkim a- 
nonimy przypisują fatalne wyniki wojny na 
Wschodzie

Wyjazd Pobiedonoscewa.
Petersburg. „Nowosti** donoszą, że za radą 

lekarzy naczelny prokurator synodu prawosła­
wnego, P o b i e d o n o s c e w ,  wyjedzie nieba­
wem za granicę.

„Wolny uniwersytet".
Petersburg. Profesor książę Trnbecki poru­

sza sprawę założenia u n i w e r s y t e t u  w o l ­
n e g o  po uwolnieniu w jesieni profesorów i stu­
dentów, uznanych przez władzę za „nieprawo- 
myślnychu.

Teltfimcne i telepaiiczse 
wiadomości „ li Reformy

i dnia 17 czerwca.

Lwow. Minister oświaty przydzielił dra Ta­
deusza M a n d y b u r a  prof. gimn. akadem. we 
Lwowie do męskiego seminaryum naucz, w Za­
leszczykach i pornczył mu kierownictwo tego 
zakładu oraz zamianował prowizorycznych in­
spektorów szkolnych okręgowych- Stanisława 
J  ó z w ę w Zaleszczykach, Jana S z u m s k i e -  
g o  w Kamionce i Jana W i d l a r z a  w Kro­
śnie stałymi inspektorami szkolnymi okręgowy­
mi w IX  randze.

Z Sejmu węgierskiego.
Budapeszt. Na dzimejszern pusiedzeniu Sejmu 

węgierskiego, prezydent J u s t poświęcił gorące 
wspomnienie zmarłemu arcyksięciu J ó z e f o w i  
a następnie zawiadomił Izbę, że przybył do 
niego br. F e j e r v a r y  i oznajmił mu, że otrzy­
mał misyę u t w o r z e n i a  g a b i n e t u  i ż e  
g a b i n e t  j e s t  j u ż  g o t o w y .

Nowy gabinet z ł o ż y  w n i e d z . e l ę  p r z y ­
s i ę g ę  w r ę c e  c e s a r z a ,  a poniedziałkowe 
wydanie dziennika urzędowego przyniesie ogło­
szenie nominacyi. Prezydent J n s t  zawiadomił 
dalej, że umówił się z br. Fejervarym, aby 21 
b m. to jest w środę odbyło sie posiedzenie 
Sejmn. ce'em przyjęcia do wiadomości pisma 
odręcznego cesarza i przedstawienia się ga­
binetu.

Oświadczenie prezydenta p r z y j ę t o  d o  
w i a d o m o ś c i  poczem p o s i e d z e n i e  z a ­
m k n i ę t o .

Sorawa marokkańska.
Berlin „V«,ss. Z tg “ donosi z Tangern: N ie

p o t w i e r d z a  s i ę ,  że Stany Zjednoczone przy­
jęły udział w konferencyi marokkańskiej.

Berlin. Tutejsze dzienniki zap-zeczają wiado­
mości, jakoby Niemcy zamierzał w Tangerze 
ustawić swoje okręty wojenne.

Olbrzymie sprzeniewierzenie.
Londyn. Niezmierną sensację wywołało tutaj 

sprzeniewierzenie sześciu miLonów funtów szter- 
lingów Po skończeniu wojny z Boerami usta­
nowiono komisyę, celem sprzeaaży nag 'omadzo- 
nych w olbrzymiej masie zapasów wojennych 
Na czele kom isji stał pułkownik Morgan. Obe­
cnie kom isja śledcza sprawdziła, że zapasy 
sprzedawano po najniższych cenach firmie Mey­
er i Ska. Te same artykuły odkupywano po­
tem u niej na potrzeby armii okupacyjnej po 
cenach Jajecznych, przyczem brat Morgana fun­
kcjonow ał jako pośreanik i liczył sobie olbrzy­
mie prowizye. Księgi prowadzone były przez 
Morgana bardzo nieporządnie

Morgan oświadcza, że raport kom isji jest 
ciężko uwłaczający czci jego.

Prasa opozycyjna czyni rząd odpowiedzial­
nym za :ałe zgorszenie.

Cesarz „Sahary".
Tryest. Lebaudy, samozwańcy cesarz Sahary, 

przed badaniem psychiatrów, u c i e k ł  d o  G o ­
r y c j i ,  pozostaw: wszy w Tryeście s ł o n i e ,  
w i e l b ł ą d y  i s w o j ą  k o c h a n k ę .

Odpowiedzialny redal;to i w yaaw ca 

M i c h a ł  E L o n o j a *  ? ,

N A  D E S S A J I E .
(Artykuły w t j m  dziale nie poeheaa* i»ń 

Redaieyj)

od 85 ot. do zlr. 11.85 za 
metr we wszelkich barwach. 
Przesyłka do domu opłaco­
na i Już o o I o n a. Obfity 

273 5 7 . wybór próbek natychmiast.
Fabrykant jedwabiu Henneberg, Zurych.

U zn a n ie .
Ze strony zarządu Kościoła Paraiialnego 

w Stojanowie poświadcza się, że w niedawno 
ukończonym tn kościele rzymsko-katolickim na 
nasze zamówienie Krakowski Zakład Witrażów 
i Fabpyka Mozaiki Szklanej profesora Włady­
sława Ekielskiego i Antoniego Tucha wykonał 
trzy okna figuralne, mieszczące w sobie pieć 
figur Świętych Pańskich w odpowiedniem ugru­
powaniu.

Z przyjemnością widzimy się spowodowani 
stwierdzić, że witraże te pod względem kompo­
zy c ji, doboru kolorów, jakoteż zastosowania się 
do naszych życzeń wykonane zostały doskonale 
i nienstępujf. podobnym robotom zagranicznym. 
Ze szczególnym uznaniem musimy zaznaczyć, 
że robota ta w niezwykle krótkim przeciągu 
czasu, sześciu tygodni zamówioną, wykonana 
i osadzoną została, przyozem koszta tych wi­
trażów obliczone zostały jak najumiarkowaniej, 
tak, że uważamy sobie za miły obowiązek fir­
mę tę najszerszym kołom polecić jak najgo 
ręcej.

Ks Błażej Janor
Przewodniczący komitetu i Proboszcz 

obrządku łacińskiego.
Stojanów 14 Czerwca 1905.

Podziękowanie.
W s z y s t k i m ,  którzy uczestniczyli w ża­

łobnym obrzędzie w odprowadzeniu zwłok ś. p. 
S t a n i s ł a w a  K r o k i e w i c z a  na miejsce 
wiecznego spoczynku, składa serdeczne „Bóg 
zapłać “

Rodzina.

ZAK O PAN E.
„Klemen8ówka“

wśród 3-morgowego park i  świerkowego w najpiękniej- 
LjCui i najzdrowszem położenia D i'zy  ul. Jagiellońskiej. 
Pokoj'e z oałem utrzymaniem. Piersiowo chorych nie 
przyjmuje się. Wi asne łazienki Zgłoszenia do zarzadu.

Dr Artur Frommer
I. sekundaryusz oddziału chirurg, szpitala św. 

Łazarza, ordynuje obecnie
ul. Raćziwiłłowska, 31. nr.tel.8l, róg Luoicz,

od godziny 3— 4 po południu 
Zakład Roentgenowski zaopatrzony w najnow­

sze przyrządy do prześwietlania i fotografowa 
nia, oraz do leczenia chorób skórnycn 385 21

Z a k ł a d  w o d o l e c z n i c z y

Dra A. CK H A  MG A
w Zakopanem otwarty cały rok.

Centralne ogrzewanie, światło elektryczne, kana- 
lizacya, wodociąg, nowo urządzone łazienki. Cen? 
od 8 K  dziennie wzwyż z całem utrzymaniem.

Prospekta na żądanie, 994 15 52

Dr Zenon Pelczar
b. długoletni lekarz zakładowy, o-dynuje nadal

T  p  u  s  k  a  w  o  u
od dnia 15 maja. Willa Zofia

F I S Z C Z A N T
najsilniejsze w Europie uzdrowisko siarczano-muło- 
we dla reumatykÓW, W  cierpieniach stawów i  ko­
ści, w gruźlicy stawów, po Złamaniach i zwichnię­
ciach, w podagrze, nerwooólach, zwłaszcza w Ischias. 
Urządzenia tak co do mieszkań, jak i kąpieli we­
dług wszelkich wymagań —  od luksusowych, aż do 
najtańszycn. Trzy basery czysto siarczane, trzy 
siarczano-mułowe, jeden porcelanowy. Osobny basen 
dla ubogich z kąpielami po 10 cnt., drugi po 40 
cnt. Wanny porcelanowe, marmurowe i dre­
wniane. Stosowanie kąpieli błotnych lokalnych z 
niezrównanym t jmiera Okolica górzy8ta.

Wszelkich inforaiacyj udziela Dr A. T e i c h ­
m a r  n w Piszczanach na Wegrzecn.

1813 17 20

Dr Maleszewski
ordynuje 1804 5 7

haus Nastopil, Alte Wiese.

Naturalna woda mineralna

Najczystszy zdrój sodowy
podług oceny lekarzy o wybitnem 
działaniu leczniczern w: choro­

bach przemiany materyj
gośćcu, cukrzycy, nadmiarze kw a­
su moczowego, oierpieniaca pęche­
rza i nerek, nieżytach narzędzi 
1622 oddeohowych i trawienia, io
G łów ny skład w  K rak ow ie : « l .  W E J f Z J Ł s ,  
skład w ód m inera lnych ; I £  O  
W I & 5 L 5 T I E W S K X ,  aptekarz; jakoteż 

w  aptekach i drogueryach w  G alicyi.

Dr S t. B e ie ijtT  Knaiicow sŁl
b. I. asystent khmki chorób 

Kai8er8tra88e wewn. Umw. Jagiell., ordynuje, 
,.Stadł Hamburg*, jak lat poprzednich, od 15 

maja do końca wrześma. 1847 6 7

W Kissłngen, „Willa Elsa“
ordynuje w tym sezonie, jak dawniej,

Dr med. J. Maciejowski.
Dr Stanisław Jankowski

b. elew klinik Salpetrióre i Ste Anne w Paryżu, 
przeprowadził się 1909 5 0

na ulicę Szewską, L. 9, II piętro,
i ordynaje w chorobach nerwowych i umysło­

wych od godziny 3 do 5 po południu.

7 o l / n n n n n  „ W a r s z a w ia n k a " ,  pan- 
A d K t j D d f l u i  syonat Danielakowej, połc­

ia  żony wśród świerkowego
parku. 30 pokoi z werendami i balkonami, zwró- 
conemi do gór i słońca. Kucharz z Warszawy. 
Ceny niskie. 1492 17 0

itadmiar kwasu ut&czoweyu
znajduje wedle uznania wybitnych lekarzy 
klinicznych i praktykujących najskuteczniejsze 

wyleczenie przez

l;3tztnsbailtlI’iC!|i 26fSjS jfilłsiis

Zalet)
szczawik liihionowy.

, N a d z w y c z a j  m a ła  z a w a r t o ś ć  w a p n a !  
m S k u te k  p ę d z ą c y  m o o z !
M Szczególna dobry smaki

Do nabycia we wszystkich składach wód mineralnych 
i aptekach, także wprost przez F r a n z e n s b a d z k ą  w y -  

£' sył?sę w ó d  m in e r a ln y c h .

Bezsprzecznie najlepszym źródłem do naby­
wania zegarków oraz wyrobów złotych i srebrnych 
jest znana firma „znr grossen Uhrentabrik“ M. 
Boehnel, Wiedeń. IV.. Marearethenstr. 38 Ta oko­
liczność, Ze M. Boehnel sam iesi zegarmistrzem, 
daje pewność, że się otrzyma wyrób wyborowy. —  
Na żądanie cennik z 1.200 odbitkami za darmo.

2145

Znika 3 E z e r a i e  po_użyciu mych 
Skład: Wieaeń, I.. Habsburger- 
gasse Nr I a. Prospekty za- 
darmo. 12 ciastek 3 K, 24 cia­
stka 5 K. Opłatnie aa jaliezką

Zakład dentystyczny 
Dra Józefa Sędzielowskiego
otwarty od godziny 9 — 12 i od 2— 4; w nie- 
2121 dziele i święta od 9 — 12. 4 10

Rynek główny, linia A-B, L 44.

Dr Ignacy Retier
ordynuje 2157 4 5

w Krynicy, willa Ułana.
Sprawa udźywiania niemowląt bvwa często

roztrząsana i żywo omawiana także w buduarach 
pań. Niestety, spotyka się nie zawsze takie sto­
sunki, jakieby powinny być ze względu na stano­
wisko socyalne i warunki majątkowe. Jeżeli posta­
nowiono, że niemowlęcia nie będzie karmić ani ma­
tka, ani mamba z jakich względów^ to zazwyczaj 
otrzymuje niemowlę sterylizowane mleko, lab wo­
góle mleko i dopiero, gdy się pojawią u niemowlę­
cia silne oznaki nieżytu jelit, wtedy uciekają się 
do innego środka pożywienia. W  takim razie nale­
ży wybierać środek, który ze względów hyglenl- 
cznycb i praktycznych nadaje się zupełnie do ży­
wienia niemowląt. Takim środkiem śmiało można 
nazwać Drzedewszystkiem Nestleeo mączkę dla 
dzieci. Znana od aawna jako wyborne pożywienie 
dla dzieci, odpowiada wszelkim nowoczesnym wy­
mogom hygieny, gdyż zawiera tylko czyste mleko 
i mąkę pszenną i na całym świecie nie ma chyba 
lekarza, Któryby jej nie zalecał do żywienie nie­
mowląt. 2063

Kursa telegraficzne.
Wledss. 17 cierwca.
Akoys kuku/aekloge .iociwlii aredywweKo .tStfO 

ś.kaye węgierskiego Zurisda kredytowego 773 —. Akcje 
Anulobank- 307 50 Akoye Jnlonbmnku 64' 50 Akoye 
LAnderbauku 455 50. ftkeye >auk?ereina '-órbO. Akoye 
Bcdenoredit 1015—. a k c j j  GglioyjsKiegi B a  rku hipci: 
omego 650—• Akoye kolri państwowym 015475 A iote 
kolei południowej 87-- .  okay* icoloi Eibetnsi 444 75 
Akcye kolei poinocae1 5795'—. Akoye kol*l oseraiowie- 
okiej 583'— Akoye AJpiay 689 26. Akoye Runu MuraLyi 
64U 50 Ak.—-1 pisskieg Towsrsyssw* zelaancgo S685 — 
akoye Fabryki broni 678-— . kkoye x oreck.a tytoniowe 
869'B0, Akcye Grllrvj*V.iego Karpackiego fowarsystwa 
naftowego 948' . Obligaoye ' ięgler-kie lndea.nisaej im 
96‘90 Renta maiowa 100 40. Rent* koronowa auatryLtik* 
100-4b Kent* koronowa węgla 'skr 97 85. 58 1. Listy 
Towaraystwi kredytowego *1 om ;kiego 99 90 4°/, List;
Banki hipoteotiiogn 99 16. 4‘ / , , /» .hty  Banku hlpate- 
oanego 101'HO. 5»/6 Listy banku hipoieesnogo l i  150 
4%  Listy BaLKu krajowego ltO-—, 4 ,/,°/0 Listy Banka 
krajowego 10216. 6“/o Kommaine ubligacye Banku kra­
jowego 102 75. 4»/, galicyjskie ebligacy- proplnaoyjne 
II OTO. 40/0gaUtiyjska ^oiyosk* krajowa s 139" r IOOTO 
4°/* Poiyosk* niarŁ»  Lwowa 6850. Losj tnreokiu 142 50 
M-?ki 117-49. Ruble 253 — .
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1 złr pół kilo cukrów
w pudełku, poleca

Cukiernia Adama Piaseckiego
Floryan&ka 2, Hotel Dr ezdeński,

Dtuga 10. Kraków 898 22 o

Fensya Ukraina
ul. Karmelicka I. 40 , 'I p.,

pokoje umeblowane z cełodziennem utrzyma­
niem dla Gości stałych i 'rzejezdnych. Tamże 
O B J A L k  amsAzne i zdrowe w domu i na 
miasto. Ceny umiarkowane 2118 5 O

PflLflRfllfl KflW7
,K* ***1^ palec* ezcśeiowo 

1 hurtownie
*** wyborowe garunkl

Rany palonej
1 W  ip a .  ^ n a jn o w sz y m  
V  9  j f y .  j  i n a jle p s z y m  spo> 

s o & d m s a p o m o s ą

"■ • W P w W r 2 ,u
W R A K 6 W  PO ®®"*®^

n a j n l l u y u i .

W. JHWOKNICKI.
1»48 69 0

Drogie kamienie.
Jadąc z Warszawy do wód galieyj 

BKich, zatrzymałem się w Kranówie 
n a  l O  d l n i  ze sprzedażą kamieni 
drogocennych

Syberyjskich i Uralskich
dla wszelkiej biżuteryi.

Akwamaryny, beryle, tnrmaliny, fe- 
nakity. ametysty, chryzolity, topazy, 
hyacynty, rubelity, almandyny, szma­
ragdy, chryzoprasy (kamienie szczęścia), 
szafiry.

W iadomość. D f u g a  m r 1 3 , w mie­
szkaniu W g o  p a  u h . L e o n a  S ś ę -  
p o w s l c i e g o .  rano od 11— 1, po po­
łudniu Od 3— 6. 2233 2 8

Dnia 20 czerwca o 10 rano
rozpocznie się w  G a w r z y ł o w y  (2 ki­
lometry od stacyi kolejowej D ę b ic a )  
dobrowolna

Ł 1 C Y T A C Y A
koni, krow, Jałownika, wozów i narzędzi 
rolniczych, znajdujących się na obsza­
rze dworskim tamże. 2194 3 3

M O H +  5 S R Y
W a f l e  n r  a d
P r e m ie r  H e lio a l  | ^ ̂  ..
3 - i t a n i *  ( a n g ie l™
od  140 koron za gotówkę lub na spłaty. 
Przybory do dzwonków elektrycznych, 
rowerów, drut kolczasty, wyroby nożo­

wnicze, naczynie i t. p., poleca

<?. F I A Ł K O W S K I
Haifcl towarów ż s t a y i  i S M  nafty

N o w y  S ę c z ,  R y n e k .
1650 26 0

T r ą b a  J e r y o h o ń s k a .
Bardzo wielka zabawka 
dla młodych i starych, 
szczególnie dla stowarzy­
szeń , wycieczek, towa­
rzystw, i.ddziuów wojsko- 
w yj- i t. d Sporządzona 
z dobrego aluminium, sil 
ne drganie ludzkiego gło­
su przez śpiewanie aez 
zuanej znajomośol muzyki. 
Ezocz b. oryginalna i z;i- 

wn». Cena 28 ct., 3 trąby 75 ct. V vsyła 
otrzym min naieżytości (także nurkami 

izystkich krajów) hAnNS KONRAD, wywóz 
>*-um ruz. w Biur 640 (Czechy'. Obficie ilustr. 
talogi z przeszło iO. O odbitek wysyła sit 10 
dani' opłatnie za darmo. 1496 9 10

Pewną
iest rzeczą, Ze niema lepszego środka 
przeciw łupieżowi i wypadaniu wło­
sów, ani też bardziej orzeźwiającej 
Wody na głowę nad słynny w świecie
Bergmanna Originai-SLampoirig-Bay-Rum
823 (zna_: 2 górnicy) lą 40
Bergmann & Cie, Tetschen a/E.,
który jak wiadomo, jest n a j s t a r ­
s z y m  i n a j l e p s z y m  Bay-Runem, 

W e flaszkach po 2 korony maj;
W Krakowie: apt. K. Wiszniewski, hd). 
mat. iteim i sp., R. Drobnei, fryz 
M. Figiel, J. Nowak, Z. Lamensdorf
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S. PIOTROWICZ Etocbód
R ym arz i S iod larz

w  K r a k o w i e ,  a l . F l o r y a ń s k a  8

(przedtem  A. SZKLARSK I),
poleca wyroby własne: uprzęże, s io ­
dła, kufry i przybury do podróży, 
jako specjalność- uprzęże z pa- 

łeutowanemi sprzączkam i.

-  — Ceny umiarkowane. 
Ccnnu_i ilustrowane na żądanie opłatnie.

2096 3 Q 
4

TtiPiTGj[i balsam i maść ccatyfoliow a
t we wszelkich wewnętrz­

nych cierpieniach, influen­
zie, nieżytach, *.urcz»oh, 
spaleniach wszelkiego ro­
dzaju, osłabieniu, zbocze­
niach w trawieniu, na -any 
wrzody i obrażenia ciała 
i t. d są środkami ) nie-

zrównanej skuteczności, na- 
bier a się 1 książeczki, <itórą 
się otrzymuje zamawiając 
balsam lub na życzenie 
wysyła się osobno za dar­
mo Obejmuje ona tysiące 

ryg podz, £kowań i służy z; 1 poradnik domowy. 
12 maNch lub 6 dużych flaszel balsam 5 K, 
60 małych lub 3D dużych flaszek ‘5 K 2 słoi 
ki maści centyf. 3-60 K opłatnie z pudłem. 

Należy adresować:

ABOMGtor jl THIERłiT ib Prefljada
136 be Rohitsoh. 29 62

Jbałazerty i iprzedająoych falsyfikaty będę 
ścigał sądownie.

Sanatoryum
Dra HAWRANKA w Zakopanem.
Dla chorych na płuca. Cały rok otwarte.
Centralne ogrzew anie, w en ty la cja , własny w odociąg , łazienka itd. 

Cena 9 — ] 2 koron dziennie. 2084 4 8

Z m l a n a  lo k a lu .
Mam zaszczyt zaw iadom ić P. T . Pu­

bliczność, iż z dniem 1  c z e r w c a  b . r .  
zaRład swój

Optyczno-Tokarski
znajdujący się od r. 1 8 7 0  przy Placu 

M aryackim , p r z e n o s z ę  n a  u l .  M i k o ł a j s k ą  1. 2 0 ,  w pobliżu 
c, k. B y rek cy i policyi. D zięku jąc za dotychczasow ą pam ięć, polecam 
się naual P. T . Publiczności. Z  poważaniem  

2019 6 10 H E N R Y K  S O C Z E K .

Ud dajmy sir
o szK ih w a  J

^lemiecKie TUTKI cygaretowe, jak również niemieckie BIBUŁKI 
cygaretowe, kupujemy ciągle, a me wiemy źe to wyrób wrogów naszych.

'ytuly polskie, ruskie lub patryotyczne, jakich oni używają, są tylko 
podejśc iem. Na odnośnym towarze powinna być wymieniona firma polska 
lub ruska, która ten towar wytwarza i które, nazwisko wszyscy znamy.

M y przem ysłow cy Polacy i R usini, nie m am y pow odu w stydzić się 
naszych nazwisk. A  w ięc precz z  w yboram i, które nie posiadają nazwiska 
przem ysłow ca polsk iego lub ruskiego.

Szanujmy siebie, jeślr nie chcemy zginąć!

Mr. I Ił. Btfdo rcfei
1229 6 26 w łaścicie l Zakładu przemysłowego ,.N0RIS“ ,

Ki-aków, u lica  S tarow iślna  26 (dom  własny).
D i a  ł a t w e g o  w y b o r u  t u t e k ,  p o l e c a m  n a s t ę p u j ą c e  g ą t u t t k i  -
Tutki bale „NORIS“

« n „N 0K IS“ a watą
„ „ „NORIS- Sa)vesol
n „ „NUR18“ Salvesol-Chib

wł-t Oh® O
01
b i2 W

Tutki żółte „NORIS“ Mais Numa 

| |  „ „ „NORIS“ „ Albert

„ „ „NORIS“ „ DeParis
Szczególniejszą uw agę zwracam  na tutki „N O R IS  S A L Y E S 0 L “ . 

Odznaczają się n iezw ykłą  łagodnością  dym u i są pozbawione nikotyny 

Wata „SA LV ES0L“ nadaje się nawet do najmocniejszych tytoni i cygar.

H A M M O N D
naidoskonafsza maszyna do pisania,

( {

dając- się u- 
żyć do wazy-

f i  *1 atU ;h języ­
ków. Tismo 
wyraźne w ró­
wnych rząd­
kach idąob, 

czcionki 
zmieniać się 

( dające. An 
tom. odbicie.

Dziesięcioletnie poręcz Wysyłka na próbę.
1819 F e r d y n a n d  Sohney,

„ T  I R  0 “

pospieszny zeszywaoz 

szafy registratnry
do rejestrowania

korespondencyj, 
formularzy, prospektów, 
wzorów, dzienników i t. d 
Praktyczne przyborj biurowe

W i e d e ń ,  T .  e io|

Knpcy, właśeicieie gospód, kolektanci loie- 
ryjni, trafikanci, wogółe wszyscy, oo prowa­
dzą jaki interes i chcą mieć dziennie pobo­
czny docnod, niecb prześlą swój adres pod lit. 
,E . B. 12“  puste restante B e r n o  (Morawa).

2136 6 5

Zakopane,
Pensyonai sióstr Marchlewskich
przeniesiony został do W i l l i  Jerze™  o ,  n i. 
J a g ie l lo ń s k a  i poleca pokoje wygodnie urzą­
dzone, słoneczne z widokiem na góry. Kuchnia 
doskonała, nsłnga wzorowa. Fortepian na miej­

scu. Ceny przystępne. 2073 4 8

Piwo eksportowe, „Specyalność Firmy" 
Piwo pilzneńskie, „Urquel!“
Porter angielski „Imperia!"

polec? firma

« F .  > ' : ł  U B Y l  t a s l i ,

1823 7 7

Telefon 14. — Telegram W e n tz l. K r a k ó w

PIJĄCYM WOrft MINERALNE
poleca

F a b r y k a ,  n y r a b ó w  c a k l e m l e z y r h

J Ó Z E F A  S I E R M O N T O W S K I E C C
w  K r a k o w i e ,  u l .  B r » e b a ,

ZNANE z DOBROCI PIERNIKI
3 0  N z t u k  z a  1  k o r .  1946 10 10

Wybierającym się do Zakopanego polecam uprzejmie willę

„ j W D L A & E " .  i
Pensjonat mój zupełnie odnowiony i wygodnie urządzony, o 26 

jasnych, słonecznych pokojach z balkonami i ogromną oszkloną we­
randą, urządzoną do zabaw wrazie niepogody. W idok na potok i góry.

Kuchnia wykwintna. Usługa wzorowa. Ceny przystępne.
Młodym panienkom, przybywającym do Zakopanego bez rodzi­

ców, zapewniam macierzyńską opiekę. W a n d s . G r o c h o w s k a .

ŻegiesR Zakład zdrojowo-kąpielowy
w  U alicyi nad Popradem .

©
P oczta , telegraf, kole j w  m iejsęu.

Kąpiele gazowo wodne, błotne, hydropatyczne i rzeczne. — Port kąpieio u* od 20 maia do 
końca trześnia. — Dwie restanracye. — Lekarz ordynujący Dr T /M  TEUSZ PIOTROWSKI 

asy8ten u kliniki ikuszeryi, były sekundarynsz szpitala św Łazarza,

W O D A  2 E U I E 8 T 0 W S K A  najsilniejsza szczawa żelazista znajduje się we wszystkich 
składach wód mineralnych. — Prospekt? i wyjaśniema przesyła na żądanie odw.otną pocztą.

1894 13 20 Z a r z ą d  Z attł& d u  z d r o jo w o - K ą p i e l c w e g o  w  Ż e g ie s t o w ie .

m m m m  m :
poleca się poznanie sposobu leczenia od 20 lat zaprowadzonego, a przez profesorów, leka­
rzy praktykujących i publiczność w coraz szerszych kołach stosowanego, który polega 
tylko na zewnetrznem zmywaniu, a jest nieszkodliwy, tani i zdumiewająco skuteczny.

zażądać broszurki K o m a n a  n ’e i* > s iu a im »:

„ O  c h o r o b a c h  n e r w o w y c h  i  u d a r z e  m ó z g o w y m " .
Broszurka ta wyszła w 26 wydaniu, a ot-zymać ją można bezpłatnie przez księgarnię 

Franciszka Fischera w Pięciokościołact (Fiinfkirchen). 999 4 6

PRZYBO RY SPORTOW E
w wielkimjwyborze

poleca

Magazyn Uniwersalny
f i r m y  i

Roman Łrobrrer, Kraków.

S a t o i o w ^  tnhkie

T l * A  najlepszą oryginalną ro-
M O r i . ^ - a i ę  syjski S W. : erłowa. oraz 
2018 ceyion i angielską poleca firma 7 15

„F O R T U N A ", M i t , S itiem iffi 23.
Gttłe utrzymaTiie

przy bezdzietnej, inteligentnej rodzinit 
w uroczej górskiej OKolicy otrzyma, kt( 
może pożyczyć 1000 złr., zwmtne ra­
tami w przeciągu lat trzech. BHższe 
szczegóły pod U. N. poste restante 

O e h o t n l c h .  2220 2 2

Ucznia
z ukończoną I lub II gimnazjalną do 
praktyki poszukuje handel J. F iałkow ­

ski, Nowy Sącz. 2200 2 o

ę f ń m u  a k f l r i o m i k  Przyimio naczasletn 
O l d l O Ł j  ak u U c l l l lK  na wsi lnb w góracL 
gnwernerkę (przygotow. do egzam., matury) 
;went. z konserwacyą w jęz. niemieckim. Zgłosz. 
pod „Guwernerka“  przyjmeje Administracya 
„N. Reiormy“ . 2206 2 3

Do sprzodan.a
w 'pięknej i zdrowej okolicy, d o m  lu d n y  
m u r o w a n y  o 6 pokojach, kuchni, werandzie 
piwnicy, z ogrodem owocowym, przy mieście, 

1 */, godziny koleją od Krakowa. 
Wiadomość; Dębniki, Pocztowa 87, parier, 

n? lewo 2219 2 2

P ł  f c ?  r l /l l  if> S1Q dzierżawy aptek
U d A U IM  J i ewentualnie k u p n a

drogueryi w Krakowie.
Bliższa wiadomość w magazynie L. 

H o c k s t i m a  w K rakow ie, Floryań- 
Ska 5. 2171 3 3

Cenniki ilustrowane gratis i franco. 1654 15 0

Samodzielny zarobek
niezależny byt

jest marzeniem wielu. Jak to można os.ągnąć już nawet bardzo mułem i środkan-5, do­
wieś* s i; b e z p ła tn ie  przesyłając zarai swój adres kartą koreBp. Liczne uznania ze 
wszystkich kół. Nasza główna firma istnieje jnż 96 lat, zwrócić się przeto z zan.a" 3m 
do In d u s tr ie  - W e r k , S le b e n ń lr te n  bez W le n  i zażądać, by przysłano z?\az za

aarmo katalog 2228

•  H  ' l a t a  a  B r o d ó w  1 J Od dawien dawta z swe1 dobroci I zapaohu znaną prawdziwi

HERBATE ROSYJSKA£ £
zbioru majowego, poleca h a n d e l

W. Adam owicza
w  B r o d a o h  na pograniczu rosyjskiom 49 100II

1 funt ,familijnej1 bardzo dobrej złr. 1-40

H e rb a ta  s B r u d ó w  1

77 — “ —J • '  I--- J   ~ -
Kawa Ceyldn, znakomita, (ranco 6 kilo
Rr7vhki lltpwfibłp tftfT6rrtc*.nrt T ’ *

wiatowycb

7 pokoi
Drzeapokój i Kucnnia na I piętrze przy 
u l  Batorego 25, od 1 lipca do w y ­

najęcia. 2126 0 6

Z A K O P A N E
w illa  J i  Bna, K  N enokiej,

położuna wśród świerkiiwego parku 
poleca pokoje z werandami i balkonem 
zwróconymi do gór i słońca. 2192 4 < 

K u c h n ia  d o m o w a , c e n y  n is k ie .

brylanty , s<oto, 
a. I M c  W I U l l D  reD r0  i inne klej­
noty i starożytności, w ykupu je  tlę  
bezpiatnie celem zakupna po naj­
wyższych cenach M. BRENNER, jubiler 
ul. Szpitalna 9. Naprzeciw kośc. św 
Tomasza. 2131 8 95

Pokoje umeblow ane
d o  w y n a ję c ia .

gtarowiślna 1. 19. 2062 3 3

N a j l e p s z e  

i najtańsze

tylko we fabryoe harmonijek p. f.

O .  L E D E B H O F E K
M T  w O p a w ie .

C e n n i k i  d a rm o .  1574 9 10

9 —

Zł poś-edi ictwem każdej księgarni naoy; 
można dziełko radcy sanitarnego dra Mili 

lera, traatnjące o
n a d w ę t l o n y i r  p y s t e m i e  n 1 r w o  

w y m  i  p e c i o w y m .
Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężn? 

pojawiło się w 25 wydaniu.
Przesyłka w kopercie za 1 K 20 h w zna 

czkach listowych. 1790 5 52

C u r t  R ó o e r ,  B r u n s z w i g .

na wynalazki wyjednywa

Kazim ierz OSSOWSKI
Biuro patentowe: 37 23 0

Petersburg, WozniesiensKij Prospekt 3.

Tanie czesk ie  
P I E R Z E !
6 kg. świeżo dartych 9'60 K, 
lepszych 12 kor ; biaiycn, 
miękich jak puch, dartych, 

18 K 24 K 0'a łycf jak śuieg, miękich 
jak puch, dartych 30 K 3b K Wysyłki 
opłacona za zaiiczaą. Wymiana i przyjęoie 

napowrót z? zwrotem opłaty p>czxv. ej. 
Ben .iJckt Sachsel, Lobes 274 Post Pilsen, 

'Rohmea). 1930 6 6

N a jle p s z a  i n a jta ń s z a

Z zaufaniem spróbowali i osądzić. 5 kg. wy­
syłam opłatni- za zaiiczKą: snrowei: Santos 
dobrej 10'50 K, Bourbou lepszej niż Mokka 
11-50, Kub? przewyb. 12’—, Porioriuo b. mo­
cnej 12'60, „awa złotej, Qnateirala znazom 
14- - .  Osobliwość: Soemanih, Portorico Piw. 
15‘—, palona z połyskiem lnu bez 13'—, IŁ —, 
lp-— K przywóz bezpośredni i wielki zdro­

wotna palarnia 200u 4 0

Fr. Je l i ne k ,  Siatińany, Czechy.

b r o s z ę  ż ą d a ć
g r a t is  I fr s n k r

mego bogato llnstT.  danego oennl- 
ka z przeszło 800 oaoitkuni zegar­
ków, wyrobów srebrnych i złotycb

to.jmSTS EOB1MAD
Pierwszr fabryka zeyerkow w Briix Nr I35& 

■Czeohv.. 1493 27 30
Prawdziwy nik_ow~ kotw. remont wra* * ła£- 
onszkien złr. 225 , 3 zegarki złr. 6-6C. N’ ema



6 Nr 13S N O W A  R E F O R M A . Niedziela 18 Czerwca 1905.

? U r w 82 7  k ra jo w y  sk ład  hartowny i częściowy 'i  azb j  
fo n ó w  1 F o n o g ra fó w  1984 4 5

JÓZEFA WBK3ŁSB.A
w  K rakm ń e , ul. Grodzka l. 71,

poleca w bardzo wielkim wyborze G R A M O F O N Y , FO N O ­
G R A F Y , p ły ty  i  w a lc e  d a jn w w ^ z y cb  z d ję ć .

Ceiiy bardzo przystępne. Ccwiiki daimo i opłatnie.
Gramofon koncertow y z 10 płytam i złr 35 —. 
Fonograf koncertowy z 5 walcami zh 8 .—.

Części składowe zawsze na składzie. — Reperaoye wykonuje się dokładnie i szybku po cenach 
umiarkowanych. — Zamowiena z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą.

Z piwnic ś. p. Jana Jamgi w Krakowie

W Y S P E Z E D A J Ę
bardzo stare, prawdziwe i czyste wina węgierskie 

Tokaje d-mio putowe:
w gąsiorach 9 litrowych z roku 1864 do 1878 r., we flaszKach od r. 1 8 3 1  
do roku 1 8 7 1  i w beczkach a 133 litry, oraz starą żytniówkę, starkę, ko­

niaki, rumy, araki. Malagi i w :na francuskie. 2020 6 o
l e a u i k i  i  p r ó b k i  s t a r y  c ii h  i 11 w  b e e y k a e l i  n a  ż ą d a n i e  p o c z t ą .  

Csny bardzo niskie.

Mary u, Janigowa, Erakcw, ul. św. Jana 2.

u

Zakład kąpielowy wód siartzanych

SwosiMf <rfce“
i Saiiatoryun 
Pod Krakowem
Otwarte 1 czerwca 1905

wśród parku stuletniego i lasu szpilkowego, 5 k'm. od Krakowa.
Kąpiele siarczaae i mułowe, tusze i kąpiele elektryczne czterokomorowe, inhalacye, gabinet 
lekarza zdrqjowego z postępowemi r 'zyrządami do elektroterapii 1 elelektromasarzu. Wy 

syłka mułu do domów w zimie i w lecie. 2051 8 25
Znane w Polsce od XV. wieku Swoszowickie wody siarczane, przewyższają swą siłą i skn 
tecznoacią inne tego rodzaju wody zagraniczne i nadają się do leczenia dny (podagry), ner­
wobólów (np. ischias), reumatyzmu (mięśniowego i stawowego), kiły, porażeń, chorób skóry 
i kości, chorób nerwowych, zatrucia rtęcią 1 ołowiem i t. d. W oduowionem Sanatoryum 
z centralnie ogrzewanemi łazienkami, mieszkaniami, korytarzami i ogrodem zimowym, zasto 

sowano metodę Czernickiego, aDy woda nie traciła skutecznych składników.
UuzyKa zakładowa. Kestauracya poczta, telegraf, stacya kolei w miejscu. Połączenie 

koleją 1 omnibusami z Krakowem 13 razy dziennie.
Lekarz zdrojowy: Dr Zanletowskl. Zarząd Zakładu: Dr Włyńskl.

PRASY DO WINOGRON 
PRASY DO OWOCÓW
o podwó nem ciśnieniu , , H P K K U L £ S ' '  do ręcznego użyc>a. 
P R A S Y  H Y D R A U L I C Z N E ,

o W ysokiem ciśnieniu i wielkiej spraw ności, 
l l l y  n k i  o w o c o w e ,  d o  w i n o g r o n ,  

Całkowite urządzenia do wyrobu moszczu, stałe i ruchowe, 
Prasy do wyrobu soków owocowych, maszyny do zrywa­
nia jagód, Aparaty dc suszenia owoców i jarzyn, Maszynki 
do obierania i krajania owoców; patent, automatyczne 
sikawki „ S Y P H O Ń I A “  nrzenośne i na kołach do winnic, 
oarodów owocowych do drzew i do ch irie ‘arń, Pługi do 

3  Winnic w yrabiają  i dostarczają  jak o specyalność 
o najlepszej kon stru kcy i:

PH. MAYFARTH Ok Co.
Fabryka maszyn rolniczych, odlewamia i walcownia żelaza,

W iedeń I I 1, la b o rs tra ss e  K r. 71, 2239 1 12
odznaczona przeszło 550 złotym i i srebrn ym i m edalam i etc.

Ilustrowane katalog, za darmo. Zastępcy i odsprzodawcy cażądani. TDP

Lawn-rennis, Rakiety
Buciki tennisowe. Prasy 

i futerały do tychże

Krokiety 1748 5 6

inne przybory sportowe w wielkim wyborze polecają^najtaniej:

Ważne dla pp. budowniczych i właścicieli realności!

„HrDROuHtioMN"
farba wytrzymała na og:eń i działania atmosferyczne
ołnży po rozpuszczenia je j w zimnej wodzie do obielania, pomalowania fa s a d , zewnętrznych 
i wewnętrznych ścian, jakoteż drzewa, żelaza, blachy i kamienia wszelkiego rodzaju. H y -  
d r c o h ro m m  zastępuje farby olejne bez porównania taniej, zalety jego jednak w porównaniu 
z pobielaniem za pomocą fatb wapiennych lub kleistych jakcto bezwonność, łatwe zmycie, 
pięun )ść i trw-ałość jak niemniej łatwość w przyrządzaniu go, polecają go jako n a j le p s z ą  

fa r b ę  fa s a d o w ą . Może być dostarczonym we wszystkich kolorach i odcieniach.
I 1,konam już roboty na budowlach rządowych i prywatnych w naszym kraju, dowodzą 

prawdziwości podanych tu zalet H y d r o  o h ro m in u  w zupełności i świadczą o tern Jiczno uznania
W zory, próbki powlekania, zestawienia faib na żądanie gratis i franko.

Do nabycia we wszystkich większych składach fa -b . 2196 1 20
Wszelkich wyjaśnień udziela, oraz zamówienia przyjmuje

UfZuhlendorfskie Towarzystwo akcyjne
dia przeirysłu kredowego, wapiennego i kamiennego w Wiednia IX 1.

S k ł a  d a n e  p a t e n t ,  i ó i k a
AkStr. pat. Nr 12.741, W. pat, Nr 26,171, P. N. &. M, 214.051 i t. i i  1. i

l/odod&gn,
urządzają.

^ S rV

wiercenia studzien, usta­
wianie pump, pral ni e ,  
łaźnie, susznie itd. - - -

\Sp.
5 3 A '

Oświetlenie
AS[ otory
i wszelkie urządzenia 

mechaniczne.
A dres te le g r .: C hylew ski, L w ów . —  K osztorysy  bezpłatnie.

R eprezentacya w  K rak ow ie : Jan Kaczyński, ul. Szewska 
1. 23, I. piętro. 1736 7 35

Mam zaszczyt zawiad omić P. T. Publiczność 
że z dniem 18 maja b. r. przeniosłem swój

Pierwszy Galicyjski Zoologiczny Zakład 
Kazimierza Waliera

do domu pod Nr 31 przy ul. Sławkowskiej 
obok pianł w  KraKowie.

Dziękując za dotychczasowe łask. względy, 
polecam się i nadal Sz. Publiczności.

f Z poważaniem Kazimierz Walter. 
B aczność! Ponieważ dawnj mój lokal wy­

najęła inna firma, zwracam przeto uwagę, iż 
moj zaicład znajduje się tylko pod N- 3 1  
przy u i. Sławkowskiej obok plant w Kra­
kowie. 1921 23 30

ł t ; a  n  •»<* przyrząd do łapania mucn
V  w w  W W

Złożone. Ustawione.

Cena łóżka 20 K, z materacem na niem ułożonym 25 K
Ns pobyt letni i w braku miejsca, dla chorycń i rekonwalescentów, dla tury­

stów, myśliwych, żołnierzy. 2221 1 4

Skład fabryczny łóieK
Wiedeń, V I . ,  U i - r i i t i i i l l t  ru l r a s s e  2 5  <4.

Na 8-dniowa próbęc I c

Wspaniałe uprasowanie bielizny
osiąga się łatwo i niezawodnie

O rand Priac 
St Lont-i 1904

krochmalem o srebrnym połysku
firmy 1257 9 28

Fritz Schulz jun , A k t.-G es., E g er u. L e ip zig .
Prawdziwy tylko ze znakiem ochronnym

„Globus6- i „Żeiazkiem “.
W  pudełkach wszędzie można dostać.

Magazyn mebl. 
i Zakłau tapicersko - dekoracyjny

pod firmą

STANISŁAW STACHOWSKi
w Krakowie, przy ul. Sławkowskiej l. 1,

poleca swój obficie zaopatrzony Magazyn w mnble stylowe i fantazyjne do 
salonów, sypialń i pokoi jaualnych, portyery, firanki, dywany, łóżka żelazne, 
materace, wkłady ao łóżek, kotdry, Dledy do podróży, poduszki, makaty fran­

cuskie. story do okien i wszelkie inne przybory dekoracyjne- 
Podejmuje się wszelkich urządzeń apartamentów od najwykwintniejszych do 
zupełnie skromnych nmeblowań, jakoteż przerabiania i pokrywania mebli, 
materaców, zakładania firanek, dywanów, tapetowania, jakoteż i wszelkich

innych dekoracyj. 1600 9 10

wysyłam  każdemu elegancki I Ł

zegarek kawalerski „a la Bonheur"
z prawdziwemi kopertami z czarnej stali, formy płaskiej, z wi­
dzialnym kotwicowym balansem i dokładnie na 36 godzin uregu­
lowanym wnętrzem z kamieniami i zobowiązuję się przyjąć go 
w ciągu dni ośmin napowrót i zaraz zwrócić pieniądze. Oryginalne 
ceny fabryczne wraz z łańcuszkiem i futerałem: I zegarek 3 złr. 
Takisam I jak., nadzwyczaj płaski 4 złr. Z kopertami pozłacanemi 
i posrebrzanemi 4*8P zlr. 7 kopertami z prawdziwego złota piaąue 
(5-letnia wytrzymałość) 5 złr. Srebrny 6 złr., złoty 30 złr Do 
każdego zegarka 3-letnie pisemne poręczenie. Wysyła za zaliczką 

im. wielkiej fabrył. zegarów 
. n u  Dnhripl Zegarmistrz, W I E D E Ń  IV., Margaretenstrasse 

lii GA DbLIlul) Nr 38. Dostawca c. k. urzędników państwowych. 
Zażądać mego wDlkitgo cennika z przeszło 1090 odbitek, obej-

I mającego wszelkie rodzaje zegarów, wyrobc ,y złotych i srebrnych, za darmo, opłatnie. 
B a c z n o ś ć :  Riklcwy lub stalowy mocny zegarek Roskopf z plombą 2 złr. 831 7 9

ZAKŁAD

uarso-Jsezm rsK i
pod zarząaem

Józefa Kuleszy
w  KRAKOWIE, naprzeciw  cmentarza,

podejmuje się wyoknania pomników 
i g iobow có w  według własnych lub 
dostarczonych rysunków, tak w miej­

scu, jak na prowincyi.

Posiada wielki wybór gotowych po­
mników z piaskowca, marmuru labra­
doru szwedzkiego i śląskiego granitu. 

1325 11 o

s

e

4 & ; « n  * I t ó -
W cbec naśladownictwa naszych ma­

szyn do szycia, wyrabianych na sposób jednego 
z naszych najstarszych systemów, a oferowanych 
przez firn y  konkurencyjne, jako maszyny Singera, 
lub też ulepszone maszyny Singera, zwracamy 
uwagę, że wyroby te nie są oryginalneini Sin­
gera maszynami do rzycią, że nie pochodzą 
z naszej fabryki.

Znane w całym  świecie oryginalne 
Singera maszyny do szycia nabywać można 

tylko w naszych składach; kto zatem nabyć chce dobrą maszynę 
do szycia, powinien się dokładnie poinformować, czy pochodzi ona 
z naszej firm y, niemniej nie zadowalniać się wymijającenu 
odpuwiedziami. 1770 7 0

Zwracamy także szczególną uwagę na ochronną 
markę naszą, naśladowaną często przez konkurencyę 
w łudzący sposób dla obałamucenia kupującego.

Singer Co. Tow. Akc. Maszyn do szycia
Kraków, ul. Szpitalna 1. 40,
Kazimierz, ulica W olnica 1. 11.

Filie w Zachodniej Galicyi: Chrzanów: Mickiewicza. Tarnów: ul, ■  
W ałowa 13, Rzeszów: Trzeciego Maja 5. Nowy Sącz: Jagiellońska. B

r l /  : .V_

©

G ©

z 5 !Ruch Wychodźców z Galicyi i BuKowiny
przez Tryest.

Jazda przez Tryest do Nowego Jorku i wszelkich miej­
scowości Póhiuenej Ameryki w wykwintnie urządzonych pier­
wszorzędnych parowcach. —  Zjednoczone anstryackie akcyme

Towarzystwo żeglugi w Tryeśoie

^ustro Americana"
Jako jedyne anstryackie Towarzystwo Żeglużne. które na mocy rozporzą­
dzenia ministery alnego z 30. kwietnia r. i 904 1. 21.903 upoważnione zo­

stało do tworzenie agencyi i zastępstw ustanowiło
Generalną Agenoyę dla Galicyi i Bukowiny
i upoważniło ją  do zorganizowano poszczególnych Agencyi. 
Zadaniem tej organizacyi jr>st: oprzeć swą działalność na rze­
telnej podstawie, ochronić W ychodźców od wszelkiego wyzysku 
i skierować rucb W ychodźców, o ile możności, przez austrya- 

ck i port Tryest.
Towarzystwo i jego agenc. mają czuwać nad tem, ażeby pa­
sażerowie płacili tylko oznaczone przez Zarząd ceny jazdy 
i otrzymywali możliwie najl spszy wiat i utrzymanie. Wszelkich 

wyjaśnień udzielają, oraz sprzeaaż kart załatwiają:

GENERALNA AGENCYA GOLDLUST i SP. 
w KRAKOW IE, ulica Lubicz 1. 7,

oraz w Brodach, Pudwołoczyskach, Czerniowcach, Nadbrzeziu, 
Szczakowej, tuazież zastępca: Maksymilian Węgrzyn, Lwów, 

Błonie 2 i prowmcyonalue Agencye. 1808 u  50

(Patent).
Najnowsza zdobycz techniki!

t f __________

Diana41 Prieyrieą<l
j ) l # i a i l C l  j e s t  u a  w ie c z n e  c z a sy .

D i a n a * *  przyrząd wabi do siebie wszystkie muchy i za- 
„  ( S I  C I I  I d  b j j & j e

D i a n a * *  p rzy rzą d  k o sz tu je  t y l k o  5 0  k a l e c z y  i m ożna
„ m a n a  g0 fj0Stać wszędzie lub po przesłaniu « o  k a l e c z y  wprost

w składzie głów n ym :

GhemischB Fabrik ilriider Hoohsing^r Budapest
Zastępcy potrzebni. 2133 2 6

Trwałe i tanie
ogrodzenia.

jWat«rs« 
n  stalowy drutu.

JOH. U EERńLATZ, Wiedeń, VII., Neubaugasse 68.
Fabryka dla ogrodzeń drucianych cynkuje począwszy od 40 ualerzy za m2
cynkowy kolczasty drut do ogrodzen .,  4 halerzy zs m.

Lute kraty do sztachet, kraty do okien, kraty d i gier, do ocierania obuwia i t d  
Cenniki ilustrowane i kosztorysy ■/,% darmo i oołatnie. 2147 2 13

Ażeby

Jabłocrnik Jer es
ten nlnbiony nacój stołowy i orzeźwiający, har­
dziej rozpowszechnić, sprzedaję go od Świąt wiel 

kanocnych jeszcze znacznie
taniej niż dotąd.

Wysyłka we flaszkach 7io, 7 ,5  l ‘ /a litrowych.
Ceres-Werke. Ringelshain NordoShmen.

■ T .K .F U 1  tE H  Y .tk  Z I L r  O
(ZENON JAROSŁAWSKA)

W i e d e ń ,  X., G e a b e n  N e .  7 ,
Jako osobliw ości dom u: F a u  d e  F o l o g n e  E x t r a i t  t r i p i e  po 2‘— , 4-— ,

8-— , 14-—  i 16-— , V t o l e t c  d ’A t .I » a z ia  po 3 ‘60, 6-— , 10 ‘— . 
N a j l e p s z y  p u d e n  Ł a d i e s i  F o r d e r  po 3 ‘— , 5-—  K ,  W h i t e  
I l b s e  F o w d e r  po 4 ‘— , 6 ‘— , 8‘—  K, G o l d  C r e a r n  po 1 ’40, 2‘—  K, 

F r A m e  c o n c o i u b r e  po 2 '— , 3 ‘— .
Tudzież wszelkie osobliwości pie.-wszorzędnych, oddawna słynnych, firm 

francuskich, angielskich i niemieckich. 1583 10 10

K a iis t a z i i  p r w e ł  M g i t a y  i ta  trawienie
z miętą. Prawnie chroniony, o przyjemnym smaku, przez 
lekarzy polecany i zapisywany w zboczeniach w trawieniu, 
przewlekłym nieżycie żołądka, kurczach żołądkowych, zgadze, 
zbieranin się na wymioty, nieprzyjemnej woni, odbijanm 
kwasami, bruka apetytu, przez siałe używanie usuniecie 
wszelkich dolegliwości żoładka. Jznaris, nadchodzą co 'zmń.
Cepa Jedno pudełko 2 nor. i 30 hal. porto, 6 pudełek opłatnlt,
Główny wyrób i wysyłka: Apteka ped niedźwiedziem, Mor. 
Szumberk. — Dostać można w aptekach, a jeśli ni ,, j 0 
zamówić wprost, W i Lwowie: w aptece Pipesa Poratyńskiogo, 
S. Ruekera; w Borysławiu: w aptece pod gwiazdą; w Prze­
myślu: w apt. J. Bajera w Tarnopolu: w apt- Freudenthala. 1201 13 13

Wystawa nieustająca wy-
sprzedaje po w A  s t s e y  c m  cenaoh

i > Ó ! ź i i L e g e  r o d z a j u *

Podejmuje się taKże wszelkich zamówień, które 
wykonuje prędko, tanio, dokładnie i z gwarancyą. ^  fZ cld

Kraków, Floryańska I. 57,1 p., od uh Pija-skiej 1.19.

ADOLF GOTTUEB TAPICER
ma na składzie gotowe meble wyłącznie tapicerskln. Jak n. p.. garnitury saloncwe, kanapy 

materace 1 t. p., oraz przyjmuje wszelkie zamówienia, tapetowania i dekoracye.
u X * a . k : ó w 9 R y n e k  1 2 «  PasażEpsteina.



Niedziela 18 Czerwcr 1905. N O W A  R E F O R M A . Nr. 138,

TRUSKAWKI
dwa razy dziennie świeże, co dzień tańsze, 'wr o w o o a n n i

M A R Y I  M A D E J S K I E J
Sukiennioe 1. 30. 2 2 1 8  2  6

do eksploatacyi lasu i torfu , dla ce­
gieln i, tartaków , cukrow ni, gospo­
darstw  rolnych , przedsiębiorstw  bu­
dow lanych i t. p. dostarcza i urządza

co•o
8

ul. Jagiellońska 1. 3 (w  gm achu w iedeńskiego Banku Z w ią zk .j

L okom otyw y, szyny, tory prze­
nośne i stałe, tarcze obrotow e, 
w ózki r o z m a i t e j  konstrukcyi, 
rozjazdy, złożenia osiow e, koła, 
łożyska, śruby, Łasze; gw oździe, 
progi stalowe etc. uos i i  17

K a t a l o g i ,  f c o s z t o r y s y  1 r y ­
s u n k i  < la rm < *  i  o p i a l n i e .

Zakład wychowawczo-naukowy żeński
św. Rodziny

w  K rakow ie, ul. Pędzichów 1. Ib,
w r. szk. 1905 6 obejmować będzie:

1. Internat, do którego przyjmuje się dziewczynki od 8 lat; roczae utrzy­
manie nternistki obliczone jest na 360 kor., lub 216 kor., o ile znajdzie się 
stypendyum,

2. SzKołę pospolitą 4-klasową i wydziałową 3-klasową;
3. Klasy: I, II i III a e n u n a r y u m  n a u c z y c i e l s k i e g o  4 - k la s o w e g o ,

według planu zatwierdzonego przez c. k. Minisrei stwo oświaty.
Do szkoły pospolitej, wydziałowej i seminarynm przyjmuje się także 

uczenico przychodnie, mające odpowiednie kwalifikacye. Opłata za naukę wy­
nosi w semiraryum 12 koron miesięcznie. 2198 2 3

W pisy prz»d wakacyami od 25 czerwca po w akacjach od 25 sierpnia. 
Egzamina wstępne do seminarynm w p.erwszych dniach września. 
Bliższe inform acje w Kanceraryi Zakładu ul. Pędzichów I. 15.

H E R B R T R * R Ą C Z K
Zawsze świeża, największy zbyt w kraju. Wszędzie do nabycia, a gdzie niema, proszę pisać do

M a g a z y n u  J U L I U S Z A  G R O S S E G O
w K rakow ie, Rynek. 1995 1 0

SŁYNNE AMERYKAŃSKIE OBUWIE

Ostrzeżenie przed b&tamuctwem.
Ponieważ f.rma: Singer Co, dawniej G. 

Neidlinger z siedzibą w Hamburgu, ogłasza, 
iakoby maszyny <lo szycia, nabywane w krajo­
w ych  składach, były wyrobem wzorowanym na 
jednym z jej najstarszych systemów, oświad­
czam, że —  jak stwierdza wyrok rządzącego
senatu w Rosyi z d. 29/2 1896 1. 186, za­
twierdzający orzeczenie sądu komerc. |z 5/1 
1901 —  wyrok sądu najw. w Lipsku z 12/11
1901 D. R. A. 1541, wyrok sądu cywilnego
w Berlinie z 5/1 1901 i t. d. i t. d. firma 
Singer Co nie posiada żadnego monopolu na 
wyrób maszyn Smgera, gdyż maszyny do szy­

cia według konstrukcyi wynalezi mej przez zmarłego Izaaka M, Sin- 
gera, a poprawionej przez innych mechaników m o g ą  w y r a b i a ć  
I w y  r a i  ł a j ą  f a b r y k i  c a ł e g o  » w ia t a .  Nadto udowodniono, że
fabrykaty innych firm p o d  w /.g le*1*'1"  o g ó l n e j  d o s k o n a ł o ś c i
K i l k a k r o t n i e  p r * e w y i s * a j ą  t. z w. o r y g i u a l n e  S iu g e r a  
m a s z y n y ,  bo pierwsze są daleko więcej ulepszone, a temsamem pra­
ktyczniejsze w użyciu i lepiej swemu celowi odpowiadające. Nikt 
zatem riema powodu naśladować gorsze „01 ygmalne Singera“ maszyny,
mogąc sporządzać lepsze, z najnowszemi uuoskolenmnn. To jest jasnem,
jak słońce i nawet, dla najna wmejszego zupełnie zrozumiałem.

P r a w d z i w i e  d o b r ą  m a s z y n ę  n u b y ć  m o ż n a  
t y l k o  w  n a j w i ę k s i m  w  k r a j u  s k ł a d z i e  m a s z y n  
d o  s z y c i a  i l i t  f t u  pod firmą. 1983 4 o

Dostawca c. k. urzędników pastwowych

dawniej J . IwanicKi
w Krakowie, Jtynek 18. ___

M T  Cenniki rozsyła się darmo i opłatnie.

Od roku 1 8 6 P w użyciu.

Bergera lecznicze MYDŁO SMfJŁ<JWCOWE
przez wybitnych leKarzy polecane, jest używane w bardzu wielu państwach Europy ’ie świe

tnym skutkiem przeciw
wyrzutom skóruyna wszelkiego rodzaju

v szczególności przeciw powtarzającym i pasorzytniczym wyrzutom przecie liszajom, 
jakoteż przeciw siności nosa, wzdrmkom z odmrożenia, potowi nóg, łupieżowi brody i głów,. 
Bergera mydło smołowoowe zawiera 4u°/0 smołowci. arzewneao i wyróżnia się znacznie od 
wszelkich innych mydeł smołowcowych w handlu będących. —  W uporczywych clern lctach  

skórnych używa się także bardzo skutecznego
Bergera leczmozego mydła smołowoowo-siarozauego.

Jako łagodnłeiszi myuło smołowcowe do nuumęoia wszelkich i -iczv8tosci cery, przeciw wy­
rzutom kórn/m i na głowie u dzieci, "udzież jako niezrównane mydło do mycia i do kąpieli

służy do codziennego użvtku 
Bergera glioeryncwe mydło smołowcowe

zawierające 35°/0 gliceryn, i pięknie paohnące.
Jako wyoornego środka ua skórę używa się dalej ze świetnym sKutniem

Bergera mydła boraksowego
1 mianowicie przeciw pryszczom, opaleniu, piegom, trądzikom I Innym wyrzutom.

C< na kawałka każdego guiunko 70 hal. wraz ze wtkazówką. Żądać prej kipnie 
wyraźnie Bergera mydeł smołowcowych i boraksowych i baczyć na od o  ty tu 
znak ochronny i obok zna jdi jący się podpis firmowy

6. Holi et Comp- na każdej etykiecie 
Odznaczenie honorowync medalem w Wiedniu *883

i złotym medal-m powszechnej wystawy w Paryżu 1900
Wszelkie inne lecznicze i hygieniczne mydła Bergera są wymienione w sosobie ubycia 

do każdego mydła dołączonym
Dostać można w aptekach i handlach tego rodzaju. — Hurtownie:

G HELI, et Comp., W iedeń, I., B lberstr. 8.
Dostać można w KRAKOWIE w aptesaon-. Pr. K Mikuckiego; M. Bronia; Wiktora Re- 

dyka; Ludwika Rosenberga Karola Jahra; J. Macnazińskiogo; K VViszni«wskiego; B Bai 
tirańskiego i Spółki, Z. Marcom. — W  lk*. dach apteCi.nyoh Fr. Zopotha i Spółki;

A. Paohuckiego; Arnolda Roifera; jaaoteż w sażdej apteu< w Galicyi. 1093 .5  36

firmy Hathaway, Soule & Harrinoton Manufaciur of Boois & Schoes 
B O S T O N  T J . S .  A .

poleca w  w ie lk im  w y b o rze  2132 2 5

M A G A Z Y N  N O W O Ś C I  
A. Skórczewskiego i Polakiewicza
W  K R A K O W IE , U L. FLO R Y A N S K A  13.
Zalety: trwałe, nieprzem akalne, w ygodne i form a prawidłowa.

0 0 0 0 @ 0 i 0 0 0 0 0 0 0 0

Sita przeszło 80.000 koni 
«i urządzeniach ssąco - gazowych

Fabryka wyrobu* wełnianych 
w Kętach, założona 1867 roku

naszego system u w rucńu. 220ł. i 26
Koszta m«teryału palnego na godzinę rzecz, siły kona począwszy od 0-8;halerze

KAROL KREJCAR,. zastępstwo firny Langen & Wolf, Lwów, nl. Jabłonowskicli

Znakomite, a ,edyne w kraju wyrabiane środki:
MlfikO liliowe" 0(̂ wie*‘a *nak°micie cerę w czasie upałów. —

„Kalotiermin" beztłuszczowy środek do wygładzania skóry rąk i twarzy 

„LaVOCrm woda Jo mycia głowy j z a p o b ie g a ją c e  wypadaniu, a powodujące szybki
„Esencya łopianowa" | ŵłosów.
„Otrąbki migdałowe" z  sa p & o h n : f io tk o w  do mycia rąk i twarzy.

„Płyn ułatwiający kręcenie wtosów" „umowny dm Pań.
Q r i n n t i n “  P °* ta  1 w o A a  dc j a t ,  najlepsze t istniejących do ust i zębów i wszelkie 

„ U l w l l  i | grodki do pielęgnowania twarzy, kłosów i t. p. poleca
P i e r w s z a  D r o g u e r y a  i  P e r f u s u r y a  p o d  , ,L w e m “ ,

Główny skład i wyrób słynnego mydła glycerynowo - benzoesowego
pod firmą,

9 9
H P a k ó w ,  u l .  y t f ^ d o m  7 . 2139 3 O

=Pi. O so łliio śc  i s ta n ia  l a t o a t i r y u  tosm etylów
D r a  R c b e r t a  F I S C H E R A

doktora cbem i kosmetyka,
W ieuen, I., H ab sb u rgerg asse  4 .

Śrotot i  l i f i  włosów (Eiilatoirs).
W łosy  na tw arzy , ręk a ch , ram ion ach  itd.

tępi się drogą chemiczną za pcuiocą środka Epiiatoire. Sposób jest 
prosty, ni° sprawiający bóid, Autek powolny, ale mezrwodny.

!l A . -  :_____  V A n.!_n(\ nln JLa nnln 1pAVfV C\T1 Li TIT/Zl-

FIRMY

F . & E i a i p t i L e t e z
poleca

Subta., SieraczRl.
Najmodniejsze K a m g a r n y  i K o r t y  
wy r o b u  w ł a s n e g o ,  oraz oryginalne 

angieiskie, <
k e o f ,  D er& i F L o e  d y w a n o w e , F ran ele  
wgtąpjone W e łn ę  do watowania i wszelkie 

P o d c c e w k l .  1266 11 O

Składy i Krakowie. Rynek A-B L. 44,
we Lwowie, ul. Teatralna L. 3,

dia sprzedaży hurtownej i drobiazgowej.

Poza kartelem
dustaiczam na porę jesienną 1905 przy wcze­

snych zamówieniach

Superfosfatóv-
w stanie niezbitym (streufabig) i bezpłatnej 
analizy zawartości kwasu fosforowego w w o ­

d z ie  r o z p n a s .c z a ln e g o  
47 halerzy za każdy °/o kg- opłatnie do stacyi 

Chrzanów.
47‘ /» hależy za każdy %  kg- opłatnie do stacyi 

Bielsko.
4£ halerzy za K ażd y °/0 kg opłatnie do stacyi 

K raK ó w .
48‘ /, halerzy zs każdy *-/o kg opłatnie do stacyi 

Wadowice 2197 2 2

Epiiatoire niszczy bowiem p° dłuższem używaniu korzonki wło­
sów zupełnie 1 przeszkadza ponownemu porostowi niezawodnie.

C e n y  o H o b l i v t f O ś c i :
złr.

Środek tępiący włosy (Epiiatoire) do 
zupełnego wytępienia i przeszko­
dzenia ponownemu porostowi —
mały f l a k o n ............................... 5‘—
wiolki f la k o n ............................... I0‘—

Pasta Teint do natychmiastowego 
usunięcia włosuw z twarzy ramion 
i t. d., k a w a łe k ..........................

złr.

3‘—

Krem przeciw piegom, słoik . . .
Oror, w wodzie uwięziony, flakon 

(Pół litra) . .

I-—
2 —

C25

W o l s  blond (b lo n d eu r) flak o n  (pół 
litra)

Puder Email, pu der n a  d zień , 3 od­
cienia , k a r to n  z ró że m  . . . .  
Karton b e z  ró ż a

Woda kenus, f l a k o n .....................
Regenerator włosów fla K o n  . . .

Krem do miesi«nla twarzy, sło ik  
Środek p rz e c iw  c zerw o n o ści no sa, 

k a rto n  2 ‘ —
Kosmetyczny pla sk kwarcowy do 

usu n ięcif t r ą a z i k ó w ........................... I’50

3 -—  
2 — 
2 — 
2 -  
I —

, Broszurki o ozonie i zastosowaniu poszczególnych osobliwości zadarmo i opła nie 
Świadectwa o nieszkodliwości wyrobów można przeg ądać, jak równie4 tysiące listów ’ 
Obejmujących podziękowania z oałego świata. — Wyjfc. tlenia we wszelkich spr i wach 

kosmetyoznych za darmo, tukże listownie. 589 9 16 I

I25ł) 4 1^

Z ałożon y w  r. 1872

I M  TREMBECiOCHi
p i / j  u l .  B t  k o w i c k i r f  1 . 7 ,

podejmuje Się wszelkich robót w za­
kres kamieniarstwa wchodzących, tak 
w miejscu, jak i na prcwi.icyi, oraz 
poleca ogromny wybór gotowych po­
mników i grobowców familijnych po 

cenach bardzo nich. 2059 7 o

ZAWOJA.
to ,uż raz byi w Z a w o i, wie 

bardzo dobrze, czem jest Z a - 
w oja pod względem piękności 
natury, świeżego powietrza, ką­

piel rzecznej i wycieczek w góry. Bez 
wątpienia przewyższa Z a w o ja  jaż sa­
ma przez się wszystkie inne miejsca 
letniego pobytu. Oprócz tego podpisany 
postarał sie w tym roku, by na każdy 
sposób pobyt w Z aw oi jeszcze bar­
dziej nDrzyjemnić. Ulepszona restau- 
racya. nowo wozy, kręgielnia, nowe 

mieszkania i t. d.
W ie r  tio Z aw oi, do Zaw oi na  

la to !
L e k a r z  w m i e j s c u ,

O mieszkania należy zgłaszać się do 
podpisanego jak najwcześniej.

1935 10 16 S. B r iill.

R e s f a u r a c y a
 ̂ogrodem

oraz lokal na handel towarów 
mieszłanyoh w m iejscow ości fa ­
brycznej i chętnie przez turystów4 
zwiedzanej z dniem 1 września 
1905 r. do objęcia. W ym aga się 
w ykazania gotów ką najm niej w  k w o­
cie 3 0 0 0  K.

Zgłuszenia przy jm uje : R eprezen- 
tacya A k c . B row aru  w T enczynku, 
Braków, Hotel Saski

Podania rdeuwzględnione pozosta­
ną bez odpowiedzi. 2184 i 4

H N H  * N ' 1 M N

Kurs wakacyjny.
•  W  bieżącym roku przygotowuję 
i  do egzaminu z rachunkowości pań- 
f  stwowej buchnlteryi pojed., po- 
f  dwójnej i opólnej, także w czasie
•  wakdcyj. a 
fi Kurs wakacyjny trwać będzie J
•  od 24  czerw ca do 25 września.
S  Opłata za cały kurs wakacyjny

wynosi wyjątkowo tylko lOO K.
Przytem uczniowie mogą bez­

płatnie pobierać lekcye kaligrafii, 
jeżyka m smieesiego koresponcien- 
cyi handlowej i stenografii.

Zawiadamiając o tem, polecam 
się nadal łaskawym względom Sz. 
Publiczności. 2205 2 6

fi.EKIt.YK G0TTL1EB
•  rut. egi. naucz, rachunkowości państw. 
0 Kraków, ul. Distlowsa.. 68.

U*
'Wiele śmiechu

wywołuje najnowszy, oryginalny żartobliwy 
instrument „ Ś Z K O Ć k i  K O B Z A “ ,

na której może każdy 
grać zaraz podług ćn 
łączonej wskazówki 
Nadaje się szczególnie 
do uroczystość’’ , do za­
baw karnawałowych, 
wogóle tam , gdzie 
chcą uśmiać się ser 

decznie.
I. wielkość złr. —’55, 3 kobzy złv. 1’60

II. .  .  !• - ,  3 „ „ 2 85 .
III. 1 60, 3 4 60

Wybyła zr zaliczką HANNS KOHkAD, wywóz 
Instrum. muzycznych w Briix Ni 639 (Czechy) 

Obficie ilustr. katalop opratnie z- darmo;
1494 10 ’ 0

Szymon Z.mmeis, Krakuw.
P O M P Y

w sze lk ie g o  r o d za ju , do d o m o­

w y ch  i p u b lic z n y c h  c e ló w , die  
ro ln ictw a , b u d o w li 1 p rz e m y sł:

Rlh;;  i WĘZĘ
wszelkich r-n-miarów. Pompy do 
studzien zwykłych i kolejowjifti

WAGI
iii

ii 1
M  -
H ' 
iinajnowszej ulepsz, konstrukcyi

dziesiętne, se tne  i pomostowe]j |
i i i

l i t o  s z u k a  z a r o b k u ,  k t o  
p r a g n i e  m i e ć  d o c h ó d  p o -  
h o e z n j , k t o  s t a r a  s i ę  o  n i e ­
z a l e ż n ą  e g z y s t e n c j ę ,  k t o  

c l t e e  z a r o b i ć  p i e n i ą d z e ,  
niech napisze z a r a z  kartę koresp. do 
C h e m .  k u d u s t r i c  -  W e r k , N ie -  
b «  n h i r t e n  ? 6  b .  W l e w  i kaze so­
bie przysłać za darmo iinstr katalog 
„Egzystencyę swą zawdzięczam Pa- 
nomil Ig. M. w A. „Żałuje bardzo, że 
nie dowiedziałem się już pierwej o a 
dresie P anów 1. F  L. w W. ki po­

dobnych doniesień a 3

z d c z e w r  i  ż e la z a ,  d o  h a n d l u , 

p r z e m y s łu ,  fa D r y k , d o  r o l n i c t w a  

i in n y c h  p r z e m y s ło w y c h  o e ió w .

Towarzystwo Komandytoweu 
dla wyrobu pomp i maszyul]

rei

ió I .  Scliwarzentsrgstraiisr .Nr 61) j ]
Katalogi zr aarmo I op itme,

1 8 7 0  11 9 6
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i iAPENTA"
'J^Ś L N A W u D \<'’S ^ &r-

t Otirocłito

Składy: J. Wental, apt. Konst. 

W iszniewski i Józef GolJwasser.
2111 4 7

Panienka
obznajum;ona z krawieczyzną, znajdzie 
stałe zajęcie w ina^azjnie1 „ M a i s o n  

<Ie B l a n c “ , Rynek 6. 2232

z drzewami owocowemi w Dębnikach 
do sprzedania. Wiadomość u Dra T. 
Kwiecińskiego, adwokata w Krakowie. 

2231 1 3

C h cę  p o b ie r a ć
L e k c y e  a n g i e l s k i e g o .

Zgłoszenia przyj mnie Adminiatracya „Nowej 
Reformy “ pod 22 :i7 . 2237 1 2

Zajęcia popołudniowego
jak kcrespondencyi lub ouchalterył poszukuje 
biegły w języku pclskiui i niemieckim urzę­
du k. Zgłoszenia pod „ l  r z ę u m k  b a n k o -  
w y ‘ " przyjmuje A Iministracya „Nowej Re­

formy". 2238 1 3

R l l P h a l t  i* korespondent ze świa- 
U l l l / l l a l l C I  dectwem nkończenia
knrsów, młody, z Królestwa, b. student 
uniwersytetu petersburskiego, znający 
gruntownie język rosyjski, niemiecki i 
francuski mniej aobrze, poszukuje zaję­
cia w miejscu lub na wyjazd. Z. Szenk, 
Kraków, Radziwiłłowska 25. 2236 i 3

l & i l i a
w uroczem położeniu pcd Kopcem Kościuszki 
w Zwierzyńcu, 5 pokoi, przedpokój, 2 kuchnie, 
weranda i inne budynki, ogród owocowy i wa­
rzywny z powodu wyjazdu. «lo  s p r z e d a n ia .  
Wiadomość bliższa w B a z a r z e  -ijio ż j w c z j u i.

F lo r y a u s k a  40.J 2243 1 3

Potrzebny

nauczycie] starszy
(wymagane poważne referencye). Spe- 
cyalność: polski, historya i nauki przy­
rodnicze. Warszawa, Biuro Jahołkow- 
skiej, Marszałkowska 118. 2240 1 3

25.000 koron
jest do ulokowania na mniejsze sumy 

Wiadomość u mecenasa G e r t l e r a ,  
Podzamcze 10. 2234 1 2

Sprzedam
praw;e nieużywaną nprząż na parę ju- 
kierów; angielskie chcmonciki, o bia­
łym okładzie srebrnym z kluczami ta- 
k. ;miż, parą lejców  żółtych francnskich 
i parą lejców  taśmowych czerwonych, 
tudzież siodło mąskie mało używane 
Cena 200 K za wszystko. Oglądać mo­
żna w  h o t e l u  W i k t o r y a  w  J a ś le .

2241 1 3

lub parokonnego półkrytego, używane­
go, poszukują celem zakupna lub wy­
najmu na 3 miesiące. Łaskawe oferty 
pod lit. S . C’.  do Agencyi pp. Hopcasa 
i Salomunowei najdalej do 25 czerwca.

2242 1 2

Zakopane
W illa U k r a i n a  pensyonat F. Osber- 
gerowej, Stara Polana 2, przestrzeri: 
dwa morgi, drzewa iglaste, zdała od 
kurzu ulicznego z widokiem na góry. 

Kuchnia znana z dooroci. 
Pokoje z całućFiennem utrzymaniem 

ud 6 koron dziennie. 2134 4 10

ii

pani M i  i Maryi Leśnie w c z
w Zakopanem, przy ul Chałubińskiego.
Polecamy pokoje słoneczne na sezon letni i zi­
mowy. Położenie urocze, wśród lasu, z wido­
kiem na góry. — Smaczna i zdrowa kuchnia, 

wzorowa usługa. Fortepian na miejscu.
Ceny przystępne. 1923 4 4

PflT t l r n i l r i  załatwia za Koniyitem i bez 
I u £ y b £ A l  kordyktu, dla P. T. urzędni­
ków i oficerów w ogólności R epreaen taoya  
„Beamten Vereinu“ w e  L w o w ie , ul. K o ­
p ern ik a  7. 2066 6 6

Kart widokowych
z każdej miejscowości podłng fotografii, 
rysunku, dla pp. ksiągarzy, kupców, 
Kółek rolniczych, dostarcza w artyst. 
wykonaniu, szjbko i taniej niż w Niem­

czech 1417 10 10

Henryk Frist, Kraków
właśc. konces przez c. k. Namiestnictwo Sa­

lonu artystycznego.

.AsOUUUUC - Ok. ~ v  b u u s
*  N A JLEPSZE FYG IEN ICZN E

; Towary  (rumowe
d o  celów u a n it łu -n y ch

polecają 20 23 0
I ?  e i r r o  i  S p ó ł k a
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B,
Ceuoiki darmo. — Wysyłka dyskretnie.

Księgarnia Dra Wł. Łliłkow saiego 
w  K rakow ie

poleca dzieła pedagogiczna Reussnera do pręd­
kiej i najłatwiejszej nauki Jeżyków Ubcych bez 
nauczyciela, z objaś. wymowy i kluczem p. t.:

lamouczek
P o ls k o -N I e m ie e k i  kuin w s t ę p n y  

( E le m e u t a r i )  po hal. 16, 36,72 i 1’20. 
Kurs I-szy K 2 40, kurs Il-gi K 4'80. 

r o l s k  1'r a m  a s k l kurs I-szy K 3 60,
1 kurs Il-g i K 9 60. — G ra m a ty k a  
I P o ls k o -F r a n c u s k a  K 3'60.
* o ln k o -A u g ic  l . k i  kurs I szy K 2'30 

kurs II gi K 3'60. 
P c lk k o -K o g y jk k i  I-szy surs K 420, 

Il-gi kurs K SAO. 
l o i e r y k a ń a k l  P r z e w o d n ik  z rozmówka­

mi angieLkiem! K 1'50 (490 9 22)
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do pielęgnowania skóry, w szczegól­
ności aoy spędzić piegi 1 osięgnąć 
delikatną barwę cery, nie znum 
lepszego 1 skuteczniejszego lecznicze­

go mydła nad znane od dawna

Liliowe mydło Berpanna
(znak 2 górnicy)

wj roDu 821 10 25
B ERG M AN N A i SFOŁ.

w Dreznle-Djeczynle n. Ł.
Po 80 h za kawałek mają na .kładzie 
W Krakowie: apt. Bartmański i Sp., 
F. Graiewski, Z. ól rcoin, F. Ks. Mi 
kucki, M. 1  roć, W. Redyk, L. Rosen- 
oorg, K. YTszniewski; Drog. Anast. 
Froncz, J, H»nak. J. K^mensiewicz, 
A. Pachucki, Arnold Keifer, drog. pod 
Lwem, Stradom 7, F. Zopoth i Sp d li .  
mat Koman Drooner, Maurycy Krei­
sler, Heim i ipółka, St. Rożnowski, 

Śmiecho .■'ski, ul Mikołajski o.
W Bochni: Drog. Jan Michnik, Sta­
niał. Pawłowski. W N Sączu apt. 
L. Gecrgeon, M. Gorzecki, R. Jaku­
bowski Drog. T. Kwieciński. W Pod­
górzu : apt Lazar I  riedenbbrg. — 

Jzeszow ie : &ut. A. Karpiński, 
Kusiewicz, J, Kołodziejowski.

W

Apteka

Fort. Gralewskiego
w Krakowie, ul. Szczepańska 1,
poleca następujące wyroby własno:

Ppfrf lUPfl  Debra" w y ś m i e n i t y  środek do 
>| l iyoi i  konserwowania kłosów, usuws łu­

pież i swąd z głowy, rzmacnia cebulki wło­
sowe i zapobiega wypadania.

Ceni* f l a k o n u  k o r o n  *  1 k o r o n  4 .

„ J a l i ra "  Kali ciilorlcum pasła
do zębów,

wybiela zęby, desinfekcyonuje i konserwuje 
jamę ustną. Tud& JO hal.

„ J a l i ra "  Amyseptyczna woda
do ust

tnakon ita„woda” do utrzymania żarowych zę­
bów i do płukania ust. — Flakon komn P20.

„Jahra  * Wata Mentoformolowa
.y/śmienity środek przy katarach nosa. 

Pudełko 40 hal. 949 45 50

H a n d e . 1
ANTONIEGO MARKIEWICZA i SKI

w Krakowie, ul. Floryańska 29,
poleca świeżo otrzymany wielki trans­
port skór w arszaw skich  progres (ssaki 
chromowej w kolorach jasnych i czar­
nych. Za dobroć, miąkkość, trwałość 
i eiegancyą tych skór, które przewyż­
szają wszystkie dotąd znane once fa­
brykaty, przyjmujemy fachową odpowie­
dzialność. O dobroci skór marki w ar­
szaw skiej raczy sią w szczególności 
P. T. P nolicznosc przekonać i od swych 
dostawców, żądać obuwia wyrabianego 
z powyższych skór. Nadto polecamy 
czerniało na obuw ie (szwarc) marki 
,,S okół“ , dające silny połysk i miąkkość.
Mamy na składzie zawsze świeży kra­
jow y wyrób „Isk ry “ jak pasty, kre­
my, apretury, lakiery w różnych kolo­
rach, które nadają miąkkość, połysk i 
konserwują skórą, a jakością i dobrocią 
nie ustąpują francuskim i angielskim 
wyrobom. 1969 6 10

Zwycięstwo
po zwycięstwie

w królestwie piękności, wdzięku i młcoości osięga się przez 
codzienne używanie

HANTZSCHLA

Mleka ogórkowego flaszka 3 kor., 1 Lor. 60 h.
M y d ła  o g ó r k o w e g o  Eztuka po 80 hal., karton 2 kor. 
.Puder z  m leka o g o r k o w e g o  pudełko 2 kor.
Na cały świat słynne jako ni.jlepsze rzeczy do pielęgnowania 
skóry, na czerwoność, zmarszczki, pryszczyki, zajady, piegi, 

wypieki, opalenie i t. p. Jedna próba wystarczy.

N o w o ść !

b ^ m b o l l a
(krem ogórkowy).

Wynalazek epokowy przeciw czerwonej, szorstkiej skórze 
i t. d. Nie tłuści, ani nie lepi. Lekarze są tem zachwyceni! 

1889 6 6 Tnbka 80 halerzy.

Dostać można w drogue- 
rjacń i perfumeryaeh. — 
W Krakowie w drog. J. 
Hanaka i Sai, ul. Szewska 
i w handlu Reima i Ski.

Żądać ty llco  wyrobów 
I  .ntzsohla z Drezna, 
gdyż są w obiegu i liche 
naśladownictwa.

Pierwsza Krajowa Fabryka kufrów
oraz wyrobom rymarsko-siodlarskich i galaniory ao-skórzanych

Ludwika Magowskiego
przy ul. Szpitalnej I. 32. Filia ul. Floryańska I. 6 w Krakowie.

Poleca na sezon letni bogato zaopatrzony m agpzyn, jak oto : Kufry i torby 
różnego rodzaju, necessery, papierośnice, etui na cygara  i binokle, paski 
do pledów  i t. p ., oraz w ielki w ybór siodeł męskich 1 damskich 
z przyboram i, D erk i letnie * Uprzęże na konie podłng żądania i w zorów .

Przyjm uje się także k u fry  i torby w szelkiego rodzaju do reperacyi 
i gruntow nego odrestaurowania po cenach bardzo przystępnych. R obi 

, się także pokrow ce na ku fry  i torby. 2088 5 6

Dumą każdej gospo­
dyni jest dobra zana.

O

Katnremera 
Kneippowskiej kawy słodowej

me powinno brako­
wać żadnym domu 

przy przyrządzaniu kawy.
o  o  &

Zadać tylfcą oryginalnych paczek a na­
zwiskiem Kathreinei i nigdy nie ku­
pować togo, co na wagę sprzedają. m

231 11 20

Hanns Konrad w B R U X  Nr 1363 
(Czechy).

Pierwsza c. k. austr.-w ęg. wył. uprzyw. fabryka trwałych 
farb fasadowych

KAROLA n O N S T E IK E R *
w Wiedniu, Landstrasse, Hauptstrasse 120.

Od dziesiątek lat dostawca prawie wszystkich c. k, domen, wojskowych i cy­
wilnych urzędów budownictwa, kolei i t. d. —  Na wszystkich obesłanych 

wystawach odznaczona pierwszemi nagrodsuil.

Kronsteinera nowa ©maJioTwai

J L S /  D O W ^  F A R B A
(prawnie ochroniona).

Farba proszkowa w 50 odcieniach, do rozrabiania wodą, myć się dajaca, nie 
ulegająca wpływom p iwietrza ani ognia, twarda jak tmalia, a jeimak porowata, 

tylko jo d n o  powleczenie. —  Leps.a od farby olejnej
Najtańsza farba do powlekania wnętrza, fasad, szczególnie szkół, szpitali, ko­

ściołów, koszar i t. d. i przedmiotów wszelkiego rodzaju.
Koszt na m etr kw adratow y 2'Zj centa!

W yn ik  za d z iw ia ją cy ! n o« 8 15
Trwała farba fasadowa, w wapnie rozpuszczalna, w 45 numerach, 

równająca sią powleczeniu olejnemu, od 1 2  c t .  za kilo. 
Zażądać próbki za darmo, książki ze wzorami, prospektu i 

Główny skład w  K rakow ie: Reim i Spółka.
t. d.

Utrzymanie żołądka zdpo-wym
polega głównie na utrzymaniu, przyspieszeniu i ustalenia trawienia, a usunięciu dolegliwego 
zatwardzenia. Uznanym za dobry, ze samych wyszukanych, najlepszych i sknteczi yoh ziół 
leczniczych starannie przyrządzonym, apetyt podniecającym, trawiei-ie przyspieszającym 
i łagodne rozwolnienie wywołującym, śiodkieiu domowym, który znj-.ne skutki nieumiar- 
K^wan.a, wadliwej dyety, przeziębienia i Drzykrego zatwardzenia np. zgagę, wzdęcie, 
nadmierną ilość kwasów i kurczowe bole łagodzi i usuwa, jest l ir a  liosy  
balsam żołądkow y  z apt. B. Fragnera w Pladze. V, flaszki 1 K, iji  flasz. 2 K. 6=
! I O d t " * ^  P Ż P U l l P  I f X a  wszystkich częściach opakowania  
.  .  v o n . j  .  , znai.luje się zarejestr. znak ochronny.
S k ła ć  g łó w n y :  A p te k a  B .F R A O N E E a , i l k ,  d o s ta w o y  d w o ru ,

pod „Czarnym orłem", PRAGA, Mala Strana 203, róg ulicy Nerudowej.
I*o c trzymaniu K 2 66 wysyła się wielką flaszkę, a 

po otrzymaniu K 1450 małą flaszkę uprfatnift do wszystkich staraj austro-węgu państwa. 
445 Składy w aptekach Austro-Węgier. W Krakowie w znaczniejszych aptekach. 10 20

Zwracamy uwagą na Pierwszą krajową fabryką chemiczno kosmetyczną

JANA IH IATBWICW
we Lwowie, ulica Sykstuska 1. 2h 
i w Krakowie, Sukiennice 1. 20.

Pudr książęcy r f w".%,p7X
piękną, naturalną białość i jost nieocenionym 
środkiem do hygienicznego upiększenia twa­
rzy. Pudełko małe pudru białego K 120, całe 
2 K. Różowy dla blondynek i kremowy dla 
szatynek i brnneteK, małe puacłka po K 1 ‘40, 
większe po K 2'40.

Węda fiołkowa
trądziki, pierzchnienie i łusi czecie skóry, wy­
gładza zmarszczki i dołki osptiwe. Twarz >d- 
nwieża, wybiela i wydelikaca. Cena 2 K.

Mydło kosmetyczne r s S
uatne plamy. Cena K 1'20.

Białe i piękne ręce!
opier zchnięte ręce wybieleją i wydeiikatnieją 
po kil kaKDtnem natarciu k r e m e m  r o ś l i - -  
n y m  Słoik K 1'60.

Kadzidło sosnowe
pacbu, oczyszcza i odświeża powietrze mie­
szkań w jak najwyższym stopniu. Flanon kor. 
120, rozpylacze uJ 60 h do 6 K.
A l  ł i l l p l  i f ł i l i f ł  n.suw.a Y  krótkim cza- n l l l l i l C I I t l l l M I  gie piegi, opalenie sło­
neczne, plamy wątrobiane, nadaje cerze świe­
tną b ia ło ś ć ,  świeżuść i delikafcnuść. Cena 4 K. 
P  l in  I n n  w 0̂80ln siwym i wypłowiałym po
I I l i p i U l I  kilkakrotnem użyciu przywraca 
piękny, naturalny kolor. Cena flakonu 3 K
i i  „  I p n T i n  najsłńiiejsze wypadanie wło-
I I  f t l n l l  LIII sów wstrzymuje, cebulki wło­
sowe wzmacnia i wytwarzanie porostu włosów 
pobudza. Cały flakon 6 K, pół flakonn K 3'20. 
M o  n n n l i n o  usuwa czerwoność nosa i po- 
m d g i l U U l I d  Jiczków. Flakon 3 K.
f t r M P n ł n l i n a  (PQllr piynny/ u&daj6 twa-łk l IDIIICIP l it *  rzy piękną i przyjemną 
białość, odświeża płeć i konserwuje. Cena 2 K, 
gąbeczka 20 h. 541 20 o

Lscncya miętowa do płuka-
l l i f l  lict °Prócz przyjemnego, orzeżwiają- 

U« i ceg0 gmaku i zapachu, bardzo ko­
rzystnie wpływa na dziąsła i zęby. Flakon 1 K.

Proszek roślinne alkaliczny 
do czyszczenia zębów kaZ^
i kwasy, ttóre sprowadzają ból i próchnienie 
zębów. Pudełko 60 h i K 1 20.

W o d a  lw o w s k a  5“ K , f ? $ S l
trwały zapach. Cena flakonn niniejszego K 1'60, 
większego 3 K
K n r p t i n a  ĆVybomy środek do natych- 
l l lk j l  O t l l l t * .  miastowego farbowania wło­
sów na trwaiy i piękny kolor czarny i ciemny. 
Cena 2 K.

Ś ro d k i do w y w a b ia n ia  p iam :
t f d r l i u  i w yrabia plamy z kurzn, potu, tłu­
szczu, piwa, mleka, pleśni i t. p. 70 b — H en 
z o l iu a  wywabia plamy tłuste, pokostowe i 
maziowe 40 i 60 h. — F i i l i n a  w.ywama pla­
my z farb do podłogi, flakon 50 h, — J a w e - 
l i n a  wywabia plamy owocowe i z wina czer­
wonego, flakon 40 o — O k  s a l in a  wywabia 
plamy powstałe z rdzy, kiwi i atramentu. — 
• I r a z y l iu a : materye czarne, wypłowiałe : po­
plamione, prano w Brazylinie, odzyskują pier­
wotny kolor i połysk, pakiecik 16 h. — < lni- 
l a j a  do prania wełnianych i jedwabnych ma- 
teryj, pakiecik 12 h.

M ydłaż0łciow e£ss“r:*S"
ka ao h.
P o r F l I m u  p ie r w is z o r z ę d u e i ia k w ś c i,T c ! lu m y  flakoniki od 50 h do 5 a

t o a le t o w e  i  l e c z n l t z e  w ró­
żnych cenach.
Dnlnńclrio Podwójnie destyl.,
K ł H ic  l i c  f lak.od30 hdolOk

Mydła
>Vody

jmistijąft cuMi itnottiadowc
o smaku malinowym, cytrynowym, czeremobowym, czereśniowym i D o z io m

kowym i 1953 4 10

Piwo imbierowe
dają najlepsze ludowe napoje bez alkoholu, 

które bardzo wychodzą na zdrowie.
---------------Prawdziwe tylko z tym znakiem:

Dostuc można 
wszędzie. Tt-fl

.i ia  30 d n i d o  o b e jr z e n ia
wedle waranków mego cennika, więc boz żadnego ryzyka dla osoby zamawiającej wysyłam 
za pobr. mołą ,,VoiKsfreund-Ha-moniKa‘' Nr 663, aby każdego przekonać o jej nieprześcignionej 
trwałości. Harmonika ta posiada Dielamliwe P°d gwaranoyą sprężyny SDirainr nietylko dla 

klawiszów, lecz także ila  basów i kl«,p wentylowych, dale, 10 klawi­
szów, 2 rejestry, podwójny strój, 48 tonów, trzy rzędy trąbek, polituro- 
wana na „arwę mah iniu czarne listwy z kolorową bordiurą, okucie 
% niklu, podwójny miecL, metalowe ochraniacze narożników i przytrzy- 
wacz, wielkość 31:15  cm. i  kosztaje 4 złr. Szkoię gry du wyuczenia się 
bez czyjejkolwiek pomocy dołącza się do kaiuej harmoniki n’ etis Tańsze 
i mniejsze harmonik’ do nauki gry na harmonice, szczególnie dia dzieci 
po złr. P80 2‘- - ,  2 '20, 2'40. Lepsze harmonik po zł 4 50, 6, 6, 7, 8 , 
opisane w moim cenniKu. Moje harmoniki nie podlegają żadnym opłatom 
cłowym, y szystkie bowiem są wyrobem czeskim, orosimy na to zwrócić 
nwagę Żadregc ryzyka I Zamiana dozwolona — lub zwraca się pieniądze. 
Wysyłka za pobraniem przez „Erzgebirgiscnes Musikwaaren-Yersandthaus"

Wielki bogato ilustrowany cennik, z przeszłe eOO rysunkami, wysyłamy każdemu na żądani e
darmo i opłatnie. 1039 14 20

Czy można się ustrzedz
cierpień płucnych:

Przyczynę chorób płucnych wykryto w bakteryach grużlicjych. znajdujących się 
wszędzie, gdzie pizebywają chorzy na gruźlicę, a więc w powietrzu i w pyle ulic, i nie 
dających się usunąć. Jakkolwiek każdy ni imał człowiei wdycha bakcyle a wraz z po­
wietrzem, nie wszyscy jednakowoż ludzie ulegają chorobie ponieważ na szczęście orga­
nizm ludzki jest w stanic w normalnych warunkach zarodKi cuorobowe, jakie weń wtargnąć 
zdołały, uczyn.ć nieszkodliwemi za pomocą zawartych w gruczołach oskrze'i (płucnych) 
skutecznych na nie snbstancyj. Tam tylko, gdzie te gruczoły uległy osłabieniu, może 
choroba wybuchnąć, z chwilą zaś kiedy lakt ten przez słynne powagi fachowe stwier­
dzony został, liedaleką już stało sie rzeczą w skrzepieniu gruczołów oskrzelonych po­
zyskać dźwignię do zwalczenia zarodków chorobowych. Dlatego to zapisuj? w ostatnich 
czasach chorym na płnea 681 9 16

dra Hoffmanna Glanduien
zawierający zbawienne substaneye z gruczołów oskizelowycb zdrowych zwierząt i wspo­
magający przez to sztuczuem dostarczaniem materyi niszczącej zarodki chorobowe, nu.u- 
ralny popęd organizmu do uzdrowienia siebie. Lekarze, stosujący Glanduien u swoich 
pacyentów, zau lżyli, że potęguje się przy nim apetyt, rozpogadza nastrój, siły i ciężar 
ciałs podnoszą się, kaszel się zmniejsza, odpiuwanie staje sij łatriejszem a poty nocne 
ustają, krótkr mówiąc, iż proces powrotu do zdrowia objawia się wyraźnie. Godnem 
jest przeto zalecenia, by nie zaniedlać spróbowania tabletek glandulenowych.

Gtaudulen sporządza fabryka chemiczna dra  K ofn  in n a  n a stęp ców  w  M ee- 
rane w  Saksonii, nabywać go zaś można na zlecenie lekarza w aptekach, jak również 
w  sliładzie  ap tek i E . F ragu era , o. k n a d w orn eg o  d osta w cy , P ra g a  2 0 3 —III., 
we flaszkach po 100 tabl. po kor. 5'60, 50 tabl. po kor. 3 '—. S z cz e g ó ło w e  b roszu ry  
o tej m etodz le leo zn io ze j z  sprau  ozdanlum  lek arzy , o ra z  p u iw la d ozen la m i 
oh orób  w y leozon y oh . r o z sy ła  fa b ry k a  na żadan le  darm o i  op ła tn ie .

2 Drukarni Lił snckiej w Krakowie ni. Jagiellońska 10. R**'lc» Dmkariu L K GFÓrsk’


